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Sobota, 2 Września 1911. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych, 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. -- Ekspedycya miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż Haus- 
manna |. 9. — Listy należy frankowac. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi Nr. 88. 


zamiejscowa: 
. 32 K, | ćwierćrocznie SE — h, 
. 16 K, | mlesięcznie 2h 70 h, 


rocznia 
nółreczułe . 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. |CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


P. Namiestnik zamianował weterynarza 
powiatowego, Józefa Wędrychowskiego, 

' slarszym weterynarzem powiatowym, aà asy- 
stenta weterynaryjnego. Stanisława Fu- 
szpińskiego, weterynarzem powiatowy. 


P. Namiestnik przeniósł weterynarza 
powiatowego Juliana Strutyńskiego ze 
jiwowa do Bochni. 


Prezydyum galieyjskiej krajowej dyrek- 
er) skarbu zamianowało otieyałów podatko- 
wych: Józefa Kuczykę, Walentego Dzie- 
dziea, Mieczysława Piestraka i Fryde- 
ryka Peschla, zarządeami podatkowymi w 
IX. klasie rangi. 


Rządowo autoryzowany inżynier budo- 
wnietwa Robert Brosch, z siedzibą urzę- 
dow w Tarnowie, złożył w dniu 19 sier- 
ania 1911 przepisaną przysięgę służbową. 


Obwieszczenie 


c. k. Naraiestniewa we Lwowie z dnia 30 
sierpnia 1911 1. XVII. 8837 44/12 w sprawie 
wprowadzania zwierząt i produktów zwierzę- 
cych z Bosnii i Hercegowiny, — zamieszczo- 
ne jest w „Dzienniku urzędowym* dzisiejsze- 
go* numeru (razety Lwowsliej. 


Lwów, 1 września, 


Audyencya ks. Thuna. 


Namiestnik (Czech ks, "hun przyjęty 
został wezoraj przez Najj. Pana w Ischlu na 
osobnem dłnższein posłuchaniu, 

Nie ulega wątpliwości, że audyencya ta 
poświęcona była sprawom czeskim, a prze- 
dewszystkiem kwestyi ugody czesko-niemie- 
ckiej. O przebiegu wszakże posłuchania brak 
szczegółów. Pisma wiedeńskie przepełnione 
są wprawdzie sprawozdaniami, lecz artykuły 
te zajmują się wyłącznie zewnętrzną stroną 
przyjazdu ks. Thuna do Ischlu i przyjęcia go 
przez Monarchę. Wszystko pozatem jest do- 
wolną kombinacyą. Pewne ma być tylko, że 
eo do sprawozdania swego porozumiał się ks. 
Thun poprzednio z br. Gautschem i uzyskał 
zupełną aprobatę jego dla swych planów. 
Zdaje się, że obaj mężowie stanu porozumieli 
się z sobą co do dalszego postępowania, 
wątpliwą jest bowiem rzeczą, czy ks. Thun 
przed powrotem do Pragi, zapowiedzianym 
na 12 b. m., będzie miał sposobność pono- 
wnie zobaczyć się z br. Giautschem.  Jestto 
zresztą rzeczą naturalną, że szef Rządu zo- 
stał jak najdokładniej poinformowany co do 
wszystkich szczegółów sprawy tak ważnej ze 
względu na esią politykę wewnętrzną Mo- 
narchii, jak kwestya ugody  czesko - nie- 
miec kiej. 

W Pradze po audyencyi ks. Thuna u 
Najj. Pana spodziewają się zwołania Sejmu, 
aby w ten sposób komisyi narodowo-polity- 
cznej dać możność natychmiastowego przy- 
stąpienia do prac nad ugodą. Jednakże nie 
wierzą tam w zwołanie Sejmu czeskiego już na 
dzień 20 b. m. Sejm czeski odbyłby ewen- 
tualnie tylko jedną jedyną sesyę, na której 


Pronumaratłtą 


W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K 80 h miesięcznie. 


„Przewodnik uaukuwy | literacki", dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują exto- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipea do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi | K 56 h, dsudzy 60 h. 
„Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


ANA W A 


miejscowa: 


24 K, | ówierórocznia . 
i2 K, | mieslęcznie . 


rocznie . 8K, 
półrocznie 2 K 


porządku dziennym, oprócz sprawozdania pre- 
zydyum, stałaby sprawa wyborów uzupełnia- 
jących do komisyi narodowo-politycznej. 

Z początkiem drugiego tygodnia mie- 
siąca września przybędą kierownicy wszyst- 
kich partyj czeskich i niemieckich do Pragi, 
aby się stawić do pracy nad dziełem ugodo- 
wem i wówczas to ks. Thun będzie miał spo- 
sobność przekonać się, o ile projekty jego 
mają widoki urzeczywistnienia. 

Wedle N. fr. Presse zwołanie Sejmu 
czeskiego przyjdzie do skutku w każdym razie 
bez względu na to, czy akcya ks. Thuna uda 
się, czy też nie. 

Pismo to dowiaduje się również, że ks. 
Thun odbyć zamierzał wczoraj po południu 
konferencyę z Prezesem Koła polskiego dr. 
Bilińskim, bawiącym również w Ischlu. W de- 
peszach nie znajdujemy wiadomości, czy kon- 
ferencya ta istotnie przyszła do skutku. 

Ks. Thun otrzymał po audyencyi zapro- 
szenie na obiad do willi Cesarskiej. Po obie- 
dzie podczas cercle'w Na, Pan zaszczycił 
ks. Thuna dłuższą rozmową. 


Sprawy gospodarcze Monarchii. 


(Kontyngent wódczany. — Kwestyn mięsna). 


P. Minister skarbu przesłał Izbie po- 
słów przedłożenie rządowe w sprawie uregu- 
lowania kontyngentu wódczanego na okres 
19L1/12. 

Według tego przedłożenia, kontyngent 
wódki na okres 1911/12 ma być ustalony w 
dotychczasowej wysokości 1,017.000 bektoli- 
trów; natomiast co do rozdziału jego między 
poszczególne gorzelnie mają nastąpić pewne 
małe zmiany. 

Wskutek ciągłego odwlekania reformy 
podatku od wódki, odkładano również ozna- 
czenie granic udziału w kontyngencie nowo- 
utworzonych gorzelni rolniczych, tak, że pod 
tym względem nie zaszły żadne zmiany od 
ostatniego ustalenia rozdziału kontyngentu, 


e e a EE - że = £ -= 


Rok 101. 


(eny ogłoszeń: 
miejsce 20 hal. 

Tabelaryczne i liczbowa po 30 hal, made- 
słane po 60 hal, za wiersz lub jago miejsce miary 
petitowaj. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiege 
we Lwowis Pasaż Hausmanna l. 9, W Paryżu wy- 
łącznie Agemeya: 0. Adam CN da Raczkowski) 28 
Rue ds Y 


varea. 


Wiərsz petitowy lub jego 


t. j. od r. 1904, Wobec złego położenia, w 
jakiem znajdują się te nowo utworzone go- 
rzelnie rolnicze, a jest ich 138, wśród tego 
zaś 8 stowarzyszeniowych, założonych przez 
drobnych właścicieli gruntów, okazało się 
konieczne przyznać im pewien udział w kon- 
tyngencie. Stworzono więc dla gorzelń sto- 
warzyszeniowych maksymalną granicę udziału 
na 275 hektol., dlainnych 150 hektol., a dla 
tych, które dopiero krótki czas istnieją, 120 
hektolitrów. 

Celem osiągnięcia potrzebnego na to 
kontyngentu, kontyngent tych gorzelni rolni- 
czych, które mają więcej niż 600 kektol., ma 
być zmniejszony o 1*/, prc., kontyngent go- 
rzelni przemysłowych zaś ma być zmniej- 
szony o 8000 hektol. Zmniejszenie to jest o 
wiele szczuplejsze, niż było unormowane w 
przedłożonym swego czasu projekcie uregu- 
lowania kontyngentu, gdyż ogólne obniżenie 
w kontyngencie rolniczym ponad 600 hektol. 
wynosić będzie 1'/, proc., zamiast 2 proc. i 
odpada t. zw. odciągnięcie stopniowe. 

Obniżenie kontyngentu gorzelni prze- 
mysłowych również będzie mniejsze i ma być 
w ten sposób uregulowane, że kontyngent 
nie przekraczający 1680 hektol. nie będzie 
zmniejszony, w innych zaś gorzelniach prze- 
mysłowych obniżenie kontyngentu nastąpi w 
stosunku do tego, o ile dana gorzelnia po- 


"siada kontyngent ponad 1680 hektolitrów. 


Wiadomość o budapeszteńskiej podróży 
br. Gantscha, zapowiedzianej juź od dłuższe- 
go czasu, spotkała się w budapeszteńskich 
kołach politycznych i gospodarczych z różno- 
rodnymi komentarzami. Liczą tam na to, że 
br. Gautsch podczas swego krótkiego pobytu 
nie poprzestanie tylko na wymianie grze- 
eznych słów, lecz także poruszy kwestye wi- 
szące między obu Państwami, przedewszy- 
stkiem zaś kwestyę mięsną. 

We wtorek nastąpi spotkanie między 
obu Prezydentami Ministrów. Od czasu, kie- 
dy obaj Szefowie gabinetów mieli sposobność 
porozumienia się, zaszedł wypadek, którego 
nie można lekceważyć: układy między obu 
Państwami w sprawie mięsnej zostały zer- 
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ANATOL KRZYŻANOWSKI. 


PSYCHE. 


Powieść współczesna. 


MI. 
(Ciąg dalszy). 


Zkąd w młodej podówczas istocie, wy- 
robiło się takie zrozumienie i Odezucie real- 
nych warunków życia, takie ukochanie wła- 
snego ja, oraz zmysł praktyczny w spienię- 
żenin swych atutów na giełdzie małżeńskiej, 
to już pozostało dla wszystkich tajemnicą. 
Dość, że, słodka napozór, naiwna i powłócza- 
ca sentymentalnie oczami panna Nora Nie- 
zabudowska. w rok niespełna po wejściu w 
świat, stanęła już przed ołtarzem z podeszłym 
w latach, p. Ambrożym Orińskim, właścicie- 
lem dużej fortuny, którą, nietylko zapobie- 
gliwością, leez krwawą zbierał pracą. 

Dumny z pozyskanie, na stare lata tak 
dobrze skoligaconej, a apielskiej żony, miał 
on podobno okupić w intercyzie, każdy rok 
zbyt długiego, kawalerskiego swego życia, 
10.000 rubli, wniesionymi na rzecz przy- 
szłej swej pani. 

I „panią“ jego w ścisłem znaczeniu te- 
go wyrazu, pozostała. Wszechwładną panią 
zapisanego sobie majątku, panią pięknie urzą- 
dzonego dla niej domt, panią jego własnej 
osoby. Małżeństwo zmieniło, jakby różdżką 
czarodziejską, słodką, uczuciową pannę Norę, 
w kobietę o silnie msysowanej woli, świa- 
towa, chłodną, skłontą do impozycyi, a sta- 


Narodziny córki ugruntowały jeszcze 
jej pozycyę. Odtąd, pozostawiając często, in- 
fantkę, pod opieką rozkochanego w jedynacz- 
ce, a zapadającego juź na podagrę p. Ambro- 
łego, sama szukała wiecznie poratowania, dla 
nadwątlonego rzekomo zdrowia, w najpier- 
wszych uzdrowiskach Europy. Wracała zaś 
ztamtąd uprzejma i ujmująca, lecz więcej je- 
szcze chłodna, bardziej zajęta swoją osobą, 
bardziej w gruncie obca swoim najbliższym. 

Jeżeli p. Orliński przeniknął z czasem 
charakter żony, to jednak był tak rycerskim, 
iż, nietylko na ustach jego, lecz nawet w 
myśli nie skrystalizował się nigdy zarzut sa- 
molubstwa z jej strony, nie postał epitet: 
Egoistka! 

Wdzięczny, że schyłkowi jego życia po- 
święciła swą młodość, wdzięczny za córkę, 
którą ubóstwiał, przelał na nią całą skarbni- 
cę swych uczuć; zgoła niepowszednich, a 
szlachetnych. Przykuty do fotelu, sam ją 
strzegł, gdy była dziecięciem; sam kierował 
wykształceniem jej, gdy się stopniowo za- 
mieniała w podlotka. Jeżeli małżeństwo z jej 
matką, zamiast oczekiwanego, cichego szezę- 
ścia, przyniosło mu zawód moralny, nie do- 
tknął tego nigdy, jednem słowem choćby, 
wobec dziecka. Starał się tylko przelać w 
dziewczynkę wielką prawość i kryształową 
czystość uczuć; usiłował wpoić w nią cały 
szlachetny idealizm życiowy, jaki zdołał ura- 
tować z małżeńskiego rozbicia. 

Zresztą, o to ostatnie oskarżał siebie 
tylko. On jeden winien był wszystkiemu; 
on tylko. 

Bo i po eóż, dźwigając szósty krzyżyk 
na barkach, łączył się z kwiatem, rozkwita- 
jacym zaledwo do istnienia? Czy życie mogło 
mieć dla niego odrębne, niż dla innych pra- 
wa? Dlaczego szron siwizny nie dał mu do- 
świadczenia? Czemu nie powiedział, iż twarda 
jego szlachecka natura, zahartowana wśród 
pracy i mozołu, zrosła z samotnością wsi, 
rozkoszująca się dobrą książką, wśród ciszy 


wiającą siebie na piłwszym zawsze planie. | długich, zimowych wieczorów, nie zdoła nigdy 


znaleźć bratniego oddźwięku, w barwnym, 
świegocącym kolibrze, któremu potrzeba do 
szczęścia cieplarnianej atmosfery i całej roz- 
bujałej, wrzaskliwej ptaszarni. 

Zawinił i tem jeszcze, iż stosując się 
odrazu do woli jej i zachcianek, nie spróbo- 
wał nawet nagiąć charakteru żony do wła- 
snych zapatrywań; nie usiłował zbudzić w 
młodocianej jej głowie szlachetniejszych my- 
sli i poglądów; nie tchnął w duszę uśpioną 
iskry podniosłych ideałów i dążeń. 

Żawinił, iż nieopatrznym, przedślubnym 
zapisem i późniejszym testamentem. zrobio- 
nym po przyjściu na świat dziecka, uczynił 
żonę panią dużej fortuny, zupełnie od niego 
niezależną. 

Zawinił.... 

„  Doszedłszy, w częstym obrachunku su- 
mienia, do tego punktu, machał zwykle ręką 
ze zniechęceniem. Nie finansowa strona, wła- 
snej życiowej pomyłki, bolała go najgłębiej... 
Ten zresztą błąd potrafi jeszcze naprawić... 
Intercyza, mocą której przyznał pannie Eleo- 
norze Niezabudowskiej, znaczny bardzo posag, 
jakiego nigdy nie wniosła i dodał do niego. 
od siebie, zapis przyzwoity, jako „wdowią 
oprawę“, wrazie śmierci męża, — intercyza 
ta była, prawnie biorąc, rzeczą świętą i nie- 
narnszalną. Ale testament, zapewniający jej 
dożywotnie władanie znaczną częścią pozo- 
stałej fortuny, był nonsensem, krzywdzącym 
ich dziecko. Zmieni go wier: zmieni na- 
pewne, przy pierwszej po temu sposobności. 

I nie zmienił nigdy! 

Krótki atak sercowy, po otrzymaniu 
listu od żony, pisanego z Biarritz i Śmierć 
nieubłagana zaskoczyła go wśród nocy, we 
śnie. 

Powiedziane było widać tam, w górze, 
iż błędu popełnionego nie danem mu będzie 
naprawić. 

Wandzia, która ani o błędzie żadnym, 
ani o rozterce i trosce gryzącej serce Ojca 
nie nie wiedziała, doznała wobec zgonu jego, 
tragicznego wstrząśnienia. 


Był to pierwszy, niepojęty w okrucień- 
stwie swem cios, jaki uderzy! w młodocianą 
jej duszę. 

Do Biarritz kawał drogi. Wysławszy 
więc depeszę, administracya majątku musiała 
wstrzymać pogrzeb do przyjazdu małżonki i 
pani. A tymczasem, w żałobą dotkniętym, 
obszernym dworze, snuła się jak widmo, jak 
mara blada, trzynastoletnia dziewczynka, 
w czarny kir przybrana. W drobnej twarzy: 
czee jej, aż przejrzystej od łez i nerwowego 
wstrząśnienia, gorzały tylko ciemne oczy, 
w których paliły się z kolei: trwoga obłędu, 
gorączka i przerażenie, ustępujące stopniowo 
miejsca tępemu. głuchemu bólowi. 

Napróżno nauczycielka, a nawet służba 

usiłowała odciągnąć ją od katafalku, usta- 
wionego w salonie. Szezuplutka, dziecinna 
postać w czerni, nie dała się oderwać od tej 
skamieniałej, zimnej statuy, która wezoraj 
jeszcze była jej ojcem. 
i Groza śmierci wstrząsała jej nerwami 
i kazała wtulać głowę w chude ramionka, 
jakby w obawie fizycznego ciosu. Poczucie 
straty poniesionej dawało jej zrozumieć, iż 
los zabrał jedyną istotę, która głęboko ją 
kochała, że zmarły był nietylko ojcem jej, 
piastunem i przewodnikiem, lecz że stałby 
się najlepszą tarczą i opieką późniejszego jej 
Życia. 

Obraz tej głowy marmurowej, o czaszce 
lśniącej, jakby wypolerowanej z kości sło- 
niowej, rysy jej posągowe, szlachetne, o wy- 
gładzonych przez śmierć zmarszczkach i smę- 
tnym półuśmiechu na ustach, otoczonych 
srebrnym, bujnym wąsem, obraz ten. dziwnie 
pogodny, a jednak pełen grozy, wyrył się 
na zawsze w sercu dziewczynki, 

(zwartego dnia, gdy pogrzebu niepo- 
dobna było zwłóczyć dłużej, u trumny, już 
zamkniętej, stanęła zbolała wdowa, cała w 
krepy czarne spowita. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


wane. Temat ten będzie wprawdzie poruszo- 
ny na konferencyi obu Prezydentów Mini- 
strów. jednakowoż nie należy sądzić, jakoby 
ta rozmowa miała objąć kwestyę nowych ro- 
kowań; co najwyżej może ta rozmowa sta- 
nowić punkt wyjścia dla nowych układów. 
Podróż br. Gautscha przypada bowiem na 
czas, kiedy 3 członkowie gabinetu węgier- 
skiego znajdują się na urlopie. Kierownik 
ministerstwa handlu, minister skarbu Lukaes 
i minister rolnictwa Serenyi wrócą dopiero 
w połowie września do Budapesztu. 

Jeśli więc hr. Khuen i br. Gautsch 
zgodzą się na podjęcie nowych rokowań w 
sprawie mięsnej, to w każdym razie odnośne 
konferencye nie rozpoczną się przed połową 
września, gdyż udział wymienionych mini- 
strów w nich jest koniecznie potrzebny. 


Frekwencya Uniwersytetów, 


Ministerstwo wyznań i oświaty ogła- 
sza na podstawie oficyalnej statystyki daty 
o frekwencyi anstryackich Uniwersytetów w 
półroczu letnim roku 1910 11. 

Najliczniejszym okazał się oczywiście 
Uniwersytet wiedeński, do którego uczę- 
szezało 7789 słuchaczy płci obojga. Ź tej li- 
czby uczęszczało na wydział teologiczny 225, 
na prawniczy 8071, na medyczny 1959, na 
filozoficzny 2584 słuchaczy (w tej liczbie 
587 kobiet). 

Na Uniwersytet we Lwowie uczę- 
szczało 4487 słuchaczy i słuchaczek. Na wy- 
dziale teologicznym liczono ich 357 (352 
zwyczajnych, 5 nadzwyczajnych). Na wydział 
prawa zapisało się 2800 słuchaczy, w tej 
liczbie 29 nadzwyczajnych. Wydział medycz- 
ny liczył 402 słuchaczy (w tem 72 zwyczaj- 
nych i 5 nadzwyczajnych słuchaczek). Na 
wydziale filozoficznym było zapisanych 928, 
mianowicie 462 słuchaczy, 190 słuchaczek 
zwyczajnych, jakoteż 127 słuchaczy (w tej 
liczbie 62 kandydatów na nauczycieli szkół 
realnych i 65 farmacetów) i 148 słuchaczek 
(182 kandydatek na nauczycielki szkół real- 
nych i 11 farmaceutek) nadzwyczajnych, 
wreszcie 6 hospitantek. 

Uniwersytet Jagielloński w Krako- 
wie liczył ogółem — 2996 frekwentantów. 
Na teologię uczęszczało tam 97 słuchaczy 
zwyczajnych; na wydział prawniczy 1291 
zwyczajnych i 18 nadzwyczajnych słuchaczy; 
na wydział medyczny 414 słuchaczy i 40 
słuchaczek zwyczajnych, a 18 słuchaczy i 8 
słuchaczki nadzwyczajne; na wydział filozo- 
ficzny 1i56, a mianowicie: 6%5 słuchaczy i 
185 słuchaczek zwyczajnych, a 150 słucha- 
czy (w tej liczbie 19 kandydatów nauczycie- 
li szkół realnych i 32 farmaceutów), jakoteż 
98 słuchaczek (między niemi 5 farmaceutek) 
nadzwyczajnych, nakoniec 38 hospitantek. 


Minimum frekwencyi przypada na Uni- 
wersytety w Innsbrucku (1122) i w Czerniow- 
cach (1126). 

Na Uniwersytecie w Czerniowcach 
zapisanych było na wydziale teologicznym 
170 zwyczajnych i 5 nadzwyczajnych, ogó- 
łem 175 słuchaczy; na wydziale prawniczym 
602 zwyczajnych i 14 nadzwyczajnych, jako- 
też 2 hospitantki, razem 618, na wydział fi- 
lozoficzny zapisało się ogółem 234 słuchaczy 
i 99 słuchaczek. 

Ogólna frekwencya Uniwersytetów w 
Austryi doszła w półroczu letniem 1910/11 
do 24.804 słuchaczy i słuchaczek. 


Na Węgrzech. 


W kołach politycznych węgierskich o- 
czekiwano z wielkiem zajęciem zwołanej na 
wczorajszy wieczór konferencyi stronnictwa 
Kossutha, która miała rozstrzygnąć o dalszej 
taktyce tej frakeyi w zwalczaniu przedłożeń 
wojskowych. 

Jak juź wczoraj zapisaliśmy, większość 
Kossuthowców skłaniała się ku prowadzeniu 
dalej jak najbezwzględniejszej walki przeciw- 
ko wspomnianym przedłożeniom, a więc ku 
utrzymaniu solidarności z partyą Justha. 

Inaczej rzecz ma się ze stanowiskiem 
stronnictwa wobee reformy wyborczej. Obóz 
Kossutha nie pochwala bowiem radykalnego 
stanowiska, jakie w tej sprawie zajęła par- 
tya Justha. 

Na wczorajszej konferencyi przedłożył 
Kossuth swemu stronnictwu następujący wnio- 
sek: 

„Partya oświadcza, iż walczy przeciw 
reformom wojskowym, ponieważ z jednej 
strony nakłada się na naród ogromne cięża- 
ry, a nie dzje się żadnych koncesyj narodo- 
wych. 

Partya nie byłaby skłonną zaprzestać 
tej walki także wówczas, gdyby rząd przedło- 
żył reformy wojskowe w takiej formie, która 
stanowisko partyi salwowałaby i supremacyę 
węgierskości zapewniła. 

Partya walczy przeciw horendalnym 
ciężarom wojskowym zepchniętym na naród 
węgierski. 

Partya oświadcza, że nie mogłaby gło- 
sować za przedłożeniami wojskowemi nawet 
wówczas, gdyby zostały wniesione w parla- 
mencie, wybranym na podstawie nowej re- 
formy wyborczej. 

Partya będzie prowadziła” walkę prze- 
ciw reformom wojskowym w delszym ciągu, 
zastrzegując sobie wolną rękę“. 

O przebiegu wczorajszej konferencyi 
partyi kossuthowskiej brak na razie szczegó- 
łów. Budap. Korr. Tel. donoszą tylko lako- 
nicznie, że uchwalono prowadzić w dalszym 
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ciągu wszelkimi środkami 


walkę przeciw 
przedłożeniom wojskowym. 


Budapeszt. W Sejmie po przeprowa- 
dzeniu głosowań imiennych, doszedł wezoraj 
wreszcie do głosu mowta generalny w dy- 
skusyi nad przedłożeniem wojskowem p. An- 
tol, z partyi pracy. 

Trenczyn.  Kongregacya komitatu 
trenczyńskiego powzięła jednomyślnie uchwałę 
potępiającą bardzo ostro opozycyę i zapewnia- 
jącą rząd o niezmienionem i pełnem zaufaniu, 


eegenen egen 


Ziemstwa na Litwie i Risi. 


Organizacya instytucyj ziemskich w gu- 
berniach zachodnich jest już prawie ukoń- 
czona. W gubernii wołyńskiej, dokonano 
już wyborów zarówno powiatowych, jak i gu- 
bernialnych zarządów ziemskich. W innych 
guberniach ukończono formowanie zarządów 
powiatowych, poczem w tych dniach odbędą 
się nadzwyczajne zebrania gubernialne, tak, 
że w połowie przyszłego miesiąca wprowa- 
dzenie instytucyj ziemskich na Litwie i Ru- 
si stanie się faktem dokonanym. 

Rząd rossyjski, jak to widać z wynu- 
rzeń prasy prawicowej i nacyonalistycznej, 
a przedewszystkiem półurzędowej Rossii, jest 
z przebiegu wyborów zupełnie zadowolony. 
Niewątpliwie cieszą go otrzymywane telegra- 
my dziękczynne, uchwalane niemal jedno- 
głośnie, o ile nie weżmie się pod uwagę mil- 
czących, ale mimo to „głośnych*, jak je na- 
zywa Biecz, protestów Polaków. Prasa pra- 
wicowa zdążyła już nielicznych „protestan- 
tów* tych, wśród których znalazło się na- 
wet dwóch Rossyan z skrajnej prawicy, a mia- 
nowicie Bałaklejew i hr. A. Bobriński, na- 
piętnować mianem zdrajców. Organ kadetów 
natomiast w następujących slowach chara- 
kteryzuje owe protesty: „Gdyby rząd nasz 
umiał cenić w ludziach uczucie godności wła- 
snej, nie cieszyłby się z owych telegyramów 
dziękeczynnych i braku protestów. Zarówno 
telegramy jak i brak protestów są najwy- 
mowniejszym dowodem tego, do jakiego sto- 
pnia ludność jest sterroryzowana i jak się 
boi ujawnić prawdziwe oblicze swoje, zapa- 
trywania swoje. 

Nie sądzimy, ażeby działo się to z wie- 
dzą prezesa gabinetu Stołypina, nie ulega 
jednak wątpliwości, że na miejscach wysy- 
łanie telegramów zmieniło się w swego ro- 
dzaju środek śledztwa politycznego., Jost to 
niejako papierek lakmnsowy, wprszczony do 
roztworu radnych dle określania ich harwy. 
Jeżeli kto odmówi podpisania telegramu, do- 
wodzi to, że jest „czerwony“, poczem nastę- 
puje niezatwierdzenie na stanowisku ziem- 
skiem i wszelkiego rodzaju trudności natury 
administracyjnej, W takich warunkach —koń- 


czy Ries — odwagę cywilną ujawnili tylkc 
Polacy, zależni nie od łaski „naczalstwa*, lecs 
od sposobu, w jaki prowadzą gospodarkę 
ziemską“. 

Mimo jednak zadowolenia rządu i na- 
cyonalistów, gubernię wołyńską uważać na- 
leży za straconą dla tych ostatnich. Najle- 
pszym dowodem tego było zebranie guber- 
nialne. Poseł do Dumy, Szulgin, proponowa- 
wany kandydat nacyonalistów na stanowiskc 
prezesa gubernialnego zarządu ziemskiego. 
uważał za właściwe nie stawić się nawet na 
zebranie. Proponowany w jego miejsce dru- 
gi kandydat nacyonalistów, Miezencew, o- 
trzymał tylko 24 głosów, gdy na kontrkan- 
dydata jego, starego i wytrawnego ziemca. 
Dwernickiego padło 47 głosów. Nie wiado- 
mo jeszcze, jak wypadną wybory gubernial- 
ne w innych guberniach. Na zebraniach po- 
wiatowych w gubernii kijowskiej zwycięstwo 
odniósł niewątpliwie blok prawicowo-nacyo- 
nalistyczny, nie jest jednak rzeczą wykluczo- 
ną, że i tu prezesem zarządu gubernialnego 
wybrany zostanie nie nacyonalista. 

W wyborach do powiatowych zarządów 
ziemskich w większości powiatów zwyciężyła 
prawica. Jeżeli jednak uważniej przypatrzy- 
imy się owym wybranym, zobaczymy — jak 
stwierdza litecz — że w przeważnej liczbie 
wypadków to alko marszałkowie szlachty (w 
kraju Zachodnim. jak wiadomo, mianowani). 
albo urzędnicy rządu gubernialnego, albo 
dzialacze dawnego ziemstwa. Wszyscy to lu- 
dzie „prawi* — że się tak wyrazić można — 
z urzędu, kogo bowiem rząd mianować może 
na urzędy, jeżeli nie „prawych“. Jakimi lu- 
dzie ci okażą się w pracy ziemskiej, kiedy 
im przyjdzie poznać się z bliska z postępo- 
waniem administracyi względem organów sa- 
morządu, powiedzieć dziś trudno. Wielka 
liczba urzędników wśród działaczy nowego 
ziemstwa, to fakt w każdym razie znamien- 
ny. Dziwne zwłaszcza będzie stanowisko mar- 
szałków szlachty, wybranych na prezesów za- 
rządów gubernialnych, którzy przewodniczyć 
będą tym samym zebraniom gubernialnym, 
z jakich następnie zdawać muszą sprawę wła- 
dzom administracyjnym w charakterze mia- 
nowanych marszałków szlachty. Na nienor- 
malność stanu takiego zwróciła już uwagę 
prasa zarówno „prawa“ jak i „lewa“. 

Obecność wielkiej liczby urzędników w 
ziemstwie wytłumaczyć da się głównie tem, 
że iwybory przeprowadzone były przez urzę- 
dników, w pierwszym rzędzie przez marszał- 
ków szlachty. Gabernialni urzędnicy do szeze- 
gólnych poleceń rozjechali się po guberniach 
w celach agitącyjnych, marszałkowie szlachty 
awoływali wszelkie zebrania (komu innemu 
zwoływać ich nie było wolno), wykazy wy- 
boreów i dzielenie ich na kurye spoczywało 
w ręku działaczy dawnego ziemstwa. Nie też 
dziwnego, że ci, w ręku których znalazł się 
cały aparat wyborczy, owładnęli instytucyą, 
wybraną przy pomocy aparatu tego. 


SYRENA. 


(Pierre Dax. Lorpheline W Auteuil). 


Część druga. 
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III. 
Pauletka. 


(Ciąg dalszy). 


Marmagne udzielił Pauletce nieco wy- 
kształcenia, tyle, aby mogła sama sobie dać 
radę w życiu, umieścił ją następnie w szwal- 
ni, gdzie nauczyła się szyć bieliznę, a później 
u krawcowej. Mniejsza o to, czy będzie po- 
trzebowała zużytkować swoje talenta, czy nie. 

Zręczna jak wróżka, Pauletka była zna- 
komitą pracownicą. Ubierała kapelusze jak 
najpierwsza panna w magazynach przy ulicy 
de la Paix. Bardzo wybredne kobiety utrzy- 
mywały, że jej krój jest bez zarzutu. 

W domu, w którym mieszkali teraz przy 
ulicy Mozarta, bo Marmagne nie chciał opu- 
szczać Auteuil, Pauletka znalazła robotę u 
kilku lokatorek. Te panie opowiedziały o niej 
swoim znajomym i obecnie Pauletka posiada 
wyborną klientelę. 

— Wymagaj, żeby ci płacono wyższą 
cenę — mówił często Marmagne — nie chcę, 
żebyś chodziła do obcych domów. Skoro bę- 
dziesz drogo żądać, same wielkie panie będą 
ci dawać roboty. 

Pieszczotliwa, z ładnym, wiośnianym 
uśmiechem na ustach, odpowiedziała: 

— Ba! jest nam dobrze tak jak jest, 
nie kłopoczmy się więc, mój ojcze. Zażądam 
więcej, skoro będę uważała, że mogą mi do- 
brze zapłacić za moją pracę, ale nigdy nie 
odmówię roboty żadnej biednej kobiecie, któ- 
rej będę mogła się przysłużyć. 


— Nigdy nie zdołasz uskładać sobie 
choćby małego posagu, moja biedna koteczko! 

Przy tych słowach wybuchała wesołym 
śmiechem, który rozchodził się po pokoju, 
jak szezebiot ptaszka i nuciła figlarnie: 


O ukochana swobodo 
Jedyne dobro w życiu, 
W tobie ufność pokładam.... 


Następnie rzucała się na szyję staremu, 
ściskała go i całowała z całej siły. 

Młodość Pauletki, jej nśmiech, szczę- 
ście, — bo ta dzieweczka, której horyzont 
zacieśniał się w tych samych granicach, co 
jego własny, była rzeczywiście szczęśliwa, — 
rozweselał przyjemne mieszkanko, upiększone 
jej rączkami zawsze czynnemi. 

— Słuchaj, Pauletko, kiedy ciebie sły- 
szę śpiewającą, zawsze żałuję jednej rzeczy. 
— Doprawdy, ojcze? Cóż takiego? 

— Przy takim głosie, jaki posiadasz, 
powinienem był wsunąć ciebie do Konser- 
watoryum. 

Świeży uśmiech był mu odpowiedzią. 

— Przesadzasz, ojcze. Z innym trochę 
głosem, niż mój, można być przyjętą do tej 
szkoły. 

— Głosy się zmieniają: na to są szkoły 
śpiewu. 

— W jakim celu," mój ojcze — spyta- 
ła pieszezotliwie — skazywać mnie na całe 
lata kursów w wielkim gmachu przy bulwa- 
rze Poissoniere? Czy ceheiałbyś ze mnie zro- 
bić artystkę liryczną, artystkę... 


— (o to, to nigdy!... — przerwał. — 
Pauletka na deskach teatralnych? och! sacre- 
dieu, nigdy!... 


I mówił dalej w zamyśleniu: 

— Mogłabyś sama założyć szkołę, da- 
wać lekcye... 

— Słuchaj, ojcze, wolę spokojne życie. 
Mówiono mi nieraz, że biegać bezustanku na 
lekeye nie należy do najprzyjemniejszych rze- 
czy. A zresztą, któżby mi zaręczył, że będę 
miała uczeniee? 

Marmagne westchnął. 

— Było by to... wywyższyć się. Miała- 
byś stosunki, których nigdy sobie nie stwo- 
rzysz będąc tem, czein jesteś, Pauietko. 


— Ty temu wierzysz, ojcze ? 

— Przyjmowanoby ciebie w salonach, 
a teraz musisz spędzać całe dnie w garde- 
robie. 

— Jest mi tam bardzo dobrze; zape- 
wniam ciebie, że daleko lepiej niż na kana- 
pie w otoczeniu dywanów, gdzie nie wie- 
działabym, co zrobić z moimi skrawkami. 
AO byli by wściekli po mojem odej- 
ściu!... 

— Mieliby trochę roboty. Tłuszcz się 
z nich rozlewa i zachodzi pytanie, czy choć 
w połowie warci są tych pieniędzy, które iin 
płacą! 

— Trzeba mieć nadzieję — szepnęła 
Pauletka. — Inaczej, nie mieliby spokoju su- 
mienia. 

— Sumienia |... Biedne dziecko !... Nie 
wiem, czy ci panowie myślą czasem, że mają 
sumienie. Słowem, wracając do tego, co ci 
mówiłem, w wielkich domach, w których by- 
WASZ... 

— Tych wielkich domów nie ma tak 
wiele, jak ci się zdaje, mój ojcze. 
każdym razie jest jeden, który 
zasługuje na to miano. 

— Tak, hrabiny d'Antignac. Jest to 
bezwątpienia to, eo można nazwać wielkim 
domem z całym tłumem służby. 

— Samych pań nigdy nie widziałaś ? 

— Nie, ojcze. 

— A przecież! co to za arogancya u 
tych z góry!... Co dla nich znaczy szwaczka, 
krawcowa, chociażby była śliczna jak marze- 
nie? Powinnaś być aż nadto zaszczycona, 
moja biedna Pauletko, że wolno ci obszywać 
suknie, które te damy wloką po dywanach |... 
Biedactwo moje !... Już za późno. Skierowa- 
łem ciebie na drogę, która nie była dla cie- 
biel... 

— Ojcze! nie trzeba mieć za złe moim 
klientkom, że nie dotrzymują mi towarzy- 
stwa. Bo pragnąłbyś czegoś w tym rodzaju, 
nieprawdaż, dobry ojezulku ? Czyż one mają 
czas? Cóżby robiły gospodynie i cała służba, 
która tam jest na to, żeby służyć za pośre- 
ników ? Wiesz, ojcze, jestem pewna, że pani 
d'Antignac jest dobrą kobietą. Pracowałam 
u niej zawsze tylko po trzy popołudnia, a 


dodała mi sto susów więcej, niż rachunek 
wynosił. Znalazłam, że to bardzo szlachetnie 
z jej strony i zrobiło to mi wielką przyje- 
mność. To też prosiłam gospodyni, żeby po- 
dziękowała hrabinie gorąco w mojem imieniu. 

— Masz słuszność, mała, przyjemnie 
dostać sto susów. Ale mów sobie co chcesz, 
jabym wolał zamiasi tych pieniędzy, które 
kazała ci wręczyć, kilka słów wypowiedzia- 
nych przez nią samą: „Panno Pauletko, szy- 
jesz doskonale. Jesteśmy bardzo zadowoleni, 
żeśmy ciebie poznali* i różne inne przyje- 
mne słówka, które umieją wypowiadać piękne 
panie z wielkiego świata. 

Pauletka bawiła 
starego. 

— Może przyjdzie do tego, ojcze. Trze- 
ba mieć nadzieję. 

Marmagne chodził przez całą długoś 
dwóch sąsiadujących z sobą pokoików 
mruczał : 

— Zwichnąłem ci życie... tylko z po- 
wodu, żem się nie zastanowił... tylko dlate- 
go... To też nie chcę już o tem myśleć. 

— Dobrze zrobisz, ojcze, a przynaj- 

mniej poczekaj ze swoimi żalami, aż będzie 
słuszny do tego powód. A teraz — dodała, 
opuszczając na kolana robotę, którą była za- 
jęta i patrząc na niego na pół ze śmiechem 
— jeżeli mój głos ciebie martwi, nie będę 
już śpiewać, 
Nie będziesz śpiewać, Pauletko? 
Nie zważaj na moje gadaniny, biedna ple- 
szezotko!... Śpiewaj, spiewaj dziecko, spiew, 
to wesołość, szezęście, radość! Gdybym cie- 
bie nie słyszał spiewającą, pytałbym Się, co 
brakuje mojej Paulette! 

— W takim razie, ojcze, zdaje mi się, 
że nie prędko zadasz sobie to pytanie! 

Nagle dzwonek się odezwał. á 

Pauletka złożyła robotę na stole, wpię- 
ła igłę w stanik, a potem odezwąłą się z 
żywością ` i 

— Słuchaj ojcze, przybierz Inny Wyraz 
twarzy. Mógłby kto myśleć, żeś Się na mnie 
gniewał. 


się  zachciankami 


é 
i 


(Op dalszy nastąpi), 


e wn 


H 


ł 


je 


SC 


=. 


7 Geer 


Sprawa marokkariska. 


W ostatnim zeszycie wydawanych przez 
prof, Delbriicka Preuss. Nachrichten rozpa- 
truje sprawę zatargu inarokkańskiego wytra- 
wny polityk Daniels. W artykule jego na- 
strojonym na nutę bardzo pessymisi.yczną. 
czytamy, że pojednanie Francyi z Niemcami 
jest zadaniem trudniejszem nawet, niż po- 
wszechnie sobie wyobrażają. | 

Gdyby nawet rząd francuski posunął 
się jak najdalej w swej ustępczości, wywodzi 
Danieis, to jeszcze zawsze nie moglibyśmy 
być pewni, że zapomocą toczących się roko- 
wań sprawa marokkańska zostanie raz na 
zawsze rozwiązana. Tego przecie (rancya 
przyznać nie może, co w oczach Niezniec by- 
łoby dostateczną kompensatą ze wyrzeczenie 
się wszelkich praw do Marokka. Sytuacyę 
pogarsza jeszcze intryganckie stanowisko An- 
elt. Publiczne oświadczenia angielscich mini- 
strów budzą obawę, że W. Brytania nietylko 
sprzeciwiałaby się wytrwale okupacyi Agadiru, 
gdyby to było zamiarem Niemiec, lecz nadto 
podżega Francuzów, by nie dopuścili do wyda- 
nia Librevilleu w ręce niemieckie. Naro- 
dowe uczucie Niemców musi burzyć się prze- 
ciwko podobnym knowaniom. Już bowiem 
od lat kilkudziesięciu, patrzeć muszą Niemcy 
z rosnącem rozgoryczeniem, ja} nielojalnie, 
a zawzięcie sztuka dyplomatyczna Anglii sta- 
wia na każdym kroku zapory rozwojowi ko- 
Jonizacyi niemieckiej. 

Nie jest zdaniem p. Danielsa rzeczą 
niemożliwą, iż wbrew otętsze, jaka w osta- 
tnich dniach zapanowałą po obu stronach, 
okaże się rzeczą niewątpkiwą, że wobee na- 
piętrzonych trudności niepodobieństwem jest 
doprowadzenie pojednania. Francyi z Niem- 
cami do skutku. Na podstąwie aktu AJgesiras 
ma Anglia prawo uczestyjiczenia we wszyst- 
kich krokach Europy wobec Marokka. Może 
więc ona powiedzieć Frajicuzom: „Odstępuj- 
cie sobie Niemcom z waszego Konga, ile 
wam się podoba, lecz nigdy nie zezwolimy 
na to, by im udzielić kqmpensaty w samem 
Marokku*. Na porozumieniu dwu potęg mor- 
skich, kk Francya i Niemcy, nie Anglii nie 
zależy, przeciwnie: leży to raczej w jej in- 
teresie, by do zbyt ścisłego pomiędzy niemi 
porozumienia nie doszło. Z tych i innych 
jeszcze przyczyn będzie się prawdopodobnie 
musiało poprzestać na stworzeniu nowego 
prowizoryum marokkańskiego. 

Do aktu Algesiras z r. 1906 — ciągnie 
p. Danie:e dalej — jako też ugody w Uasa- 
blance z r. 1909, gotowa przyłaczyć się trze- 
cia umowa z r. 1911, która niebezpieczeń- 
stwo wojny z powodu Marokka zażegna zno- 
wu na jakie dwa lub trzy lata, W ugodzie 
z r. 1909 oświadczyły Niemcy, że mają w 
Marokku tylko ekonomiczne interesy; czysto 
ekonomiczne aspiracye Niemiec znalazły w 
tym układzie tak samo dobitny wyraz, jak w 
najnowszej umowie z R»ssyą 3 do Persyj, 
Interpretacya jednakże wspomnianych celów 
komercyalnych zawisła od samychże Nie- 
miec. Niemcy niezawodnie interpretować je 
będą zawsze W sposób lojalny, gdyby wszak- 
że partner przedsięwziął kroki obliczone 
wprost na zniszczenie egzystencji Marokka 
lub Persyi, to wszelkie przyrzeczenia Nie- 
miec przestałyby je obowiązywać, gdyż wy- 
konywanie ekonomicznych uprawnień w pe- 
wnóm państwie możliwe jest tylko o tyje, o 
ile owo państwo istnieje. 

Przyjąwszy, że z teraźniejszych rokowań 
Francyi z Niemcami ne więcej nie wyni- 
knie, jak tylko nowy nukład ugody w Casa- 
blance, to prowizoryczae takie załatwienie 
zatargu wcale uwłaczać nie może Niemcom 
w oczach świata, Jeśli niemieckim dyploma- 
tom uda się poza tem uzyskać jeszcze Spro- 
stowanie granic na korzyść Kamerunu, to 
taki rezultat przyniósłby nawet chlubę nie- 
mieckiej dyplomacyi. Ale w każdym wypad- 
ku formuła zasadnicza nie może uledz zmia- 
nie: Niemcy i nadal mają mieć w Marokku 
tylko cele ekonomiczne, Francya także poli- 
tyczne. Te zaś cele ekonomiezne Niemiec 
muszą mieć zabezpieczoną podstawę, mimo 
że w Marokku załogują wojska francuskie, 
tak samo, jak w Persyi rossyjskie, 


Rambouillet. Wczorajsza Rada mi- 
nistrów zatwierdziła jnstrukcye, udzielone 
ambasadorowi franeuskiejnu w Berlinie, Cam- 
bonowi. 

Berlin. Ambasador francuski Cambon 
przybył tu wesoraj. 

Berlin. O nawiąząnych nanowo kon- 
ferencyach marokkańskich głoszą tutaj, że 
sprawa kompensat nie będzie stanowiła ich 
przedmiotu, gdyż nie jest jeszcze pewne. 
czy propozycye p. Camhona będą przez rząd 
niemiecki aprobowane. 

Wogóle sądzą tu. że obecnie nastąpi 
porozumienie w kwestyach zasadniczych, 
chociażby potrzeba cmawiania szczegółów 
dała jeszcze powód do dalszych konfe- 
Tenor, 


KRONIKA. 


Inrów, 1 września, 


— kalendarz. 

Sobota (2 września): 

Justa b. — Czeciboga, — Jamuiła. 

Wschód słońca o godziuie 4'42 rano, za- 
chód słońca o godzinie 6:07 po południu. 


— Z Rady m. Lwowa. Przed porząd- 
kiem dziennym wczorajszego posiedzenia, które 
prez. p. Neumann otworzył o godz. 7 wieczo- 
rem, udzielono urlopów: 6 tygodniowego r 
Wikslowi, 4 tygodniowego r. dr. Ciesielskiemu, 
wicepr. dr. Rutowskiemu przedłużono urlop do 
12 września. 

Następnie prezydent p. Neumann w 
gorących słowach złożył hołd pamięci pułko- 
wnika Strusia. Rada słów prezydenta wysłu- 
chała stojąc. 

Z kolei r. dr. Zakrzewski poruszył spra- 
wę bezpieczeństwa publicznego we Lwowie. 
Mowca wezwał prezydyum do jakiejś energi- 
czniejszej akeyi i do zaopiekowania się wdową 
po zamordowanym dozorcy ś. p. Bieniarzu. 

Prezydent p. Neumaun obiecał zająć 
się bliżej tą sprawą. 

Jeszcze przed porządkiem dziennym r. Bar- 
toń w obszerniejszym referacie omawiał znaną 
sprawę bursy im. Boberskiej. Koło pań T. S. 
l. otrzymało na ten ecl od miasta grunt z za- 
strzeżeniem, że gmach może być użyty tylko na 
cele bursy, a w przeciwnym razie przechodzi 
ua własność gininy. Obecnie okazuja się po- 
trzeba zaciągnięcia pożyczki hipotecznej, a gal. 
Kasa Oszczędności, która pożyczkę realizuje, za- 
żądała odstąpionia od tego warunku. Z drugiej 
strony potrzebne to również jesti z tego wzglę- 
du, że towarzystwo nie rozporządza funduszami 
potrzebnymi do utrzymania bursy i przez wy- 
najem części gmachu zamierza pokryć częścio- 
wo koszty jej utrzymania. Sekcya finansowa 
Rady zgodziła się na wydanie deklaracyj, iż 
Rada miejska zgadza się, aby na czas trwania 
pożyczki część budynku była użyta na cele 
prywatne i z takim wnioskiem przyszedł refe- 
rent przed Radę. 

Wniosek ten jednak spotkał się ż opozy- 
cyą. Przeszedł wprawdzie jednomyślnie, ale 
trzeba było obszernych wyjaśnień, wreszcie do- 
datkowego wniosku, zobowiązującego Koło pań 
T. S. L., do złożenia miastu osobnej deklara- 
cyi, że wszystkie dochody z wynajmowanych 
ubikacyj po opłaceniu rat amortyzacyjuych, ko- 
sztów administracyjnych i t. p. będą obracane 
wyłącznie na cele bursy. 

Obszerną dyskusyę wywołała sprawa po- 
ruszona przez r. dr. Zakrzewskiego, mia- 
nowicie sprawa gospodarki na fołwarkach miej- 
skich, którą mowca poddał ostrej krytyee. 

Itak n. p.: Część jednego z tych folwar- 
ków, Bodnerówki, rozciąga się od rogatki Stryj- 
skiej do mostu kolejowego. — Jest to teren, 
który należy ściśle do miasta. Wartość grun- 
tów w tej okolicy, jak miejskie frontowe, z do- 
stępem do wodociągów wynosi 15 do 20 kor. 
ża sążeń. I na tych gruntach, gdzie jeden morg 
przedstawia wartość kilku tysięcy koron, sieją 
się... zboża, tak jak gdzieś w głębi kraju, gdy 
chłop w okolicach podmiejskich zmienia swą 
ziemię w ogród. 

Jest to demoralizujący przykład dla oko- 
licy, jest to marnowanie dobra publicznego, że 
z obrębie miasta gospodaruje się systemem rol- 
nym a nie ogrodowym, 

Po przemówieniach rr. Makowicza, 
Olszewskiego, dr. B. Lewickiego, dr. 
Janika, dr. Szpora, Rybickiego, dr. 
Stesłowicza i Demetra, zgodzono się na 
wnioski r. dr. Zakrzewskiego, aby we- 
zwać prezydyum i komisyę dóbr miejskich, by 
w najkrótszym czasie przedstawiły Radzie plan 
reorgamizacyi gospodarki na folwarkach miej- 
skich. 

l. Bartoń referował następnie sprawę 
przyznania dodatkowego kredytu w kwocie 
8000 K. na spis ludności, stawiając imieniem 
komisyi wniosek, aby na przyszłość biuro spi- 
su ludności było stale prowadzone. Po krótkiej 
dyskusyi wniosek przyjęto. 

% referatu r. Hinglera uchwalono u- 
dzielić Bankowi Związkowemu koncesyi na bu- 
dowę 4-piętrowego domu z tem, że Bank odstę- 
puje gminie pod ulicę 1116 sążni gruntu za 
ryczałtową kwotę 40.000 K. ; 

Uchwalono następnie (ref. r. Włodzi- 
mirskiego) reasumować uchwałę z maja br. 
co do odstąpienia Rządowi gruntu na Tale 
pod budowę zakładu badania środków spożyw- 
czych, a natomiast ofiarować na ten cel grunt 
koło pawilonów zakaźnych przy ul. Pickarskiej 
rozmiaru 416 saint kwadr. a wartości 83.400 
kor. w zamian za ogólne świadczenia ze stro- 
ny zakładu, w szczególności badanie bakteryo- 
logiczne wody, które to świadczenia nie mają 
przekraczać wartości 4200 kor. rocznie. 

Na wniosek r. Dzieślewskiego u- 
chwalono dodatkowo domagać się, że obowią- 
zkowym językiem w zakładzie ma być język 
polski. 

Wreszcie z referatu r. Janowieza u- 
chwalono odrzucić rekurs Fr. Wiesiołowskiego 
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przeciw nakazowi magistratu usuniçĉia z real- 
ności pod l. 8 przy ul. Zielonej budki, wycho- 
dzacej na grunt miejski i polecić magistratowi 
rozebranie tej budki do dni 14. 

Na tem o godz. 930 prezydent p. Neu- 
mann zamknął posiedzenie. 

— V. Zjazd delegatów »Krajowego 
Związku nauczyeielstwa w Galicyia odbę- 
dzie się w sobotę dnia 9 września w sali 
Rady miejskiej w Krakowie z następującym 
programem: O godz. 7:80 rano nabożeństwo 
w kościele 00. Franciszkanów, o godz. 8 za- 
gajenie obrad, powołanie dwu sekretarzy, u- 
chwalenie regulaminu obrad, sprawozdanie 
z czynności naczelnego zarządu, nowoczesne 
poglady na wychowanie dziecka, sprawozdanie 
kraj. komisyi rewizyjnej, sprawozdanie z wy- 
dawnictwa „Głosu nauczycielstwa ludowego“, 
zmiana statutu Związku, sprawozdanie z obrotu 
i stanu związkowej fabryki zeszytów, ułożenie 
programu działalności Związku, stanowisko na- 
uczycielstwa wobec zaniedbania szkolnietwa lu- 
dowego w kraju. 

Po południu: Wnioski i ustanowienie 
wkładek, zarys projektu pragmatyki służbowej 
dla nauczycielstwa ludowego, wybory: a) 9 
członków do naczelnego zarządu w miejsce ustę- 
pujących, b) 7 członków krajowego sądu ho- 
norowego, ©) członków kraj, komisyi rewizyj- 
nej, zakończenie. 

— Kurs zimowy w warstatach stu- 
denckich Ligi pomocy przemysłowej. 
W dniu 1 września b r. rozpocznie się w war- 
statach studenckich Ligi pomocy przemysło- 
wej, przy ulicy Pańskiej 1. 11 normalny kurs 
roczny, w oddziałach: stolarskim, ślusarskim i 
tokarskim. Nauka w warstatach trwa codzien- 
nie od godziny 3 — 7 wieczorem. Uczniom 
szkół średnich wolno wybrać dogodne dla nich 
godziny i dnie. Opłata miesięczna wynosi 8 ko- 
rony za naukę i użycie materyałów. Przedmioty 
wykonane w warstatach stają się własnością 
ucznia. Wydział Ligi pomocy przemysłowej 
zwraca uwagę rodziców na doniosłe znaczenie 
warstatów studenckich i zachęca do wpisywania 
jak najrychlej, póki miejsce pozwoli. 

— Krajowy Zjazd Ligii Pomocy 
przemysłowej. Aktu poświęcenia domu Ligi 
Pomocy przemysłowej w dniu S września br 
dokona ks. Biskup Bandurski. Dalsze referaty 
na VII. krajowym Zjeździe Ligi Pomocy prze- 
mysłowej objęli: Poseł Kędzior „O budowie 
dróg wodnych w Gralicyi*; dyrektor dr. Stecz- 
kowski „O finansowych podstawach przy za- 
kładaniu przedsiębiorstw przemysłowych*; re- 
ferent techniczny Spółki maszynowej i kredy- 
tawej p. Drescher, referat na temat „Czy i © 
ile rękodzielnicy nasi korzystają z istniejącej 
już Pomocy przemysłowej“? 

Z powodu obarezenia biura Ligi Pomocy 
przemysłowej pracą przed uroczystościami zja- 
zdowymi i otwarciem nowego gmachu — Wy- 
dział Ligi Pomocy przemysłowej prosi instytu- 
cye i osobistości, któreby przez przeoczenie lub 
pośpiech nie otrzymały zaproszenia na VII. 
Krajowy Zjazd Ligi Pomocy przemysłowej i 
akt poświęcenia gmachu, aby zecheiały zgłosić 
się po zaproszenie w biurze Ligi Pomocy prze 
mysłowej (uł. Pańska 11, telefon 850). 

— Konc. Szkoła muzyczna Sabiny 
Kasparek pod art. kier. prof. Lalewieza przyj- 
muje wpisy od 30 — 1 i od 8 — 6 w kan- 
celaryi szkoły ul. Batorego L 36. 

— Z »Sokoła Macierzyc. Ćwiczenia 
gimnastyczne w Sokole Macierzy rozpoczynają 
się w sali przy ul. Zimorowicza z dniem 4 
września b. r. 

— Kursy buchalteryczne. Instytut 
technologiczuy lwowskiej Izby handlowej i prze- 
mysłowej zamierza urządzić we Lwowie w cza- 
sie od 2 do 21 października b. r. trzytygo- 
dniowy całodzienny kurs książkowości xęko- 
dzielniczej dla przemysłu stolarskiego, oraz od- 
dzielnie dla przemysłu szewskiego. — O przyję- 
cie na te kursy mogą się ubiegać majstrowie 
stolarscy, względnie szewscy, oraz żony i do- 
rosłe córki majstrów, które zamierzałyby pro- 
wadzić następnie książkowość w przedsiębior- 
stwie męża, względnie ojea. — Niezamożni kan- 
dydaci (kandydatki) mogą się, ubiegać o zasi- 
łek, wynoszący 2 korony dziennie. — Bliższych 
szczegółów o warunkach przyjęcia zasięgać 
można w Instytucie technologicznym lwowskiej 
lzby handlowej i przemysłowej. — Termin wno- 
szenia podań o przyjęcie upływa z dniem 20 
września b. r. 

— Wieczór świętojański jarmarku 
odbędzie się w sobotę 2 września b. r. ze zwy- 
kłym programem, w który wchodzą ognie sztu- 
czne, orkiestra, noe wenecka i t. d. Wstęp 20 
hal. Dzieci płacą połowę. 

— Pogrzeb Ś. p. dra Jana Stelli- 
Sawickiego. Mimo ulewy, tłumy publiczności 
odprowadziły wczoraj pułkownika Strusia na 
miejsce wiecznego spoczynku. 

O godzinie 4 po południu przed domem 
żałoby przy ul. Długosza pożegnali zwłoki imie- 
niem miasta prof. dr. Roszkowski, imieniem ko- 
legów dr. Lipski i dr. Sieradzki. 

Następnie ruszył olbrzymi pochód, w któ- 
rym zauważyliśmy JE.P. Marszałka krajowego 
Stanisława hr. Badeniego z członkami Wydzia- 
łu krajowego, radeę Dworn prof. dr. Kadyja, 
posłów dr. Adama, Merunowieza, Śliwińskiego, 
Radę miejska z prezydentem p. Neumannem i 


wiceprezydentem dr. Stahlem, Izbę lekarską, 
reprezentacye stowarzyszeń, weteranów z r. 1863, 
świat dziennikarski i literacki i w. i. 

Kondukt prowadził ks, Biskup Bandurski 
w otoczeniu licznego duchowieństwa. Wzdłuż 
ulic, któremi przechodzono, palące się latarnie 
okryte były kirem. 

Nad grobem przemówił imieniem towa- 
rzyszów broni p. Biechoński, następnie ks. Bi- 
skup Bandurski. 

Zwłoki ś. p. Jana Stelli-Sawickiego zło- 
żono w grobie rodzinnym, niedaleko grobowca 
śp. Michalskiego. 


— Pani Marya Skłodowska Curie, 
sławna nasza rodaczka, wynalazczyni radium. 
przyjechała z Paryża do Zakopanego na kilku- 
tygodniowy wypoczynek do swej siostry dr. 
Bronisławy Dłuskiej. Pani Skłodowska-Curie, 
zmęczona wyczerpującymi wykładami profesor- 
skimi i dalszemi studyami nad radium, szuka 
w Zakopanem ciszy i wytchnienia i dlatego 
zamknęła się w kole rodziny. Jej obie córki 
14-letnia Irena i 6-letnia Ewa od miesiąca już 
bawia w Zakopanem u państwa Dłuskich. — 
Bawi tam także trzecia siostra pani Helena ze 
Skłodowskich Szalayowa z Warszawy, wielce 
zasłużona na polu pedagogicznem, oraz brat 
dr. Skłodowski, znakomity internista o War- 
szawy, a z dalszej rodziny pani Pawlewska ze 
Lwowa i jeszcze parę osób. 


— Zjazd księży abstynentów odbył 
się przy sposobności Kongresu maryańskiego 
dnia 28 b. m. Na zjeździe przeprowadzono zu- 
pełną reorganizacyę Związku i dokonano wy- 
boru nowego zarządu, w skład którego weszli: 
jako prozes ks. Janiszewski z Bukowiny, jako 
zastępca prezesa ks. dr. Cieraniewski ze Lwo- 
wa, jako sekretarz ks. dr. Thullie, skarbnik 
Hałuniewicz, słuchacz teologii ze Lwowa, nadto 
ks, Łaskowski i ks. Chrząszez, przewodniczący 
„Koła A. A.“ ze Lwowa Długosz i przewodni- 
czący „Koła A. A.“ z Przemyśla Cząstka. Sta- 
łym adresem sekretaryatu odtąd będzie: Semi- 
naryum duchowne łać. we Lwowie. 

— Zjazd przemysłowo-balneologiezny 
odbędzie się w Krynicy w dniach 28 i 24 wrze- 
śnia b. r. 

— Pogrzeb dwu samobójczyń, Dut- 
kówny i Adamczykówny, które odebrały sobie 
wspólnie życie na cmentarzu Łyczakowskim, 
odbył się wczoraj o godzinie 5 po południu z 
Anatomii na cmentarz Janowski. Na pogrzeb 
przybyły tłumy ciekawych, przeważnie kobiet. 

A Zgubiono: pulares czarny z kwotą 
55 kor.; pelerynę brunatna wartości 60 kor.; 
w parku Kilińskiego naszyjnik koralowy warto- 
ści 80 kor. 

A Znaleziono: w wozach kolei elektry- 
cznej 2 laski, oraz pulares z drobną kwota 
i znaczkami pocztowymi; książeczkę Kasy o- 
szczędności na 594:46 kor.; pulares czarny z 
rozmaitymi zapiskami; parę trzewików, parę 
rękawiczek, kilka arkuszy papieru, książkę 
szkolną. 

A Powrót niewiernej małżonki. Miko- 
łaj Antoszków, rolnik z Nadorożnej pod Tłuma- 
czem, doniósł tutejszej policyi, iż żena jego Jewdo- 
cha skradła mu 360 kor. i uciekła do Ameryki, 
Ekspozytura policyjna na dworcu kolejowym 
aresztowała ją w chwili, kiedy wysiadała z po- 
ciągu. Znaleziono przy niej książkę robotniczą 
i 210 kor. gotówki. Niewierną połowicę odda 
strapionemu małżonkowi agent, który ją za- 
wiezie do Nadorożnej. 

A Wydalił się z domu rodziców Wło- 
dzimierz Próchnieki, 16-letni uczeń IV kl. gimn. 
jeszcze 28 z. m ido dziś nie wrócił. Zaginiony 
był ubrany w granatowy mundur, mantylę i 
biały kaszkiet. 


A Atak histeryczny w dorożee. Wczo- 
raj przejeżdżała przez plae Maryacki dorożką 
jakaś nieznanego nazwiska kobieta, która do- 
stała nagle silnego ataku wśród szału. Odsta- 
wionó ją natychmiast na stacyę ratunkową, 
gdzie lekarz stwierdził, że to atak  histe- 
ryczny. 

Po zaaplikowaniu chorej środków uspo- 
kajających, odwieziono ją do domu. 

ZA Zbłąkane dziecko. Na placu Ma- 
ryackim przytrzymano 5-letnią Matyldę Toma- 
szewską, która zbłąkała się i nie mogła trafić 
do domu. Na razie oddano dziecko w opiekę 
komisaryatowi II. dzielnicy. 


A Apasz z rewolwerem. Agent poli- 
cyjny Dwernicki przytrzymał wczoraj wieczo- 
rem na Zamarstynowie niejakiego Konstantego 
Zacharkę, karanego już za liczne przestępstwa 
i mającego zakazany pobyt we Lwowie. Przy 
aresztowanym, który próbował stawić opór, 
znaleziono nabity rewolwer 6 strzałowy, wy- 
trychy, dwa zegarki i łańcuszki. 

ÂA Nieostrożna jazda. Dziś rano o go- 
dzinie pół do 8 jakiś woźnica przejechał w ul. 
Łyczakowskiej żebraczkę niewiadomego nazwi- 
ska i dotkliwie ją potłukł, Żebraczką zajął się 
stróż jednej z pobliskich kamienie. 


ZA Awantury nocne w ulicy św. Józefa 
nie dają spać mieszkańcom. Jakieś indywidua, 
wychodzące z szynku przy ul. Łyczakowskiej 
urządzają sobie co noe „zabawę“ w ten sposób, 
iż od czasu do czasu rzucają kamienie w 
okna. Onegdaj rzucili do mieszkania p. D. 
kilka kawałków drobnej cegły. 


-a 


A, Koziołek dostał się do kozy. Wia- 
ściciel wozów ciężarowych Maks Jung, zamie- 
szkały przy ul. Krupiarskiej 15, doniósł łycza- 
kowskiej ekspozyturze policyjnej, że onegdaj 
skradziono mu z zamkniętego mieszkania i 
po rozbiciu kuferka złoty damski zegarek po- 
dwójnie kryty wart. 100 kor. Złodziej wlazł 
przez otw rte okno w parterze i był na tyle 
względny, że z pośród innych, również złotych 
zegarków, wartości łącznej 300 kor., zabrał 
tylko wspomniany i to nawet odpiał go od 
złotego łańcuszka wartości 200 kor., który po- 
zostawił na miejscu. Kierownik łyczakowskiej 
ekspozytury p. Kawyn, wykrył wkrótce sprawcę 
tej kradzieży w osobie 11-letniego Romana 
Przyślewicza, który się przyznał, że zegarek 
oddał nałogowemu złodziejowi, «a w wolnych 
chwilach woźnicy u Wiedera przy ul. Krupiar- 
skiej, Józefowi Koziołkowi. 

P. Kawyn zaaresztował więc Koziołka i 
wydobył od niego dzieje skradzionego zegarka, 
„zdeponowanego* przez Kozicłka u żony zna- 
nego przechowywacza kradzionych rzeczy, skle- 
piczarki Maryi Wilczyńskiej przy ul. Zielonej 
42. Tu pod siennikiem w łóżku znalazł p. Ka- 
wyn nietylko skradziony Jungowi złoty zega- 
rek, ale i inny jakiś srebrny i złoty pierścio- 
nek z szafirem i raucikami. Nadto pod podusz- 
ką znów znajdowała się kasetka z 800 koro- 
nami w banknotach i 20 kor. w drobnej mo- 
nacie. 

Mąż Wilezyńskiej siedzi w więzieniu za 
przechowywanie skradzionych przedmiotów. 


A Uprowadzenie. Tutejszy adwokat 
dr. Fedak doniósł polieyi, że służącą jego Kon- 
stanevę Janiszewską uprowadził jeszcze przed- 
wczoraj jakiś młody człowiek. Od tego czasu 
niema o niej żadnej wiadomości; prosi poli- 
eyę o odszukanie jej. 

A Kieszonkowiec. W Rynku przytrzy- 
mano karanego już kilkakrotnie za kradzież 
15-letniego Józefa Bociechowskiego, w chwili, 
kiedy p. Maryi Boguekiej, żonie nadporueznika, 
wyjmował z kieszeni pulares z 50 kor. 


A Echa morderstwa przy ul. Zimo- 
rowieza. Rozprawa kasacyjna w Trybunale 
wiedeńskim w sprawie zażalenia nieważności, 
wniesionego przez obrońców Kazimierza Le- 
wiekiego, skazanego na śmierć za wstrętny 
mord, dokonany”na osobie artystki teatru miej- 
skiego $. p. Antoniny Ogińskiej, odbędzie się 
2 października b. r. 

A Echa napadu przy ul. Długosza. 
Druga ofiara krwawego bandyckiego napadu 
przy ul. Długosza Mikołaj Oryszczak zmarł dziś 
rano w szpitalu powszechnym. Wobec tego do- 
mniemany sprawca przebywający obecnie w wig- 
zieniu sądu karnego, Julian Hanicz, odpowia- 
dać będzie za podwójny skrytobójczy mord na 
osobach Bieniasza i Oryszczaka i usiłowany za- 
mach morderczy na osobie koneypisty policyi 
p. Kandiaka. 


A Kronika policyjna. Z mieszkania 
p. Daisenbergowej przy ul. Słodowej 1. 3 
A. skradziono zarzutkę męską popielatego ko- 
loru. 

W hotelu Sans-Souci skradziono p. Wasser- 
manowi sygnet złoty z monogramem B. F. 


t Karol Winiarz, obywatel miasta 
Lwowa i właściciel drukarni, zmarł onegdaj 
nagle o godzinie 9 wieczorem, przeżywszy 64 
lat. Zmarły był człowiekiem bardzo dobro- 
czynnym, w stosunkach z ludźmi bardzo u- 
przejmymm. Osierocił żonę i pięć córek, z któ- 
rych dwie zamężne: jedna za lekarzem Saha- 
towskim, a druga za lekarzem Progulskim. 

t Zmarła w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Stefania Pichocka, w 31 r. życia. 


Kronika prowincyonalna. 


$Śmiertelny wypadek w kopal- 
ni galmanu. Dnia 26 b. m. rano w ko- 
palni galmanu w Kątach, należącej do spadko- 
bierców Gischego, zawalił się chodnik, pod 
którego gruzami ponieśli śmierć na miejscu ro- 
botniey: 82-letni Jan Drożdż i 21-letni Jan 
łyszezarz. 

$ Samobójstwo.z nędzy. W Tarno- 
wie odebrał sobie we wtorek Życie przez po- 
wieszenie się 64 letni wyrobnik Tomasz Ba- 
tur. Powodem samobójstwa miała być nędza. 
Samobójca pozostawił żonę i czworo dzieci. 

$ Pożar. We wsi Żakowie, powiatu cie 
szanowskiego spłonęło w tych dniach pięć go- 
spodarstw wraz ze zbiorami tegorocznymi. Szkodę 
obliczają na 6000 kor. 


Kronika zagraniczna. 


PPOR OOP 


* Cholera, W Konstantynopolu stwier- 
dzono 52 nowyeh wypadków cholery. 26 osób 
zmarło na cholerę. Zaraza rozszerza się. 


* Kradzież w muzeum. W Muzeum 
przemysłu artystycznego w Berlinie popełniono 
w ostatnich dniach powtórną kradzież. Zginął 
mianowicie gobelin z XVII. stulecia, przedsta- 
wiający rycerza, damę i bożka Amora. Strata, 


Å 


jaką ponosi Muzeum jest stosuukowo bardan! 
nieznaczna; gobelin, mający 55 centimetrów ; 
kwadratowych, ceniony był przez dyrektora 
Muzeum na sumę 100 do 120 marek. Zabytek 
ten pochodził z daru pewnej pani z Drezna. 

* Senator defraudantem. W Gre- 
vemiihlen, pod Lubeka, zmarł w tych dniach 
senator wolnego m. Lubeki i adwokat Ihlefeld, 
Jak się obecnie okazało, zmarły sprzeniewie- 
rzył 400.000 marek na szkodę ludzi ubogich, 
załatwiających za jego pośrednictwem sprawy 
majatkowe. 

* Rozruchy zg powodu drożyżny. 
Z różnych stron Francyi donoszą o buncie go- 
spodyń przeciwko handlarzom masła, mleka i 
jaj z powodu znacznego podrożenia tych arty- 
kułów spożywczych. W Maubeuge policya i 
wojsko musiały bronić sklepów handlarzy przed 
napaściami kobiet. Zbojkotowani handlarze zgo- 
dzili się w końeu na zniżki cen. W Rousier 
napadły kobiety na handlarza, wiozącego mleko 
i jaja izdarły z niego ubranie, tak, że musiał 
uciekać tylko w koszuli. W Douzies gosposie 
odebrały gwałtem handlarzom całe koszyki jaj 
i masła, w Feriere zaś odbył się wiec kobiet 
przeciwko podrożeniu artykułów spożywczych. 

* Pożar. W sklepie firmy nakładowej 
Ward Lock w Londynie wybuchł onegdaj wielki 
pożar i zniszczył mnóstwo cennych ksiażek, Szko- 
da znaczna. 


*Qook bohaterem operetki. Dwaj 
norwescy pisarze, których nazwiska otoczone 
są ścisłą tajemnicą, napisało tekst do operetki, 
której bohaterem jest podróżnik Cook, znany z 
odkrycia „bieguna półnoenego*. Muzyka ope- 
retki jest dziełem duńskiego kompozytora Hall- 
vosina, Utwór będzie wystawiony w przyszłym 
sezonie w teatrze narodowym w Chrystyanii. 


* Losy jednego z majtków pan- 
cernika „Potiemkin", Jeden z byłych 
marynarzy pancernika „Potiemkin* Teodor Mał- 
kow jest przedmiotem zainteresowania prasy i 
społeczeństwa w Ameryce. Po dłuższem ukry- 
waniu się w Rossyi, Małkow udał się do Ame- 
ryki, pokryjomu zająwszy miejsce na parowen 
przewozowym. — Kiedy przybito do brzegów 
Ameryki, Małkow rzucił się w morze, usiłując 
ujść kontroli celników i straży okrętowej. Uję- 
to go. 

Małkow podał się jako rossyjski emigrant 
polityczny, niemniej przecie sprawa jego sta- 
nęła źle, gdyż groził mu proces i — co gor- 
sza — odstawienie do Enropy i wydanie wła- 
dzom rossyjskim. Wtedy zajęły się jego losem 
gazety rewolucyjne, i, jak się zdaje, sprawa, 
mimo wdania się konsula rossyjskiego, ma 
szanse nieco lepszego obrotu. 


N riki Uert aystyczne. 


Z muzyki. (Wznowienie „Gejszy*. — 
Debiut pny Markówny). Trzeba mieć specyal- 
nego pecha. Człek po wakacyjnym wywczasie 
żądny i głodny muzyki i wrażeń artystycznych 
powraca do stolicy i trafia na... licho przygo- 
towane wznowienie starej operetki i bardzo 
marny debiut. 

„Zdaje mi się, że teraz miał ktoś przyjść” — 
powiedział Wun-han-raj (Solnicki), gdy uada- 
remnie na scenie czekał na drugą osobę... Oj! 
wogóle, żeby tam, do tej naszej operetki ktoś 
„przyszedł“... jakiś mąż opatrznościowy, który- 
by wniósł humor, weree i porządna reżyseryę 
a przedewszystkiem... jakie takie głosy... Śmie- 
szne to jest, a jednak prawdziwe, że gdyby nie 
poczciwa Kliszewska, (która tak rzadko wystę- 
puje, że jej występ wczorajszy można uważać 
poniekąd też za jakiś debiut) i Solnicki, zasnąć- 
by można z nudów. 

O debiutantce pnie Markównie mimo szcze- 
rych chęci trudno napisać coś pocblebnego 
lub choćby do dalszej karyery zachęcającego. 
Przy tym braku warunków scenicznych a prze- 
dewszystkiem przy tak „nijakim* głosie dora- 
dzać występywania na scenie nawet w operet- 
ce jest zbrodnią, a w czas zawrócić z tej drogi 
jest zasługą, którą debiutantka może kiedyś 
ocenić potrafi. 

Obejmując urząd sprawozdawczy i dzię- 
kując memu zastępcy, nie mogę jednak nie wy- 
razić mego nieukontentowania, że ten mój za- 
stępca pisząc sprawozdanie o premierze „pię- 
knej Rizetty* ocenę „wartości muzyki“ pozo- 
stawił mnie. Zmuszaąć mnie w ten sposób do 
słuchania „Rizetty* to już wyższa złośliwość, 
na którą publicznie poskarżyć się muszę. 

E. Walter. 


sé krainy fjordówe przez St. Kuczew- 
skiego. Wiedeń. 1911. Skład główny w księgarni 
G. Gebethnera i Sp. w Krakowie. 

(z. s.) Jest to opis zachodnich wybrzeży 
Norwegii, ich zatok (fjordów), ciepłych prądów 
morskich (golf-streamów), wysp, ciągnących się 
równolegle od długiego lądu, wodospadów, ro- 
ślinności i zwierzostanu, połączony z wcale wier- 
ną charakterystyką mieszkańców, oraz ich etyki 
i obyczajów. Autor przeplółt swoje suche opo- 
wiadanie rymowanemi przekładami Sag i le- 
gend ludowych, tudzież przyozdobił książeczkę 


fotograficznie odtworzonymi widokami przyrody 
norwoeższiej. Całość zajmująca, służyć może po- 
niekad za rodzaj przewoduika dla turystów, 
wybierających się na krótka wycieczkę do oj- 
czyzny Ibsena. 


Helena Rzepecka. „Poznań“. Warszawa. 
Nakład Gebethnera i Wolfa. 1911. 

(ż. s.) Niewiele miast naszych poszczycić 
się może tak wzorowo dobrze napisanym prze- 
wodnikiem, jak powyżej wymieniony, w któ- 
rym antorka ciepło, roznunie i wzelędnie kar- 
dzo sz-zegółowo odtworzyła duchową i mate- 
ryalną fizyognomię starego, a tak wielce nie- 
szczęśliwego grodu polskiego z nad Warty. Ci, 
co znają Pozuań i ci, którzy go nie znają, vd- 
czytają opis pani Heleny Bzepeckiej % pra- 
wdziwą przyjemnościa. 


»Architekta zeszyt 8 za sierpień zawie- 
ra następujące artykuły: Posiedzenie Delegacyi 
Architektów polskich w Poznaniu. W sprawie 
katedry architektury w Akademii Sztuk Pię- 
knych w Krakowie. (Odezwa Dełegacyi Archi- 
tektów Polskich i artykuł W. Kkielskiego). J. 
W.: Wystawa architektury i wnętrz w otocze- 
niu ogrodowem w Krakowie w roku 1912, Wi- 
told Małkowski: 0 ceramikę w budownietwie. 
Kronika. Piśmiennictwo. Konkursy. Na trzech 
tablicach: Jans Bukowskiego — polichromia 
kościoła w Skrzyszowie pod Tarnowem i Józe- 
fa Pokutyńskiego — dom ks. kanonika Caputy 
przy ul. Szewskiej w Krakowie. 


Repertuar teatra miejskiego 
we Lgowio. 


W piątek, | września, „Piękna Rizetta*, 
operetka w 3 aktach L. Falla. 

W sobotę, 2 września, wyjątkowo o godz. 
3 po południu, pierwsze przedstawienie dla 
młodzieży sz%olnej, „Warszawianka“ pieśń w 
l akcie Wyspiańskiego, rozpocznie „Ostatnia 
wola“, komedya w 3 aktach Al hr. Fredry. 

W sobotę, 2 września, o godz. pół do H 
wieczorem, „Miłość cygańska", operetka w 3 
sktach Fr. Lehara. 

W niedzielę, 3 września, o godz. pół do A 
po południu, „Złoty wiek rycerstwa*, żart see- 
niezny w 3 aktach Marlowa, 

W niedzielę, 3 września, o godz. pół do 
8, „Liękua Rizetta*, operetka w 3 aktach I. 
Falla. 

W poniedziałek, A września, „Kros i Psy- 
che“, dzieło seeniczne w 7 obrazach J, Zuław- 
skiego ; n Różą Liuszczkie wiezówia % roi r'syche. 

We wtorek, 5 września, „liejsza*, ope- 
retka w 3 aktach Sydney Jonesa. 

We środę, 6 września. „Dzwon zatopio- 
ny“, baśń dramatyczna w 5 aktach G. Haupt- 
mana, z Różą Luszczkiewiczówną w roli Ru- 
sałki. 

We czwartek, 7 września, „Hrabia Luk- 
semburg", operetka w 3 aktach Fr. Lehara. 

W piątek, 8 września, po południu „Pię- 
kna Marsylianka*, sztuka w 4 aktach Bertona. 

W piątek, 8 września, o godzinie 7 m. 20 
wieczorem „Gejsza“, operetka w 3 aktach Sy- 
dney Jonesa. 

Repertuar teatru miejskiego 
w Krakowie. 

W sobotę, 2 września, „Damy i Huzary*, 
komedya w 5 aktach Aleksandra hr. Fredry. 

W niedzielę, B września „Madame Suns 
Góne*, komedya w 4 aktach Wiktoryna Sar- 
dou i E. Moreau. 


TRYUME RZYMU. 


(Rzymskie wystawy jubileuszowe). 


INY: 
(Ciąg dalszy). 

Dział szwedzki, choć niema w nim 
ani pysznych pejzaży z ptakami Liljeforsa, 
ani ponurych widoków Karola Nordstróma, 
przedstawia się mimo to bardzo dobrze. Jest 
natomiast jeden z najwybitniejszych, Anders 
Zorn, z szeregiem kilkunastu obrazów. Zorn 
to malarz o niepospolitej sprawności techni- 
cznej, artysta o tak bystrej uwadze, że w 
mgnieniu oka chwyta dany fragment natury, 
stanowiący dla niego temat obrazu, chwyta 
wraz z całą grą światła i cieni i wszystko to 
na płótnie swem utrwala. Zadowala się on 
całkiem nieskomplikowaną skalą barw, a umie 
za jej pośrednictwem wywoływać niezrówna- 
ne kolorystyczne efekty. "Technike jego ce- 
chuje wytworna, smaczna prostota; jest wy- 
raźnym typem wzrokowca, którego i w gra- 
fice, w akwaforcie, zajmuje przedewszystkiem 
działanie i łamanie się światła. 

Karol Larsson jest wręcz odmienny; 
dla niego jest rysunek wszystkiem, linia 
duszą każdego obrazu. Odznacza się wielką 
dozą fantazyi, nie jest takim wyrafinowanym 
nerwowcem, jak nieraz Zorn, lubi jasność 


i pogodą, uie tylko w naturze, ala i w du- 
szy twe lan swym domkn, A najbar- 
dziej lag stę w owym domku: wystawił 36 
akwarel, w kió'*ch lagodnymi konturami i 
słodko-milemi barwami opowiada, jak mu 
w tym domu! wygodnie, dobrze, jak tam ja- 
sno, pogodnie i cicho. Słoneczny dom! Ży- 
cie nie szczędzi widocznie artyście swych naj- 
jaśniejszych promieni. skoro tak się tam 
czuje szezęśliwym. A może tylko umie klaść 
wyrażne granice swym dążeniom i aspira- 
cyom ? 

Wśród innych zwraca uwage 0. Björk 
portretami, które są nie tylko pełnymi eha- 
rakterystyki wizerunkami danych osób, leez 
i doskonałemi stndyami świetlnych efektów, 
Z pejzażystów najciekawszy (G. Ad, Fjaestad, 
którego piękne, półmroczne, wieczorne kraj- 
obrazy zwykle z wodą, a jeszcze częściej „e 
śniegiem, mają w sobie coś z duszy japoń- 
skiego pejzażu. Ivar Axel H. Arosenius wy- 
stawił kilka pięknych, o Jagodnym kolorycie, 
cyklów bajkowych, wykonanych w akwareli, 
nadto temperowy portret kobiecy i akware- 
lowy portrecik dziewczynki. 

Norweska sztuka robi wrażenie cze- 
goś surowego jeszcze i pierwotnego. Jest ta- 
kim zwłaszcza Obwistian Krohg, malarz, dba- 
jący głównie o samą prawdę realizmu. Szorstki 
on i silny, czasem rubaszny trochę; ale ta- 
lent wielki i słusznie uchodzi teraz w Nor- 
wegii za najięższego malarza. Prócz niego 
jest Chr. Skredsvig, snbtelny, miękki, twórca 
nastrojowych pejzaży, które stoją na przeci- 
wnym biegunie sztaki Krohga. Jest także 
i Edward Munch, z portretem siostry i obra- 
zem chorego dziewczęcia, tym razem cichy 
i łagodny, jest Fritz Thaulow, malujący z u- 
podobaniem efekty świetlne, jakich tyle do- 
starczsją miasta. jest wreszcie G. Vigeland 
z szeregiem rzezb, (ona (z marmuru), Že- 
bracy, Beethoven | Mężczyzna i Kobieta 
(wszystkie z bron ui. Ostatnia rzeźba, przed- 
stawiająca nagą parę. a mianowicie młodzień- 
ca, który klęcząc tuli twarz swoją do łona 
stojącej przed nim kobiety, jest wprost me- 
tafizycznym poematem o rzadkiej intenzywno- 
ści psychicznego wyrazu. 

Sztukę dnńską cechuje dziwna jakaś 
miękkość i subtelny powiew głębokiej me- 
lancholii. D 

Miękkie, łagodne w wyrazie i pow 
nastrojowe s} portrety Hinara Nielsena, ci- 
che są także stylizowane pejzaże Svenda 
Hammershói. Typem wzrokowca-neurastenika 
jest Wilhelm Ilammershoi, duch arystokra- 
tyczny, w sobie zamknięty. zmęczony, sinu- 
tny, za czemś nieokreślone tęskniący. Uni- 
Lu zazwyczaj barw jasnych, silniej waików- 
kę draźniących, a rozporządza kilkoma tylko 
tonami w przejściu z szarego w białe; jest 
przytem bardzo subtelny i wykwintny. 5 in- 
nych zasługuje na uwage Peter S. Króyer z 
obrazem, przedstawiającym przyrządzanie 
sardynek w Concarneau, malarz, który jako 
wybitny realista wywarł przed laty wpływ 
główny na całe duńskie malarstwo. dalej 
dwaj bracia Skovgaardowie, Niels i Joakim, 
synowie największego ongiś duńskiego pej- 
zażysty Piotra Obrystynna, a wreszcie J, Paul- 
sen, który pod wpływem Rembrandta zajął 
się problemami światłocienia, a tworzy por- 
trety, oraz o idyllicznym nastroju pejzaże. 

Rossya urządziła w swym pawilonie 
dwie wystawy zbiorowe, Walentyna Sierowa 
i Ilii Repina, a nadto pokazała wiele dzieł 
malarskich innych artystów. Znany we Wło- 
szech, z wystaw weneckich, Filip Maliawin 
zaprezentował się gorzej, aniżeli kiedykol- 
wiek. Dał portret swój a rodziną, tak jednak 
malowany, że pojedyńcze partye obrazu zu- 
pełnie rozrywają całość. Na wyższym pozio- 
mie artystycznym, aniżeli prace wielu in- 
nych, stoją obrazy Roericha, Surikowa 
(„Steńka Razin*), pejzaże Alberta i sceny 
barokowe Aleksandra Benois, a wreszcie 
kollekcya J. Repina, utalentowanego portre- 
cisty i dobrego rysownika, który jednak nie- 
potrzebnie zupełnie wystawił wielki obraz 
p.t. „Demonstracya w r. 1905“, rażący bar- 
dzo sztuczną pozą i nienaturalnym w takiej 
chwili spokojem sztywnie malowanych modeli. 
Pozatem są ciekawe rysunki G. Łukomskie- 
go (widoki Kijowa) i projekty architektoni- 
czne Ludwika Benois. Paweł Trubeckoj w 
swych rzeńbach mniej ciekawy, niż zwykle. 

Niemcy wystąpiii buńczucznie, ze 
zwykłą pewnością siebie. Wystawili duży pa- 
wilon, na którego szczycie umieścili słowa: 
Wilhelm II. Imperatoris Auspiciis... i t. d., 
ale wnętrze tej świątyńki pnste, mało znać 
śladów twórczego ducha. Nigdy jeszcze — o 
ile pamiętam — sztuka niemiecka nie wysta- 
piła tak słabo, jak na obecnej wystawie. Są 
na naczelnych miejsczch ogromne biusty 
Bismarcka, pomniki ces. Wilhelma II., dalej: 
A. Jank'a „Eskorta“, rzeca nieartystyczna a 
brutalna, i K. Röcblinga ohydnie malowana 
kompozycya p. t.: „Giermans to the front! 
22. VI. 1900* (scena ataku w koloniach, wła- 
sność Wilhelma UL ale brak dzieł prawdzi- 
wie pod artystycznym względem cennych. 

Są rzeczy dobre w dziale retrospekty- 
wnym. bo widzi się tam obrazy A Feuerba- 
cha. Fr, Lenbacha, Ad. Mona H. v. Ma- 
rées (wspaniały św. Jerzy), W. Tritbnera, 
Fr. Defreggera, W. Leiblu i H. Habermanna 
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(są i bardzo brzydkie rzeczy Schwindaj, sle | gonach po 10.000 kg. —*— do —'—. drzewo 


w Nieraczech współczesnych, dzisiejszych, jak | opałowe miękkie w całych wagonach po 


gdyby nie się nie działo: średnia poprawność | 10.000 ke, 
formy. jałowość i bezdnszność, a czasem nu-|sik 3850 do 40--. 


wet nieudolność techniczna. 

Wśród pół tysiąca Z górą nagromadzo- 
nych dzieł, wskazać można zaledwie kilka 
istotnie wybitnych, i to artystów starszego 
już pokolenia, nie owych najmłodszych, któ- 
rzy mają decydować 0 rozwoju i stanie sztuki 
w najbliższej przyszłości. 

Do takich dzieł artystycznie cennych 
należy szereg prac Maxa Liebermanna, jego 
pendzla portret, widok ogrodn w Ńoordwyik, 
rysunki piórkiem i kredką, akwaforty i lito- 
grafie, następnie bardzo dobry „Zachód słoń- 
ca w porcie hamburskin* Fryd, Kallmorge- 
na, tancerki Alberta Kellera, pełne życia i 
ruchu, śmiało malowane sceny rodzajowe H. 
Ziigla, ale na tem już koniec. Stuck dał kil- 
ka rzeczy duwniejszych i „Piekło“, gdzie się 
odnajduje żywcem przeniesione wszystkie do- 
skonale już znane postaci z poprzednich je- 
go obrazów, malowane do znudzenia już zna- 
ną jego manierą. O. Zwintscher dał portret 
kobiecy o twarzy tak lichej, że aż podziw 
wzbudza. i S 

Tw Szwajcaryi nie jest najlepiej; 
w całem jej malarstwie — na wystawie re- 
prezentowanem — malo jest narodowego e- 
lementu, któryby w wyraźniejszy sposób uza- 
sadniał jej odrębność. Ale wśród wielu jest 
dwóch o siinej indywidualności, dwóch, wy- 
rastających naprawdę ponad przeciętną po- 
prawność reszty artystów. których sztuka ży- 
je krzyżowaniem się obu głównych prądów: 
francuskiego z niemieckim. Pierwszy, to Fer- 
dynand Hodler, który dał dwa znakomite o0- 
brazy: ogromny karton, na fresk, przedsta- 
wiający powrót wojsk z pod Marignano. i 
(obraz olejny), wspaniałego w ruchu mężczy- 
nę, śŚcinającego drzewo. Drugi, to Max 
Burri, malujący zazwyczaj wielkiemi, jedno- 
barwnemi płaszczyznami. Zresztą jest mala- 
mem typowo niemieckim, w robocie swej 
siężkim, znającym jednak wybornie właści- 
wości i konsekwencye raz obranej techniki. 

Włoscy artyści nie mają szczęścia do 
swoich wystaw. l tym razem trudno ich w 
co poznać; s} tylko próbki ich 
talent 1. 

Drncają uwagę swyini pejzażami Ita- 
lico Pries, P. Fragidcomo (malarz o noktur- 
nowym jastroju), Antonio Ambrogio Alciati, 
Lino Sębratieo, Gius. Miti-Zanetti i France- 
sco Sartorelli, a portretami i obrazami figu- 
ralnym: oryginalny Antonio Mancini wraz z 
swym nozniam Henrykiem Lionnem, neapo- 
litańskim kolorystą, wytworny Wenecyanin 
Ettore Tito, Arturo Noci i zamiłowany w 
malowaniu eleganckiego świata kobiet Camil- 
lo Innocenti, lecz wszyscy oni mają na wy- 
stawie po jednym lub po dwa obrazy, tak, 
że tugno wyrobić sobie odpowiedni pogląd 
URE ick sztukę. Zle wychodzą Włosi współ- 
czesnl także na tem, że porównywa się icb 
zazwyczaj 2 wielkimi ich poprzednikami e- 
poki renesansu. A _ przecież oni nie chcą i 
nie mogą nawet cofać się wstecz. nie stara- 
ja Słę o to, by tymi samymi środkami doró- 
wnoyyać swym poprzednikom, ale przeciwnie, 
zdobywają się na oryginalność, szukają wła- 
snych dróg nowych, świeżych tematów i od- 
rębnych sposobów nowoczesnej techniki, kro- 
Za, naprzód na drodze ewolucyi, tylko, że e- 
wolucya ta z natury rzeczy musi być powo|- 
na, Wskutek tego spotykają się często z u- 
Przedzeniem i z oceną niesłuszną. 

(Ciąg dalszy nastani). 
Dr. Mieczysław Treter. 


mmer ut. 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej 0 cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie 0d 20 do 26 sierpnia 
1911 bez TE y akcyzowej. (Waluta korono- 

g 


waj. Za 50 kø.: Pszenica 11-50 do 11:80, żyto 
5'50 do 8'70, jęczmień browarny 8-—do 825, 
pastewny 7:50 do 7:70, Owies stary —'— do 
—', owies nowy—'—d0—'—, kukurudza —' — 
Ho ——, groch do gotowania 12*— do 13:40, 
pastewny —— do ——, fasola biała gal. 
= do ——, bobik 8— do 8:25, wyka 
18:50 do 9725, łubin gal. —— do ——, rze- 
(pak zimowy 1450 do 1470, nowy —'— do 
|=*—, Inianka —'— do ——, nasienie ko- 


nopye —'— do —-—, nasienie lniane —' — 
chmiel z 1910 r. 350:— do 375:—, 
chmiel „ 1911 roku —'— —'—, nasienie 
koniczyny czerwonej 77:-- do 80*—, białej 
93— do 100'--, szwedzkiej %0— d0 75 —, 
tymotką —*— do —'—, siano lepsze 575 
KKH gorsze 340 do 3:50. otawa —— do 
= Biano z koniczyny 410 do 4:50,— słoma 
okłotową 3:30 do 3-40, słoma mierzwiasta 
%90 do 3-10, kartofie jadalne na cafe 
wax. 10,000 kg. 2*— do 2:20, gorzelniane za 1 
| pre. skrobi całe wag. 10.000 kg. —'— do 
„ nafta zwykła 15:— do 16:—, salono- 
wa 17— do 16:—; za 100 kg.: ropa bory- 
gławska Zoco Borysław (prompt.) 349 do 
403, drzewo opałowe twarde w całych wa- 


dief 


do - ' —. maka pszenne. ory- 
maka pszenna A. 0 
8150 do 89'—-, Nr. 2 
36:50 do 38:—, Nr. 3 35:— do 36:50. Nr. 4 
38:50 do 35 —, Nr. 5 32— do ët Nr. 6 
30— do Bl:—, Ńr.% 26— do 2%:—. Nr.8 
18-- do 19 —, mąka żytna Nr. 0 2850 do 
29:50, 5h 12700 do727:50, Na = 
do 1%—, Nr. 8 16:— do Lë otręby 
pszenne 12: — do 1250, żytne 12*— do 1250: 
za 1 ke: mięso wołowe przednie w ówiart- 
kach loco rzeźnia 1:48 do 1:6%, mięso woło- 
we tylne w ćwiartkach loco rzeźnia 1'70 do 
1:54, mięso cielęce loco rzeźnia (engros) 
1:60 do 1:84, wieprzowina loco rzeźnia (en- 
gros) 1:32 do 140. spirytus kontyngentowy 
za 10.000 litr pre. 5425 do 5450, spirytus 
uadkontyngentowy za 10:000 litr pre. 34:25 
do 34:50. 


38:50 do 40 —, Nr. | 
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OSTATNIA POCZTA. 


== Slavische Korrespondenz donosi, że 
budżet na rok 1912 jest już przez poszcze- 
gólne Ministerstwa wygotowany; utrzymano 
w nim równowagę, lecz tylko przez poczy- 
nienie znacznych oszczędności. Bodżet przyj- 
dzie obecnie pod obrady Rady Ministrów. 

= Nowo wybrana Komisya kon- 
troli długów państwowych w Wie- 
dniu wybrała przewodniczącym br. Czedika, 
jego zastępcą br. Fuchsa. 

=— We wrześniu, jak donoszą z kół 
Rady miejskiej w Wiedniu, zwołany będzie 
zjazd miast austryackich, w celu za- 
stanowienia się nad sprawą przywozu mięsa. 
Zjazd ten odbędzie się w Wiedniu. 

= Opavsky Tydenntk, organ Czechów- 
katolików, zwraca slę w ostry sposób prze- 
ciwko usiłowaniom polskich katolików w spra- 
wie oddzielenia księstwa Cieszyńskiego od 
dyecezyi wrocławskiej. Organ ten w 
końcu powiada, że przynależność ks. Cieszyń- 
skiego do dyecezyi wrocławskiej jest mniej- 
szem złem. aniżeli gdyby czescy katolicy na 
Szląsku podlegać mieli dyecezyi krakowskiej. 
W tym wypadku bowiem przyszłoby z pe- 
wnością do spolonizowania czeskich katoli- 
ków. 

— Korespondent petersburski Voss. Zży. 
donosi, że na zapytanie jego minister skar- 
bu Kokowcew odpowiedział, że przygotowany 
jest projekt nstawy w sprawie upaństwo- 
wienia kolei warszawsko-wiedeń- 
skiej. Projekt ten przedłożony będzie Ra- 
dzie ministrów, która zadecyduje, czy pro- 
jekt ten ma być przedstawiony organom pra- 
wodawczy!n, 

= Wezoraj o godz. 430 po południu 
przybył do Berlina turecki następca 
tronu. Cesarz Wilhelm powitał go na dwor- 
cu i jeszcze w ciągu tego samego dnia na- 
dał gościowi swemu order Czarnego orła. 

Według informacyi gazety tiecz Du- 
ma rossyjska ma rozpoczać prace prawo- 
dawcze od projektów finlandzkich, a więc 
prawa Rossyan w Finlandyi, wynagrodzenie 
za mieodbywanie służby wojskowej przez Fin- 
landczyków, wyłączenie dwóch gmin z gub. 
wyborskiej i t. d, 

Jako bardzo pilny uważany jest projekt 
wyłączenia Chelmszczyzny, Wszelką zwłokę 
w jego przeprowadzeniu nacyonaliści rossyj- 
scy uważają jake zbrodnię wobec sprawy na- 
rodowej. 

= Zaburzenia z powodu drożyzny 
środków żywności przybierają we 
Francyi południowej coraz groźniejszy cha- 
rakter. W Donay tłum złożony z mężczyzn i 
kobiet zażądał od Rady gminnej wydania od- 
powiednich zarządzeń w sprawie obniżenia 
cen środków żywności. Rada gminna uchwa- 
liła rezolucyę w sprawie zniesienia cła od 
mięsa I innych środków żywności. Uchwała 
ta nie zadowołiła tłumów zebranych i przyszło 
do zaburzeń. Ukaranie kilku kobiet wywołało 
ogólne wzburzenie. 

W Fresner ograbiono jeden sklep. Je- 
den pachciarz, wzburzony akcyą antidroży- 
Gnianą, umarł na udar sercowy. W Saint 
Quentin spłondrowano sklepy; podczas star- 
cia z policyą raniono jednego podoficer i 
dwóch połieyantów. oe. 

= Berl. Tagblatt dowiaduje się, że u; 
znanie republiki portugalskiej 
przez europejskie monarchie nastąpi w ciągu 
najbliższych dni ośmiu. Niemcy uznają re- 
publikę albo równocześnie z Anglią, albo na- 
tychmiasć po Anglii — na wszelki sposób 
nie przed Anglia. 


mg GAZIT LKOFSKIEJ 


Prognoza na jutro. 


Wiedeń, | września. Prognoza na 2 
września 1911. W Galieyi wschodniej: 
Pogodnie, bez opadów, temperatura niższa, 
silny wiatr, później pogoda. 


pondenz donosi, że burmistrz Neumayer wy- 


W Galicyi zachodniej: Pogodnie, 
bez opadów, iemperatura niższa, Sing wiatr, 
później pozańa. 


nie śpiewu osób niżej lat 21, bez koncesyi* 
Władze nazywają dyrygowanie śpiewem, na- 
nka i żądają wykazania sie patentem, z re- 
gniy zaś odmawiają wydania patentu ponie- 
waż nie nznają potrzeby. 


Zdrój Ischl, | września. P. Minister 
spraw zagranicznych hr. Aehrenthal przybył 
tu dziś przed południem. Posłuchanie jego 
u Najj. Pana naznaczone jest na jatro godz. 
Li przed poładniem. Jutro wieczorem prawdo- 
podobnie hr. Aehrenthal stąd odjedzie. 

Wiedeń, | września. Najj. Pan nadał 
nauczycielowi głównemu w seminarynn nau- 
czycielskiem męskien w Krakowie, radcy 
szkolnemu, Maciejowi Kołczykiewiezo- 
wi, z okazyi przeniesienia go na własną 
prośbę w stały stan spoczynku, krzyż kawa- 
lerski orderu Franciszka Józefa. 

Wiedeń, I września. W Prezydyum Ra- 
dy ministrów odbyła się wczoraj w południe 
pod przewodnictwem P. Prezesa gabinetu bar. 
Grautscha konferencya w sprawie klinik wie- 
deńskich. W tej konferencyi wzieli udział 
Ministrowie: oświaty, spraw wewnętrznych 
i skarbu, oraz referenci. Rezultat konferen- 
cyi będzie podany do wiadomości w najbliż- 
szych dniach. 

Wiedeń, 1 września. liathaus Korres- 


Polacy pod berłem rossyjskiem. 


Pertersburg, 1 września. (Zel, gung A 
Departament wyznań obcych zgadza się na 
obsadzenie osieroconej katedry biskupiej 
dyecezy! łueko - żytomierskiej przez jednego 
z trzech następujacych kandydatów: dzieka- 
na petersburskiego ks. Budkiewicza, inspe- 
ktora i profesora Akademii duchownej w Pe- 
tersburgu ks. Matulewicza i rektora semina- 
ryum mohylowskiego ks. Bałtruszysa. 

Warszawa, 1 września. (Peł. Ag. tel.) 
W Rembertowie podczas ćwiczeń artyleryi 
w strzelaniu skutkiem eksplozyi pocisku dwie 
osoby zostały zabite, cztery ciężko zranione. 

Warszawa, | września. (Tel. pryw.). 
Kuryer Warsz. donosi: Wczoraj pod Miłosną 
włościanie znaleźli w polu granat, porzucony 
przez artyleryę i badali jego zawartość. Nagle 
granat eksplodował. Trzech włościan legło 
trupem, 16 zostało ciężko zranionych. 

Sosnowiec, 1 września. (Zel. pryw.). 
W tych dniach odbyły się w Zagłębiu za- 
pisy dzieci do szkół miejskich. W Sosnoweu 
1000 z górą dzieci nie znalazło miejsca i 
musi pozostać bez nauki szkolnej. 

Radom, 1 września. (Tel. pryw.) W no- 
cy z 30 na 31 z. m. o godzinie 1 min. 40 
na stacyi Zagnańsk pod Skarżyskiem pociąg 
pocztowy najechał na towarowy. Obie loko- 
motywy i 5 wagony zostały rozbite, 9 wa- 
gonów uszkodzonych. Dwaj urzędnicy poczto- 
wi zostali ciężko zranieni, a 29 osób lekko, 
Wypadku śmiertelnego nie było. 


stosował do P. Prezydenta Ministrów memo- 
ryał w sprawie przywozu mięsa argentyń- 
skiego. W memoryale omówione jest stano- 
wisko wiedeńskiej rady miejskiej, oraz stan 
prawny ze względu na istniejące ustawy i 
rozporządzenia, zarazem burmistrz w imieniu 
gminy zanosi prośbę do br. Gautscha, aby 
ze względu na najuboższą ludność Wiednia 
bezzwłocznie zezwolił na dalszy przywóz 
mięsa argentyńskiego. 


Wiedeń, 1 września. P. Minister wy- 
znań i oświaty zamianował zastępcę nauczy- 
ciela w gimnazyum w Przemyślu, Feliksa 
Hajduka, nauczycielem rzeczywistym w gi- 
mnazynm polskiem w Cieszynie. 

P. Minister wyznań i oświaty nadał 
prawo publiczności na rok szkolny 1910,11 
1 i 2 klasie prywatnej gimnazyum realnego 
im. Stanisława Kowalskiego, utrzymywanego 
przez 00. Pijarów w Krakowie; 1—3 klasy 
prywatnego gimnazyum profesora Stanisła- 
wa Jaworskiego w Krakowie; 1 klasie pry- 
watnego żeńskiego gimnazyum realnego SS. 
Urszulanek w Krakowie i 1—8 i 5—8 kla- 
sy prywatnego gimnazyum żeńskiego Towa- 
rzystwa Szkoły gimnazyum żeńskiego w Kra- 
kowie, temu ostatniemu z prawem wydawa- 
nia rządowo ważnych świadectw dojrzałości. 


Sprawy rossyjskie, 


Petersburg, 1 września. (Tel. pryw.). 
Świeć donosi, że socyalna demokracya w Pe- 
tersburgu przygotowuje kampanię wyborczą, 
aby mieć w czwartej Dumie dobrze zorgani- 
zowaną frakcyę, Partya zamierza popierać 
kandydatów opozycyjnych w ogóle. 

Petersburg, 1 września. (Teł. pryu.). 
Ministerstwo handlu opracowało nowy pro- 
gram dla szkół handlowych. Kurs średnich 
szkół handlowych ma obejmować 8 lat nauki. 

Charbin, | września. (P. 4g.), Kiero- 
wnik konsulatu rossyjskiego w Kwanczuntsu 
donosi, że w (zangczun zauważono jakąs 
nieznaną chorobę epidemiczną, która obja- 
wia się bolem głowy, biegunką i utratą mo- 
wy. Śmierć następuje w ciągu dwóch lub 
trzech dni. Lekarze chińscy i japońscy nie 
są pewni co do dyagnozy. Pewien rossyjski 
bakteryolog, przy sekeyi zwłok Chińczyków, 
zmarłych wśród objawów cholery, stwierdził 
endocarditis i colitis (zapalenie śródsierdzia 
i zapalenie żołądka), 


Rambonillet, L września. Wczorajsza 
Rada ministrów zawiesiła w urzędowaniu 
dyrektora muzeum narodowych Homolle'a. 
Starszego rewidenta Louvru, który wykazał 
niedbalstwo w spełnianiu swych obowiązków, 
usunięto. 


Lizbona, 1 września. Na wcezorajszem 
posiedzeniu Izby posłów minister spraw za- 
granicznych Machado zawiadomił, że d 24 
z. m. wysłał notę do poselstw zagranicznych. 
w której oznajmia, że rząd poręcza utrzyma- 
nie status quo co do wszystkich istniejących 
już w Portugalii obeych kościołów. Minister 
zapewnił, że Anglia niebawem uzna republi- 
kę portugalską. 


Telegrafowany kurs wiedeński, 


Wiedeń, | września 1911. Zamknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 
80. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego 66825, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 84825, Akcye Anglobanku 
327 25, Akcye WUnionbanku 625:75, Akcye 
Linderbanku 552—, Akcye Bankvereinu 


Saloniki, 1 września. Inżynier Richter 
przybył tu przedwczoraj w towarzystwie ofi- 
cera tureckiego i zamieszkał w domu jednego 
z tutejszych Niemców, pragnąc wypocząć 


Sa - $ 547'—, Akcye Bodencredit 1807:—, Akcye 
przed powrotem do ojczyzny. Czuje się on galicyjskiego Banku hipotecznego 690: —, 


zupełnie znużony iznękany ciagłemi pogróż- 
kami bandytów. % początku bandyci dobrze 
go traktowali, pózniej zaś go nękali. Opo- 
wiada, iż zwątpił był jnż w swe ocalenie. 
Nie chce powiedzieć, gdzie był więziony. 
Oświadeza, iż podezas podróży jego z Klasso- 
ny do Salonik władze tureckie traktowały go 
bardzo przychylnie. W Elassonie władze tu- 
reckie nie zatrzymały go, lecz on sam do- 
browolnie tam się zatrzymał celem wypo- 
czynku. 


Akcye kolei państwowych 742:—, Akcye 
kolei Południowej 121:50, Akcye kolei Elbe- 
thal —'—, Akcye kolei Północnej 5115'—, 
Akcye kolei czerniowieckiej —'--, Akeye 
Alpiny Säi —, Akcye Rima Muranyi 698'—, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2768:—, 
Akcye Fabryki broni 160 —, Akcye Ture- 
ckie tytoniowe 384'—, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 796 —, 
Ubligacye węgierskiej indemnizacy: 91:60. 
Renta majowa 9205, Austryacka Renta ko- 
ronowa 9205, Węgierska Renta koronowa 
91'—, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 91:85, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 9280, 4 i aa pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 99 —. 5-pre, Listy Banku 
hipotecznego 110'—, 4-pre. Listy Banku kra- 
jowego 9450. 4 i pół pre. Listy Banku 
krajowego 99'—, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 98:55, 4-pre. Gali- 
cyjska pożyczka krajowa z 1898 r. 9280, 
k-pre. pożyczka m. Lwowa 88'90, Losy ture- 
ekie 250:50, Marki 117:47, Rubel 25412. 
5-prc. Rossyjska pożyczka z r. 1906 108 40, 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
no) 78%—, Skoda 679'—. Pożyczka miasta 
Krakowa 190% 90:50, Galicyjski Bank ziem- 
ski 54850, 

Usposobienie: miejscowe sprzedaże i 
słaba zagranica obniżały kursy, 


Przeciw drożyźnie. 


St. Quentin, | września. Demonstra- 
cye przeciw drożyźnie środków żywności 
wczoraj wieczorem doprowadziły do powa- 
żnych zajść. Mimo skonsygnowania policyi 
i wojska prawie wszystkie sklepy z mięsem 
i piekarnie splądrowano i zburzono. Dom 
pewnego kupca obrabowano i podpalono. Inne 
sklepy zamknięto. Oczekują przybycia większej 
liczby wojska. 


Polacy pod berłem pruskiem. 


Bydgoszcz, 1 września. (Tel. pryw.). 
Polskie katol. Tow. ludowe w Wudzyniu i 
Serocku zamierzały urządzić zabawę z przed- 
stawieniem amatorskiem. Komisarz obwodo- 
wy odmówił pozwolenia, z powodu możliwe- 
go zakłócenia spokoju publicznego powołując 
się na $ 7 ustawy o stowarzyszeniach. 

Katowiee, 1 września. (Tel. pryw.). 
Dyrygent kółka śpiewackiego p. Hornik ska- 
zany został na 25 dni aresztu w miejsce 300 
marek kary, nałożonej na niego za naucza- 


Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Krechowiecki. 


NADESŁANE. 


Kuryer Kolejowy 


ważny od í maja 1311. 

Do nabycia we wszystkich trafikach, oraz 
w biurze dzienników Stan. Sokoiowskiega 
Lwów, pasaż Hausmana. 
| 
| 


e me maniac WER PIW PE ee e at e TA D Ee 


HELIOS. Kinematograf arty" 
styczny w Filharmonii. Wspanialy 
program nejcelniejszych obrazów z doborową 
muzyką kapeli koncertowej „Talis“ w so- 
bote, niedzielę i święta bez przerwy od 
godz. 4-te do 10-tej. Początek ostatniego 
programu o godzinie pół do 9 wieczorem. 


Ee STORE M 


CENNIK 5 


Lwowskiej izby kanciawej | pr ging, aj, 
Lwów, gnis 1 września. ERRAR 


L Akcye za sztušo. 
Bankn hip. gal, po200 zł. (400 kor.) 


Banku gal. dla handlu i przew, 

po zł. 200 (409 kor.) . 445 —l455 — 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy pe 200 

zł. w. a. w szebrze (400 xor.) 554 —i559 — 


Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. . 525 --|535 -—| | 


D, Listy zastawne za 100 kor. 


Banku h. g. 5 pr. w. a. wyl. z 10 pr. 109 70) = = 
A „ Ją pr. w, a, los w 50 1. a | 98 90| 99 60 
o n 4 pr. w. a. 60 l po 308 k. ~ | 92 70| 98 40 
a kraj. ja pr. w. a. lor w511 * | 99 —| 99 70 

4 pr. w. 2. los w5ri. * | 98 20) 98 90 

Tow. kred. gal. niem. A on * 
pierwsza emisys) © | 97 —| — — 

Tow. kred. galic. ziemsk. 4 pe "a 
log w Alt, lai . . ® | 96 50| — — 
4 pr. log w 56 lat = | 91 80| 92 50 

Banku cal. ziem. kr. 4! l? ` SA Te 98 70| 99 40 

Zemelny Bank hipoteczny Lwów „ | 98 50) 99 20 

IU. Obligi za 100 kor. D 

Gal. funduszu propin. 4 pen © | 98 30| 99 — 

Bukow, fund. propin. 5 pr. wä & | — —| — — 

Komun, Banku kr. 5 pr. (2 m.) p | — — = 
= p „ pr. Gem) w | 96 70| 99 40 

„ 5 pr. (k em.) 90 80| 91 50 

Kol. lokalne dtto 4 DEE 99 80| 91 50 

Pożyczka m. Krakowa . . . 90 —| 90 70 

Pożyczki kr. 4 pr. po 200 kor, 

ZJGOKU JGÓBR- + 1 o o 93 20| 93 90 

Pożreżka m. Lemma % pr. . 38 60| 89 30 

4 Fonwcm. , 92 —| 92 70 
P szkolna krajoz, % pr, 
T. 1908 Go 4 a * i 91 —| 91 70 
IV. Logz, 
M. Krakowa po zł, 20 (40 gori. 95 —|105 — 
Y. RTE 
Dukat cesarski , NET 11 35| 11 44, 
30 frankówka . o 19 05) 19 18 


251 —|253 — 
253 50/254 50 
117 351117 80 


190 rubli rosazjskich srebrzych 
papiarowych 
100 marek niemieckich , „ 


Kars giełdy wiedeńnkiej. 


Dnia 30 sierpnia 153. 


A, Ogólny dtug państwa. płaca dadajz 
Jadnelity dług państwa w s 
zaaj-listopad „ i : dt: 92-05 9225 
styczeń-lipiee . . 92:06 92:25 
Jednolity dług państwa w srebrzo 
luty-sierpień . . ; -. . . 95:85 9605 
kwiecień- pażdziernik ; 95:85 9605 
EEN 
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We FRANZENŃSBADZIE 
(Palast-Hotel, wejście od Kirchenstrasse) 


ordynuje również w bieżącym sezonie 


3 pia be o EK 

Dr. Stanisław Przyhyśski 
b. asystent kliniki chirurgicznej i położniezo-gineko- 
logicznej Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. 


Lo najęcia 
przy ul. Asnyka 1l. 7, 
w parterze: 
6 pokoi, przedpokój, kuchnia, loggia, | 


Elektryczne urządzenie. 
ma i. piętrze: 


6 pakai, przedpokój, kuchnia, loggia. 
PRE Dr? Kaes, 
ies vias SC ŚĆ LL piętrze po prawej, 


śmarmeckieywo L j on 


| 
| 


H 


| 
| 


Gs 1854 Aa dz 
, „ 1880 pa KOQ st. w. a. 4 us ee 1655:— 
, „1550 po IUG d 4 pr. 41%— 429— E 
+ „ 1864 po LO zé, 597:—  609:— 

` 153 B 29550 30450 | 

$ WIEMY BREE: CS Ss, uade ač. Api. 28750 28950 


szystkich w kadzie piistwa 


EP Wg ponakan ( 
rep en krajów koronnyel) 


Gët em 


11620 11640 


bt mains Ou 


za. walna od 


92-05 93:25 
C Buiigacje Eolojewoi 
«ol. Żrcyks. Albrechta za )] 92:75 93:75 
al Desain, iu 
od podażku 11%*— 113— 


Xol, "as. fi! d: 
Si pz. Der, 
Eë a). Jesi E: 


44125 45025 
11450 115:50 


Jaar za 


a AG ga 


a i: 9265 93:60 
e wal. poron. 
9275 93:75 
Oulicucyo plorwseońziwa (Kolejowe). 
BUO — Aux. 10625 —'— 
e 120:50 122 -- 
ua 200, 19095 i 
4 93:50 9450 
Wir 4ST SCH ua 
SE 
ani 3 
s, ULEB HSS 
eni. 
EEN 
"EE 
Ratiaaodén Aui, 
5 e ern 9525 96:25 
as. Fordynonda era. 
s" . 96—  97:— 
« o a © m e GB6W El 
Ferdrnenda sm. 
S ` | +|<« 95009690 
d lokaimej zs 400 
aa © 92:80 93:80 
+ Ende 93:25 94:25 
RL KEEN 
el E 
St A wade ta (3alatrannaz- 
var ma 400 merak $ pr- , 11875 11475 
D, Ping possfwa izraiiw Korony męgiarskioj:, 
Ton, złows ren & prha 11145 11165 
K w Sat kor Apr Hl: 91.20 
ś obi. pr. regal. Cisy A ore. . 309—  821:— 
„ poż prem. za 100 mł. (200 kor.) 436—  448— 
Se f KO zł (100 kor.) e217—  223:— 


SBRBRRRRARE TRAK 


Papier Ara 


Komitet obchodu setnej rocznicy urodzin J. Sło- 
wackiego we Lwowie, zwraca się do P. T. Publi- 
ezności z uprzejmą prośhą by przy zaknpnie papie- 
rów listowych żądała w sklepach papierów SŁUWA- 
GKIEGO wyrobu jedyaej w kraju fabryki 


S. W. Niemojowskiego we Lwowie, 


| 22856 dochodu z rozsprzedaży tego papieru przezna- 
| zona jest na fundusz budowy pomnika poety, a po- 
nieważ ceny w niczem się nie różnią od cen innych 
papierów, przeto D. T. Publiczność zakupując papier 
EE bez żadnego dla siebie uszczerbku 
przyczyni się do wystawienia pomnika poecie. 


Papier Słowackiego jest do nabycia we wszystkieh 

sklepach we Lwowie, w Krakowie i w miastach pro- 

wincyonalnych, a gdzie by go nie było, zwrócić się 

należy wyrost do fabrykanta S. W, Niemojowskiego 
we Lwowie. 


Poszukuje się kupna 


starych MEBLI mahonicwych 
ale w dobrym Stanie. 


Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biaro ogłoszeń, pasaż 
Eausmana 9, Lwów. 


Przyjechali do Lwowa. 
Hote! George'a. 
Dais 1 wizegnia 1313 
Pp. W. Polański z Ruduik, K Sulaty- 
cki z Siemianówki. 
Hotel Imperial. 


Pp L. hr. Keziebrodzki « Elibowa, 
A. Gorayski z Moderówki. 
Hotel Europejski. 
Pp. S$. Jabłonowski z Popawise, M. 


Ohądzyński z Rossyi, M. Komarnicki z Ja 
rosławia. Ñ. Miraków z Bossy1. 


Hotel Grand. 
P. J. Małeeki z Ladzkiego. 

Hotel Wanda. 
P. E. Krupka z Suchej. 


Ge Ser z 
Karanowa alata pisca żądają Koronowa waluta. pisca  Ząjuj 
Pożycrka ioiasta Lu! Ż0 zł. Eë: ja 
X. Gbligscyo beiomeizęcyj ac. Paliy KOSY u 6. ST z IS at 
Arozoyi i SJawonui 9225 98:25 | Czerw. krzyża avstr. tow. 10 ei. 30:25 16:25 
tier ra 100 zi. $ pr. 91:50 92:50 3 vw WER. tow. 5 uè. . a 4760 BGO 
i ` gë 5 Losy Fund. Breyka. Rudolfs lu zł. 75— ŚL. 
F, Jone „nbliczze pożyczki, Saima 40 zł. m. k. E OE 
Foż. teg. Dunaju z r. 1878 toż po. 10150 10250 | P9272259 missta Saluburga "20 zł prajzli=„ ro 
"o raj. Bekowi z UGO 163 G 
Ss er Ge Ai e S y 0 y GR d, Ahcyc banków (xa wztukęj, 
Uuzowińszia otl. proz pinacyj jag lez Banku Anglo-Auastr. 240 kor. 32025 33005 
a 100 m, 5 e. 2 —— —— | Peszi. Banku handi. 500 zł. , Ad 4155" - 
Gal. poź. kr. z roku 1233 4 pr. . 9245 93:45 | Zakł. kred. dla handla i przen, . 65430 65540 
dl. obi. prop. z takn 1882 4 pr. 95— 99:— | Weg. Banka kredyt. 360 zł. . . 8471-75 84815 
>yżyczka mixstą lmowa a 7 159 Re op Dolno mm, tow. pg 400 kos "98. 7904. 
4 pre. IE "16 "15 |'xa!. kanka hip. 200 zł, ą 689:— 692- 
das aa pó, us 190 Drie (96 ko- sai dla I "ei przem. Re zł. Aë 453— 
suw) È pre —— p |Sanku dla krajów koronuych BG0 uł, Bóór= Bb 
LA. gerh. prana. sa 100 frank, 2 pr. 12550 131-50 „  Ausiro-weg. 1400 kor. . . 19052 ke 
a n ob praw. ko. za 400 frank. 25025 25325 GRE a A (Usiontank) 300 zł. 629-256 630:25 
Saka zeskisgo bazku zwi D LGG gł, 2. . 
6. Listy wk er va A w Se mz EE dka SWĄ tor a . y . 281. 282: 
D WIE Go 
Amglo-Austr. banku jos S pr. e ua K. Abee przadoięlioratw trunsportowych. 
SECH a a? sie e Li SS 296: — 302 ` |Buk. kol. lok. ake. pierw. 100 sł, o 458-— 459 
We e pr. 27750 28550 (ae Zus e EI, BOW zł A At 
Bukow, zak? kred. ziem ins 5 pr. 10010 101-10 gelei E (ako. n "ali Wi Tue 
A Vo ja es D LI Hate e SS 
Bal, ake. b. hip. 10 pr. prew. każ br. uo— —— | » Uwów-Ozstu-dossy 200 wł. . . ën 559-— 
om on o» 108 50L Dis pr. "9890 99-90 E Kiepurów-Jaworów lokal. A 
a o 60 1.4 gr. OU CCC PE gem - 320- dë 
SANEM gal. ziem. kred. kij Ye 60 jÀ 98-75 99-75 Sutry. low. ag]. na Dunaj: 4 500 ai. mk. 1160: = 1165 ke" 
Gai, Wow. kred. sien, 4 pr. los. 56 lat (91:45 9245 s A. ! 
d y = A Da los. 4 Ilat 97— 9750 L. Akeyo przedsiębiorstw przemysłowych, 
pr. gt 5 « 9670 9770 | p 
KA M d EE cw. kopalń węgla w Brilx 100 sł. on Hu: 
aa: e (U Geet ho Se? on, — 100— Ins, karpackie naft. tow. 500 kor. 790— "07 
Bzz A! wi ue Ausir. tow. górnicze Alpina 106 z. 8339:40 84040 
WK Ce, ch 15. UR, + o 0975 Prag. tow żelaza. przem. 200 sp , %760:—. G 
kr. el. roleg. E fai T Yż0o Pó |: ia (> ` tytow kg 566 fraszów ` EF bes 
D. 881 org, bazko P jat D ES A Rat SE Poitaii FS top. węgla KE? 258: Opo 
e m EG lat w. kA pr. 2 : ` "e 
H. Ohligacya z e. pierwszeżutyw HB. Wokq! e 
za 100 zł, «ox Sorlin za 100 marak E b = --'— 
Tow. Zeg), par. po Pwnajna za 400 i Londyn za 10 funt. szt. $ pr.. 24085 24060 
10.000 m. A pr. 08 „1508 a a Deels Paryż za 100 franków. . . . 9545 9582ta 
ae gl A. Him. 11815 118:75 Geh nrg a ei rubu Ei er, EE 254 Ki 
aisi Leg iemieckie bamki . . . . . 14214 1176 
E 300 zł 4 . . 8690 87:90 Włoskie GENIE Ae 94-70 i 
Kolej wd Czera. z r. 133% va 500 Śransuzkia banaki . A —— 
ai św 91:60 9260 |Buwajoasakie bwati . © Wa 9502 95:20 
Gol rol. Ze „ wsched. za 100 zł. 4 pr. == = i 
Wep gol kol am. 1810 na 209 aë, Spr. 10310 10410 N Walndy 
4-1 ee le +w. 9975 1 Dukat cesarski . . «ow II 11:41 
Z 4 y reen Ers 
Ti aio enen wid wap 1906 190% 
Bndapeszieńskie (Basilica) 5 zł. 36:50 40-50 |20-markowka . . . . . 23:50 23:58 
Taki, red. dla hand! i przem 103x}. 500— 512— | Rowsyjski półimperysł . —— ACE 
Olary 40 zł m. x. . 155'-- 185:— | Niem. banknoty za 1100 marek. 11740 117:65 
TN miasia fnskrukn 20 wł. =  —— | Włoskie ER) za 100 tr 94:60 94:50 
losy miasta Krakowa SA uł. . . . 98— 108— | Rine. : 2538 254P)’ 
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Licytacye 


L. cz. 535/11 (5) (9646 2—3) 

Zobowiązany Juda Leib Geller w Pod- 
wołoczyskach. 

Edykt licytacyjny. 

Na żądanie masy ksnkursowej Wolfa 
Pohoryłesa, zastąpiozej przez zarządcą adw. 
dr. Manila, odbędzie się duia 11 września 
1911 o godz. 10 przed pełudniem w sądzie 
niżej wymienionym. w biurze Nr. 3, lieytaeys 
niewydzielcnej połowy realności cht, lwh. 
426 gm. Podwołoczyska w skład której wcho- 
dzi A . 258/25 i na której an sjduje się 
dom mieszkslny murowany obejmujący 4 po- 
koje, 2 kuchnie, sieni, piwnicę, werandę a 
nadto oficyna z pruskiego iuniu o”ejmująca 
1 pokój i kuchnię wraz z rrzynależnościawi 
składającemi się ze sztachetów o długości 9 
metrów. 

Połowa nieruchomości powyższej wraz 
z przynależyiościami wystawiona ma licyta- 
ege jest ocenioną wedle nrotokożu z deia 23 
kwietnia 1910 1. cz. E. 276,6 (2) na którym 
niniejsze postępowanie lieytacyjne się opiera 
na 8701 kor. 64 hal. (ośm tysięcy sisdmset 
jedna kor. 64 hal.). 

Najniższa cena wynosi 4350 kor. 82 
hal. (cztery tysięcy trzysta pięćdziesiąt kor. 
82 hal., poniżej tej ceny sprzedaż oie przyj- 
dzie do sknten. 

Warunki licziacyjnć i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 


i ZS td) Może każdy, mający SDB a 6 | marowai kupienia | 
przejrzeć podezas godzin vizędowych w 3Ą- 
dzie niżej »ymienienym w biurze Nr. 8. 


Talu prawa, oui SCH zk mijejsze 
Hoytacya 1 , należy 
głosić do sąd wyznacza 
nym termi Sai KN 
nia tego roden en do Ser uhemości 
Ge mogźyby bic ivè uyiiam pogre- 


32408 


vi 2 
j saky prste ROWE GK? 
rana "gda [o 
dą” Ke je 


zamieSŁKaRegO. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1V. 


Podwołoczyska, dnis 29 czerwca 1911. 


E. 47811 (5) (9645 23—83 
Zobowiszany Mojżesz Kóstenbaum w 
Podwołoczyskach 
Edykt licptacyjny. 
Na żądanie Salomona Kóstenbsuma w 
Padwołoczyskach odbędzie się dnia 11 wrze- 
śnia 191} o godz. 9 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym w binrze Nr. 8, 
licytacya połowy realności obj. lwh. 113 gm. 
Podwołoczyska, składającej się z pbud. lkat. 
102, na której znajduje się dom piątrowy 


ja cz 


= 
e. 
| 


koje, 2 Fu hnie, 1 sklep, sieni, pierwsze 
piętro zaś 3 poko: e, 2 kuchnie i sieni, wraz 
z przynal-żnościami, składającemi się z par- 
kanu i desek o długości 12 m. 
Pełowa nieruehi mości powyższej wy- 
stawiosa na licytacye jest oceniona na 7748 
kor. 10 hal. (sed*m tysięcy siedem set 
czterdzieści cóm koron 10 hal. 
Nawa eeng wynosi 3874 kor. 05 
hal. (trzy tysiace cém set siedem dziesiąt 
cztery koron 05 hal), poniżej tej ceny spize- 
daź nie przyjdzie do skutku. 
Warunki lieytacyjne, które się równocze 
śnie zatwierdza i odnoszące du tej nierucho- 
maści dekumenta (wyciag MAE wyciag 
"alastralmy, protokoły ocenieria i t. d.) może 
każdy, mający chęś kupienia przejrzał pod 
Ca „godzin nrzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w b ucze Nr. 3. 
Takie prowa. wi bee kiéryeh ` main et- 
me Moyiatyh ik niedopuszeniica, nale 
zołosić de sadn najpóźniej przy e s 
avm terminie licy 3 w inaczej 
toż 3 „Tedzaji 39 i 
be 


da 


pio Spe 2 £ SME 


podna- 


bh ogi 
/ 


y 2 die AWA 
giężnry na pawęższej nies RO omości bydi 
bədi w toku posteno 

vania Ieziac, » powstaną, zawiadamiane 
będą o äsja szych | wydarzeniseh tego postę- 
powania jedynie przes „przębicie. na tablicy 
sądowej, jeśli nia mieszkają w okrępu sądu 
nie wskażą lemuń on: 


ssędyy, którzeh Zeie 


ks 


skaonia a tuż 


reżąlu 


niżej wymieciossgo Í 


murowany. Parter tego domu cbejmuje 2 po- j dowi „ełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 


Ss dn zamieszkałego. 
C. k. Gand powiatowy, Oddział IV. 
Podeoal: egaka, dni» 20 lipca 1911. 


L cz. L. 873/11 (3) (9641 2—3) 


Edykt 

Daïa 4 września 1911 odbędzie się li- 
cjtacqa realności lwh. 26 i 6y gm. Łososi- 
na górna. 

Cena szacunkowa wynosi 5006 kor. 

Najniższa oferta wynosi 5387 koron 
33 hal. 

Warunki Jieytacyjne i inne dokumenta 
mozna przejrzeć w tnt. sądzie. 

C. k. Sad powiatowy. 
Limanowa, 16 lipea 1911. 


Ł. cz. E. 57/11 (11) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie spadkobierców dr. Stani- 
sława Strzejbiekiego, zastąpionych przez dw. 
dr. S. Tillesa w Krakowie, odbędzie się dnia 
19 września 1911 o godzinie 10 przed połn- 
dniem w sądzie niżej wymienionzm w biurze 
Nr. 21, lieytacya majętnoś'i Łopu?hów wój- 
tostwo czyli sołtystwo lwh. 656 ks. tab. 
Tarnów, objętej wraz z przynałeżnościami, 
składającemi się z budynków. 
Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 138.288 kor. 
Najniższa cena wynosi 88 858 kor., po- 


(8621 2 


— EI 


skutku. 

Warunki licytacgjne i oedaoszące się 
do tej nieruchomości dokumenia (wyciąg 
tabularny, wyciąg 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienie, przejrzeć pedczas godzin urzędo- 
wych w sadzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 16. 

Takie praws, wobec których niniej- 
mua licytacya byłaby niedopuszezalaą, należy 
agłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczO- 
nym terminie leytacyjnym, inaczej roszese- 
nia tago rodzaju Go du sumej nieruchomości 
nie mogłyby byè jut "e skujkiem podal- 
SONE. 

Te csoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powykszej mierucheniose bądź 
obeenie już istnieja, bsdź w toku posteno- 
«ania lieytasyjnego powstaną, zawiadamiane 
hędą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez vrzybieie na tablicy sę- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzit.ie 
sadn zaznieszkalega. 

C. k. God obwodowy, Oddział IV. 

Tarnów, dnia 8 sierpnia 1911. 


Le E. %07/1! (4) i (9635) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądsnie Leiby Stadtmauera, odbę- 
dzie się dnia 18 września 1911 o godzinie 
9 przed południem w sądzie niżei wymie- 
nienym w biurze Nr. 2 licytacya połowy re- 
alności Job, 680 ks. gr. gm. Kozowa. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest ozemioną na 8000 kor. 

Najaiższa ceaa wynosi 4000 koron, 
poniżei tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
szutku. ) 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości doknmenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
pzin urzędor ych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze N. 2. 

©. k. iąd powiatowy, Oddział V. 

Kozow 3, dnia 14 sierpnia 1911. 


L. ez. E. 1:80/11 (2) 
Bdekt iicytacyjny. 

Na żądanie Józefa Neumana z Brzeżan, 
odbędzie się dnia 6 września 1911 o go- 
dzinie 10 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 38 w Brzeżansch 
licyzzeva realności obj. lwh. 1004 ks. gr. 
gm. Brzeżany dłużniezki Eweliny Piszowej 
własnej składajacemi się z pb. lk. 70/1, 70/2 
i pgr. lk. 58 i 53. 

Nierushomość iwh. 1004 gm. Brzeżany 
wystawiona na licytacyę, jest oceniona nA 
84.123 kor. 65 bal., przynależności zaś na 
342 kor. 

Najniższa cena wynosi 17.282 koron 
82 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym W biurze Nr. 28. 

Ta prawa, wobee których minie» 
uma Hertert. bylaby niedopuszczalną, aalaży 
zgłosić do sążu cajpóźmej przy wyznaczo- 
nym terminie Moytacjinym, Imacrej roszeze- 
nia tego rodnaju cu uo SAMEJ nieruchomości 
zie mogłyby byś już 168 skobkiom podno 
Gong, 

Te csoby, dla których jakie prawa luk 
ciężary na powyżezej nieruchomości badi 
ebeeale jat letnieja, bądź w toku posiępo- 
wania loytstyjicho POWELMIĄ, EE 
Fada o dalszych wydsrze sch lego „posiępo- 
waaią isdynia przez przybicia na tablicy Si- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu oan gi- 
kaj wymienionego i mie wskażą temut zg" 
pnomocnika do dstęczeń, w siedzibie tąde 
zam OST baiege. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Brzezany, dnia 27 lipes 1911. 


(9623) 


L. cz. E. 285,11 (5) 
Edykt sieytecyjny, 

Na żądanie Piotra Sądeja w Raniżowie 
cdbędzie się dnia 21 września 1911 o go- 
dzinie 830 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, W, biurze Nr, 5 w Głegowie 
lieytacya realności lwb. 12 ks. ge. gm. kat. 
Hucisko z wyłączeniem wchodzących w skłąd 
tejże, parcel gruntowych 528/3, 528/4 i 52315 
wyłączonych przez popierżjącego wierzyciela 
protokolarnem oświadczeniem % dnia 18 li- 
pes 1911 Ne. I. AO) z pod egzekucyi 
wraz z przynależnościami składającemi się 
z wysianych 1 korea żyta i 1,4 korea ta- 
tarki. i 

Nieruchomość powyższa z wyłączeniem 
per. 523 8, 5238/4 i 5285 wystawiona na li- 
cytacyę jest oceniona na 1690 kor., przyna- 
leżności zaś na 21 kor. 

Najniższa cena wynosi 1140 kor. 66 bal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 200 


(9630) 


I 
lima, 
odbędzie się dnia 12 września 1911 o godzi- 


4 


niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do;tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu- | 1911 o godzinie 9 przed południem w są-|L. cz. E. 825/11 (4) 


larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- i dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 9, 


| nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupienia 
( przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
katastralny, protokoły 4 niżej wymienionym, w biurze Nr. 7. 

i Takie prewa, wobec których niniejsza 


cytacys bylaby niedopustczalsg, należy zgi- 
sić do sedu najnóśniej przy wyżnaczonywa 
terminie lUeytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju ce do samej nieruchomości nie 
racgtyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, ala którroh jakie prawa lub 
ciężary Ra powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w ioku postępo- 
wania leyiacpjnego powstaną, zawiadzmiaae 
bężą o daiszych wydarzaziaca tego poste- 
sowania jadynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mioszkają w okregu sądu 
niżej wymienionego £ nie wskażą temut s 
dowi pałnomocmika do doręczeń w siedzibie 
sądu zameiaszkałego. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować; na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Głcgów, dnia 17 sierpnia 1911. 


O 


Le E. 617/11 (7) 
Edykt lieytacyjny. 
Ma żądanie Józefa Lachera syna Sehu- 
właściciela realności w Brzeżanach, 


(9622) 


nie 10 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 39 sala II. licyta- 
cya realności obj. lwh. 1954 i lwh. 1955 ks. 
gr. gminy Brzeżany Anny z Klecorów Ja- 
rema własnych. 

Nieruchomości wystawione ns lieyta- 
erg, są ocenione: a) realność lwh. 1954 na 
3316 kor. bez ciężarów na 2716 kor., b) re- 
alność lwh. 1955 z ciężarami na 1060 kor. 
bez ciężarów na 960 kor. 

Najniższa cena wynosi: 8) za realność 
lwh. 1954 kwotę 1358 kor., b) za realność 
lwh. 1955 kwotę 640 kor., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 28. 

jakie prawa, webee których niniejsza 
Waztacya byleby niedopuszezzina, należy zgło 


sié do sądu ńiniej przy wyznać 
tex i szażenia tego 
be i Ris oo 


| zy ej v 
oseby, dla których jakie prawa iab 
siężary Ba powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wanie ieytacyjnego powstawa, zawiadamiane 
będą o dalszyeh wydarzenisch tego poste- 
powania jedynie przez przybicie ne łshiiey 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okregu sdn 
nizo) wymienionego i pie wsksóę temuż sa- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
saln zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Brzeżany, dnia 25 lipca 1911. 


Le E. 176/11 (3) (9636) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Rady powiatowej w Brze- 
żanach, zastąpionej przez adw. dr. Stanisła 
wa Schatzla w Brzeżanach, odbędzie się 
dnie 20 września 1911 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 

FE Nr. 2 licytacya realności lwh. 1525 
(rs gr. gminy Kozowa wraz z przynależno- 
ściamii, składującemi się z parkanu i drzew. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest ocenioną na 19.949 kor., przynależności 
zaś na 756 kor. 

Najniższa cena wynosi 10.352 ko~. 
50 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta, może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczos 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 

i nym, w biurze Nr. 2. 
| "CG k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Kozowa, dnia 9 sierpnia 1911. 


(9639 1—3) 
Edykt licytacyjny. : 
Dnia 8 października 1911 o godzinie 
9 rano w sądzie niżej wymienionym, odbę- 
dzie się lieytacya realności Jwh. 974 i 1100 
gm. Krościenko. 
Nieruchomości te są oceniane a to lwh. 
974 na 160 kor., zaś lwh. 1100 na 120 ker. 
Najniższa cena wynosi za realn. lwh. 
974 — 106 kor. 66 hał. a za realność lwh. 
1100 — 80 kor. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


| cz. E. 404/11 (4) 
| Krościenko, dnia 17 sierpnia 1911. 


L. cz. E. 1662/11 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Chaima  Welzera, kupca, 
w Kołomyi, odbędzie się dnia 13 września 


z dnia 2 września 1911. 
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lieytacys realności lwh. 85 gm. Lucza, skła- 
dającej się z pb. 348 i pgr. 192/1 wraz z 
przynależnościami, składającemi się ze staj- 
ni, chaty, drzew owocowych, wierzb i płożu. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę, 
jest oceniona bez uwzględnienia dożywocia 
na 2809 kor. 50 hal. z uwzględnieniem zaś 
tegoż na 2159 kor. 59 hal, przynależności 
zaś na 662 kor. 

Najniższa cena wynosi 1881 kor. 06 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwierdza i odncszące się do tej nje- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tsbularny, wy- 
ciąg katastrałny, protokoły ocenienia i t. d.j), 
może każdy mający chęć kupienia przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 9. 

Tskie prawa. webee których mimwejsza 
licytecya byłaby nmiejopuszezałną, naieży 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyżmzezonym 
terminie lcytacyjnym. iuaczsj rosxezonia togo 


rodzneju co do samej zieruchon 
iui ze skutziem podna 


SAORGE. 
prawe tua 
Gaar? mna powyższej miernehomości bądź 
ckeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnege powstaną, zawiadamiane 
bein o dsiszych wydarzeniach tego poste- 
powaaia jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli aie mieszkają w okręgu sady 
ziżej wyimiemiopoge i pie wskańs tomui są: 
dowi pełnomocaika do doręcteń w siedzibie 
sadu zamieszkałezo. 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego n.a- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Jabłonów, dnia 5 sierpnia 1911. 


L. ez, E. 565/11 (4) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Semka Melnyka i Dmytra 
Makohona, zastąpionych przez adwokata Gi- 
żowskiego, odbędzie się daa 26 września 
1911 o godz. 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr, 2 lieytacya 
1/8 części realności: 1. lwh. 162, 2. lwh. 
361 ks. gr. gm. Glinna. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione: ad 1. na 200 kor., ad 2. na 
133 kor. 84 hal. 

Najniższa cena wynzsi: ad 1. na 138 
kor. 82 hal., ad 2. $8 kor. 88 bal, poniżej 
tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do skutku. 

Warunki liegtacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 2. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Kozowa, dnia 22 sierpnia 1911. 


(9634) 


errereen DEE ET 


Zl. 4011. 


E k. Tabakfabrik in Winniki. 


(9638) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie masy spadkowej bł. p. Ch 
M. Herziga, zastąpionej przez zarządcę Ra- 
faela Herziga w Dukli, odbędzie się dnia 22 
września 1911 o godzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr 
2 licytacya połowy realności lwh. 575 ks 
gr. gm. Kozowa. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest oceniona na 12 000 kor. 

Najniższa cena wynosi 6000 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 3 

C. k. Sąd powiatowy, Oddziaś V. 

Kozowa, dnia 31 lipca 1911. 


L. cz. E. 1528/10 (4) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie mał. Marty Dubowej, za- 
stąpionej przez opiekuna Jakóba Ziomka, od. 
będzie się dnia 23 września 1911 o godz. 9 
przed południem w sądzia niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 2 licytacya połowy real- 
ności lwh. 998 ks, gr. gm. Budyłów. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 500 kor. 

Najniższa cena wynosi 833 kor. 32 hb., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta moie każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wyraienio- 
nym w biurze Nr. 2. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Kozowa, dnia 18 maja 1911. 


(9633) 


H em. E. 265/11 (6) (2637) 
Oro.romene weperopry. 
Ha uonnpane ToBapncrBa „3dammra 


Semra“ y JIBBOBi, 3acrynieHOrO TERES AAB. 
xp. IBacegka y JIbBoBi, Bixóyąe ca 23 Be- 
pecia 1911 mepeg noxygmem o 9 ronnt 
B BAZIC O3AadeHiM Cyg, KOMHATA q. 2 Me- 
peropr Deaätpoorg BHK., rin. l. u. 119, 2. 
a. 595, 8. u. 597 rpomaqn T'opogame. 

IIpozarn ca mangi RegBAKAMOCTH CYTE 
onimemi: ad 1. ma 19.000 xop., ad 2. ma 
1800 xop., ad 3. ma 3. 3600 kop. 

Hańnasma nomaga BuNOCHTE: ad 1. 
12.666 kop. 66 com., ad 2. 1200 xop. ad 3. 
2400 kop, moumsmie Toi KBOTH He Biz.ryze 
CA "Dos, 

, VexoBia neperopry i rpamorm Sing: 
CAG CA A0 HEXBH'KAMOCTA Motet TI, IMO 
MATE OXOTY KyHOBATH, IEepELIAHYTA B 
BH3Me O3HAJCHİM cyzi, KOMHATA 4.2 migaac 
ronn YpAgOBHX. 

ID x. Oyz gosiropnp, Dags V. 
KoaoBa, gaa 10 cepuna 1911. 


(9611 1—3) 


Kundmachung. 


Von der k. k. Tabakfabrik in Wimniki wird zur Sicherstellung des Bedarfes an di- 
versen Schnittmaterialien für das Jehr 1912 die Konkurrenz ausgesehrieben. 
Sehriftliche, mit einer Krone per Bogen gestempelte und mit der Quittung einer 


k. k. Kassa über den Erlag eines nseh der Verdienstsumme zu berechnenden 5° gen 
Vadiums belegte Offerte, in welchen die Lieferpreise sowohl in Ziffern als auch in Bueh- 
staben ansgedrückt sein sollen und auf der Avssenseite des Kouverts mit der Aufsehrift 
„Ofert über die Lieferung von Sehnittmateriałien* versehen sein müssen, und bis längs- 
tens 18 September, 10 Uhr vormittsgs bei der genannten k. k. Tabakfabrik einzubringen. 

Bei Erlag des Vadinms in Wertpapieren sind die vorgesshriebenen, kei den K. k, 
Kassen erhältlichen drei Verzeichnisse i aodai zu benützen 

Die Angebote sind zussmmenhingend, mit Vormeidung leerer Stellen niederzuschrei- 
ben und am Seblusse vom Anbotsteller oder seinem Bevolimśchtigton eigenbandig mit 
Vor- und Zunamen, gegebenenfalls firmamissig zu unterfertigen. Die Angebote haben 
weiters noch die genaue Adresse und Bezeichnung des Bewerbers und die Erklärung zu 
enthalten, dass der Beworber bis zur Bekanntgabe der Entscheidung die tunlichst bald 
erfolgen wird, im Worte bleibt und dass er die Einhaltung der im $ 862 a), b) G. B. 
bezw. Artikel 319 und 819 R. G. zur Annahme eines Versprechens festgesetzten Frist 
nicht beansprucht. 

Radierungan sind unzulässig, Korrekturen nach Tanlichkeit zu vermeiden. Insoferne 
solehe dennoch vorkommen, sind sie vom Anbotsteller, vor der Einreichung des Ange- 
botes durch eine von ihm besonders zu unterfertigenda Fussnote kenntlich zu machen. 
Die an Zahlen vorgenommenen Korrekturen sind in Buchstaben suszudriicken. 

Der Bedarf sowie die Gattungen, Ausmasse und Qualitatsbestimmungen sind der zu- 
liegenden Nachweisung zu entnehmen 

. Die Offerte können auf alle ausgeschriebenen Gattungen und Mengen oder blos auf 
einzelne Gattungen lauten und sind die Preise fir jede einzelne Gattung entweder nach 
Kurrent oder Kubikmass zu stellen, es sol! jedoch jodem Offerenten unbenommen bleiben 
die Erklärung beizufügen, wie er die für einzelne Sorten angebotenen Preise zu ermåssi- 
gen sich verpflichtet, wenn ihm mehrere bestimmt bezeichnete, oder alle ausgeschriebene 
Artikel zur Lieferung übertragen werden. 

Offerte, welche sich auf Anbote Anderer beziehen, wie auch Konkretałanbote sind 
unzulassig. 

Die zu liefernden Schnittmaterialien sind franko Bahnhof Winniki oder loko Tabak- 
fsprik abzustellen. 

Bemerkt wird, dass die ausgeschriebene Menga nur eine beildufige Quantität dar- 
stellt und dsss eventuell eine 10°%-tige Weniger oder Mehrlieferung keinen Entsebädi- 
gungssnspruch gegen das Aerar bildet. 

Die Abstattung der kontrahierten Mengen hat über Bestellung zu erfolgen. 

Die jeweils mitteis Bestellung angesprochenen Teilmengen sind längstens binnen 
6 Wochen im Bedarfsfalle jedoch auch früher zu effektuiren. 


Es wird ausdrücklich bemerkt, dass 


8 


zur Lieferung möglichst inlśadisches Holz zu 


verwenden ist und dass die Verarbeitung desselben zu Brettern und Pfosten nur im 


Inlande erfolgen darf. 


Es ist daher im Offerte ausdriieklich die Provenienz des Holzes sowie die Erzeu- 


gungsstatte der Schaittmaterialien genau an 
Das k. k. Aerar behält sich vor, 
diesfallis den Nachweis erbringen zu lassen. 


zugeben. 


vom &Ersteher der einzelnen Schnittmaterialien 


Nicht entsprecheude Ware wird dem Lieferanten gegen sorfortigen Ersatz in voll- 
kommen mustermaissiger Qualität zur Disposition gestellt. 

Mit dem Erstsher wird ein schriftlicher, nach Szala HI. zu vergebiihrender Vertrag 
mit der Verpflichtung zum Erlage einer 5°% Kaution abgeschlossen werden, als Kaution 
kann selbstredend das Vadium gewidmet werdan. Hinsichtlich der dem Anbatsteller oblie- 
genden Verpflichtungen zur Gebiihrenentrichtung, wird auf die „Belehrung über die bei 
Vergsbung staatlicher Lieferungen nnd Arbeiten dem Anbotsteller bezw. dem E:steher, 
obliegenden Stempel- und Gebiihrenrfiichten*, welche beim Expedite dieser k. k. Tabak- 
fabrik zur allgemeinen Einsicht aufliegt, verwiesen. 

Im Uebrigen gelten für dieses Liefergeschäft die anliegenden Qualitäts- und Liefe- 
rungsbedingurgen sowie die allgemeinen „Kontraktspedingungen zur Lieferung von Oeko- 
nomie Artikeln G. D WI 6863/1899, welche la allen k. k: Tabazfabriken während der 
gewöhnlichen Amtsstunden eingesehen werden können und mit welchen sich die Offeren- 


ten einverstanden erklären müssen. 
Das k. k. Aerar behält sich die Wahl 


unter den Offerenten und ferner das Recht 


vor die Lieferung getrennt nach den einzelnen Artikeln zu vergeben. 
Auf verspätet einlangende oder den obigea Bedingungen nicht entsprechende Offerte 


wird keine Rücksicht genommen. 


Die Eröffnung der Offerte, welcher Anbotsteller oder deren Bevollmächtigte beiwoh- 


nen können, erfolgt am 13 September 1911 
fabmk in Winniki. 
Als Anbotsteller oder Bevollmichtigte 


um 2 Uhr nachmittags bei der k. k. Tabak- 


gilt im Zweifelsfalle derjenige, welsher sich 


mit dem Aufgabescheine oder einer Prasentationsrubrik über die erfolgte Einreichung des 
betreffenden Angebotes, welche über Verlangen von der Kinreichungsstelle ausgefolt wer 


den, ausweist. 


Den anwesenden Bewerbern oder ihren Bevollmächtigten steht die Mitfertigung des 
über die Aróffnungsverhandlung zu verfassenden Protokolles frei. 


Winniki, am 28 August 1911. 


Nachweisung 


über den Bedarf an Holzmaterialien der k. k. Tabak-Fabrik in Winniki 
im Jahre 1912 — Qualitäts- und Lieferungsbedingungen. 
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L. z. W€. XV. 1114/11 (7) (9680) | ciężary na powyższej nieruchomości bądź 


Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Firmy S$. Kornbliih i Syn 
w Stanisławowie, zastąpionej przez adw. dr. 
Kornbliiha, odbędzie się dnia 18 września 
1911 o godzinie 9 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 92 licyta- 
cya połowy realności objętej lwh. 8069 gm. 
Stanisławów przy ul. Szopena Nr. 4 składa- 
jącej się z pareeli budowlanej lk. 2955/2 i 
gr. 996/3 i 996/4 złączonych w jedną całość 
na których znajdują się dom murowany, za- 
budowanie gospodarcze i szopa wraz z przy- 
należnościami, składającemi się ze studni, 
sztachet i drzew owocowych. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cyo jest oceniona na 16.446 kor. 67 bal, 
przynależności zaś na 289 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 8888 koron 
08 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do- 
kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg katastral- 
ny, protokoły ocenienia i t. d.), taoże każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 97. 

Tskie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszcza!ną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
szune. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 


obsezia już istnieją, bądź w toku postępo: 
waria iicytacyjaego powstaną, zawiadamian.: 
będą o dsiszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie oa teblicy 
sądowej, jeśli nie mieszktją w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są. 
dowi pełuomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkał ego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XV. 

Stanisławów, dnia 20 czerwca I911. 


L, ez. E. XV. 890/1 (6) (9681) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Fryderyki Darmowej, za- 
stąpionej przez adw. dr. Darma, odbędzie się 
dnia 11 września 1911 o godzinie 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 92 licytaeya realności objętej lwh. 
4208 ks. gr. gm. Stanisławów, składającej 
się z pgr. 2602/8, 2610/5, 2612/5, na któ- 
rych stoi dom parterowy za rogatką belwe- 
derską z drewutnią i komorą. 

Nieruchomość ta wystawiona na licyla- 
cyę jest ocenioną na 6842 kor. 

Najniższa cena wynosi 4228 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 97. 


Takie prawa, wobec których niniej- 
Sza licytzcya byłaby miedopuszczalną, należy 


zgłosić do sądu nmejpóźniej przy wyznaczo- 


nym terminie lieyiacyjsym, inaczej roszeza- 
nia tego rodzaju co da samej nieruchomosci 
nie mogżyby być już op skutkiem podno- 
8S5GRE, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
cbaenie juź istnieją, bądź w toku postgpo- 
wania licyłacyjnego powstaną, zawiadamiene 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sę 
dswi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sydu zawieszkażego. 

O tabularne zanotowanie wyznaczenia 
terminu licytacyjnego na karcie ciężarów wy- 
kazu hipot, dia wzmiankowanej nieruchomości 
wzywa się e. k. sąd obwodowy w Stanisła- 
wowie, przesyłając Mu wygotowanie niniej- 
szej uchwały. 

Koszta oświadczenia oznacza się na 17 
kor. 70 hal. 

„0. k. Sąd powiatowy, Oddział XV. 

Stanisławów, dnia 2 sierpnia 1911. 


L. cz. E. 1282/11 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 4 października 1911 o godzinie 
10:80 przed południem odbędzie się w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 19, licy- 
tacya realności obj. lwh. 600 kgr. Zabłotów 
Handzi z Kosowiczów Iwaniuk własnej. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1265 kor. 

Najniższa cena wynosi 842 kor. 66 bal., 
poniżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. p.), może 
każdy, mający chęć kupienia przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
ieytacya byłaby niedopuszezałną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
:erminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie me- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie juź istnieją, bądź w toku postępo- 
wapnia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tege postę- 
powania jedynie przez przybicie us tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 7 sierpnia 1911. 


L. cz. E. 747/11 (4) 
- Edykt licytacyjny. 

Dnia 4 października 1911 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 19 licytacya: 
1. całej realności obj. lwh. 1059 i 2. 84/2298 
części realności obj. lwh. 1306 kgr. Zabło- 
tów, masy spadkowej bł. p. Majera Rotha 
własnych. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione: ad 1. na 10.000 kor., ad 2. na 
220 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 5000 
kor., ad 2. 146 kor., poniżej tej ceny sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, msjący chęć ku- 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 21. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju eo do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu Sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż Są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
gądu zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 7 sierpnia 1911. 


(9656) 


(9655) 


L. ez. E. XV. 1797/11 (5) 
Edykt lieytacyjny. 
Na żądanie Markusa Liebleina kupca 
w Knihininie, odbędzie się dnia 18 wrze- 
śnia 1911 o godz. 9 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 92 w 


(9682) 


Stanisławowie licytacya połowy realności 
obj. lwh. 379, ks. gr. 
składającej się z pbud. 804/10 i 305/21 na 


gm. kat. Knihinin 


których znajduje się dom ze stajnią i dre- 
wutnią. 

Nieruchomość ta wystawiona na Dexia. 
cyę, jast oceniona na 2227 kor. 

Najniższa cena wynosi 1113 kor. 50 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nierucho- 
mości dokumenta (wyciąg tabulerny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia it. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, pizejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 97, 

Takie prawa, wobee których niniejsza 
licytacya byżaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tago 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podn szone. 

Te osoby, dle których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa- 
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wznia jedynie przez przybicie na tablicy oa. 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż tą- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
8:0u zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XV. 

Stanisławów, dnia 3 sierpnia 1911. 


L. cz. E. 472/11 (3) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 5 paździeraika 1911 o godz. 10 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 11, licytacya 
połowy realności lwh. 192 ks. gr. gminy 
Drohobyczka. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytacyę jest ocenioną na 900 kor. 

Najniższa cena wynosi 600 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d. może ka- 
żdy mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytecyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o. dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sa- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nia wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 

Dubiecko, dnia 17 sierpnia 1911. 


(9688) 


Rozmaite obwieszczenia. 


(9609 2—3) 
Ogłoszenie. 

Dnia 29 sierpnia 1911 wpisano na 
listę adwokatów: dr. Ludwika Fruchta z sie- 
dzibą w Stanisławowie, dr. Leona (irossa 
z siedzibą w Podhajeach, dr. Mojżesza Haftla 
z siedzibą w Kamionee Strumiłowej, dr. Ro- 
mana Perfeckiego z siedzibą w Bóbree i dr. 
Dawida Schreibera z siedzibą we Lwowie. 

Zamiar przesiedlenia zgłosili adwokaci: 
dr. Józef Griinberg i dr. Szymon Wollerner 
ze Lwowa do Wiednia, dr. .Zygmunt Herbst 
z Jaryczowa Nowego do Lwowa, dr. Wiktor 
Ramert z Kołomyi do Sniatyna i dr. Karol 
Weissman z Kołomyi do Drohobycza. 

Adwokat dr. Wiktor Ziemba w Snia- 
tynie zmarł dnia 17 sierpnia, a substytutem 
jego ustanowiono adwokata dr. Józefa Klei- 
na w Sniatynie. 

Z Wydziału Izby adwokatów. 

Lwów, dnia 30 sierpnia 1911. 


L. cz. Ne. VI. 386/11 (1) 
Edykt. 
Wskutek podania e. k. kierownictwa 
budowy kolei we Lwowie działającego imie- 
niem akcyjnego Towarzystwa kolei iokalnej 
Lwów-Podhajce de praes 20 kwietnia 1911 
e. k. sąd tutejszy zarządza w myśl $ 18 
ustawy z dnia 19 maja 1874 1. 70 Dz.u. p. 
dochodzenia w celu rozpoznania gruntów 
kolejowych w gminach Zniesienie i Krzy- 
wczyce położonych i wzywa wszystkich tych, 
którzyby żądanem przeniesieniem gruntów 
kolejowych do księgi kolejowej względnie 
do otworzyć się mających osobnych wyka- 
zów hipotecznych w dotyczących gminach 
dla gruntów na cele uboczne nabytych, czuli 


(9659) 


się pokrzywdzonymi, ażeby roszczenia swe 
pisemnie lub ustnie do sądu tutejszego naj- 
później do dnia 18 września 1911 zgłosili, 


po upływie bowiem tego terminu, roszczenia 
ich w myśl $ 25 powołanej ustawy uwzglę- 
dnione nie będą. 

Równocześnie nadmienia się, że prawa 
reeczowe, któreby na gruntach przenieść się 
mających do wykazu kolejowego lub do 
utworzyć się mających na rzecz akcyjnego 
Towarzystwa kolei lokalnej Lwów-Podhajce 
osobnych wykazów hipotecznych przeciw 
poprzednim posiadaczom na dniu obwieszcze- 
nia edyktu lub też po tymże dniu nabyte 
zostały, nie będą uwzględaione przy wpisa- 
niu tychże gruntów w księgę kolejową wzglę- 
dnie w osobne wykazy hipotsczne. 

Podanie na wstępie powołane może 
być przejrzane w eisem e k, Sądzie 
Oddział VI. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Lwów, dnia 1 sierpnia 1911. 


L. ez C. 84/11 (4) 
KEdykt. 

Dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Szezepana Sochy w Rzykach w sprawie to- 
czącej się przed e. k. sądem powiatowym w 
Andrychowie przeciw Ńzczepanowi Socha o 
424 kor. 81 hal. zon, ma być doręczoną 
skarga z dnia 19 lipca 1911 liczba czynno- 
ści O. 84/11 (4). 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Szezepan 
S>cha obecnie przebywa, ustanawia się w 
celu strzeżenia jego praw, kuratora w oso- 
bie p. dr. Maryana Hammego, adwokata w 
Andrychowie. 

(Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej Sprawie na jego Eet 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomoenika nie zamianuje. 

Ü. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Andrychów, dnia 19 sierpnia 1911. 


(9628) 


L. ez. O. I. 116/11 (9629) 
Edykt 
Przeciw Miehałowi Herda, którego 


miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Z0- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Qiesza- 
nowie przez Abrahama Lempla kupea w Cie- 
szanowie pozew o 740 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień Ý września 1911 o godz. 
9 rano. 

Celem strzeżenia praw Michała Herdy 
ustanawia się p. dr. Henryka Loebla adw. 
w (ieszanowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Mi- 
chała Herdę w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Cieszanów, dnia 22 czerwca 1911. 


L. ez. ©. IV. 339/11 (1) 

| Edykt. 
l Przeciw Michałowi Kaczorowi z Rudy 
jastkowskiej, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do e. k. sądu 
powiatowego w Rozwadowie przez Leona 
Kaczora pozew o 488 kor. 55 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 80 sierpnia 1911 o godz. 9 
rano 


(9647) 


Celem strzeżenia praw pozwanego Mi- 
chała Kaczora ustanawia się p. Jaroszew- 
skiego w Rozwadowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego Koszi 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje 
OC k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Rozwadów, dnia 9 sierpnia 1911. 


1. *ez. ©, ©. 453/11 (1) (9627) 
Edykt. 

Przeciw Mojżeszowi Springerowi nie- 
wiadomemu z życia i miejsca pobytu wnie- 
siony został do e. k. sądu powiatowego w 
'Parnopolu przez Kisiga Hornsteina kupca 
w Jarosławiu pozew o 500 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo- 
chała audyencya do ustnej rozprawy na dzień 
15 wrześnta 1911 o godz. 10 rano. 

Celem strzeżenia praw Mojżesza Sprin- 
gera ustanawia się p. adw. dr. Landesa w 
Tarnopolu, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
Mojżesza Springera w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieezeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi, lub pełnomoenika nie 
zamianuje. ` F 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział X. 

Tarnopol, dnia 14 sierpnia 1911. 


L. Prez. 12.890j11 
Ogłoszenie. 
C. k. notaryusz Stanisław Krókowski 
opuszcza swój urząd w Wiśniczu i rozpoczy- 
na swoje urzędowanie w Krzeszowicach w 
dniu 1 września 1911. 
C k. Sąd krajowy wyższy. 
Kraków, dnia 27 sierpnia 1911. 


(9614) 


9 


L Prez. 12.980 (13 N. MII) 

Ogłoszenie. 

Mianowany notaryuszem w Wiśniczu 

Józef Grenik wykonał przysięgę dnia 25 

sierpnia 1911 i został upoważniony do obję- 

cia swego urzędu z dniem 1 września 1911. 

C. k. Sąd krajowy wyższy. 

Kraków, dnia 27 sierpnia 1911. 


(9615) 


L. XVII. 8887/44 
Obwieszczenie 
e. k. Namiestnietwa we Lwowie z 30 sierpnia 
1911 1. XVII. 8887/44 w sprawie wprowa- 
dzania zwierząt i produktów zwierzęcych 
z Bośnii i Hercegowiny. 

Ze względu na obecny stan chorób 
stadnych w Bośnii i Hereegowinie e. k. Na- 
miestnietwo, uchylające swe obwieszczenie z 
8. sierpnia 1911 1. XVII. 8887/40, zarządza 
na podstawie reskryptu e. k. Ministerstwa 
rolnictwa z 25. sierpnia 1911 L. 86.060 pod 
względem wprowadzania zwierząt z Bośnii i 
Hercegowiny co następuje: 

1. Z powodu panującej pryszezycy Za- 
kazuje się wprowadzania zwierząt raeicowych 
do Galicyi z powiatów: Banjaluka, Bihać, 
Bileća, Bjelina, Bos. Dubica, Bos. Gradiska, 
Bos. Krupa, Bos. Novi, Bos. Petrovae, Bróka, 
Bugojno, Cazin, Čajnice, Dervent, Fota, Foj- 
nica, Gacko, Glamoč, Gračanica, Gradačac, 
Jajce, Kladanj, Ključ. Konjica, Kotor-Varoš, 
Livno, Ljubinje, Ljubuški, Maglaj, Mostar, 
Nevesinje, Prijedor, Prnjavor, Prozor, Roga- 
tica, Sanskimost, Sarajevo, Srebrenica, Sto- 
lac, Tešanj, Travnik, Trebinje, Tuzla, Var- 
ear-Vacuf, Visoko, Višegrad, Vlasenica, Ze- 
nica, Zvornik, Žepče i Županjac; 

2. z powodu panującego pomoru świń 
zakazuje się wprowadzania nierogacizny do 
Galicyi z powiatów: Bjelina, Bos. Dubica, 
Bos. Gradiśka, Bos. Krupa, Bos. Novi, Der- 
vent, Gradaćae, Ljubuśki, Sarajevo, Sanski- 
most, Varear-Vakuf, Tuzla L i Zenica; 

8. z powodu panującej ospy u owiec 
zakazuje się wprowadzania owiec do Galicyi 
z powiatu Bjelina. 

Pod względem wprowadzania bitych 
świń w stanie niepoćwiartowanym, obowią- 
zują nadal dotychczasowe postanowienia. 

Przekroczenia niniejszego obwieszcze- 
nia, które obowiązuje z dniem ogłoszenia w 
urzędowej „Gazecie Lwowskiej“, karane będą 
według ustawy z 6 sierpnia 1909 Dz. p. p. Nr. 
177, przy zastosowaniu przepisów $$ 71, 72 
i 78 tejże ustawy oraz odnośnych rozporzą- 
dzeń wykonawczych. 

To podaje się do powszechnej wiado- 
mości. 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 80. sierpnia 1911. 

Za e. k. Namiestnika: 
Szeligowski w. r. 


Wyroki prasowe. 


DL 193 (9567) 

Dag t E Landes: als Preggeriht in 
Qaibah hat mit bem Ertenntnifje vom 19 Au- 
guft 1911, Br. VIL. 55/11, bie Meiterverbrei= 
tung beg bon ber Zveza jugoslovanskih bra- 
nilnie in Qaibah in flovenijcher Sprache he- 
tausgegebenen Flugblatteś, betitelt: „Mali hra- 
nilnicni katekizem ali nauk o hranilnicah“ 
wegeu der Stelen von „Popolnoma varne“ 
big „in okrajne hranilnice“, bon „in ta si- 
rotioski* Bis „pupilarno varne“, und bon 
„Kranjska hranilnica“ big „elan nase Zveze“ 
nah $ 302 EL ©. verboten. 


BL. 194 (9588) 
Das E f Laudeś als Preggeriht in 
Graz hat mit dem Erfenntnifje vom 22 Auguft 


1911, Pr. V. 28/11, Die Weiterverbreitung der | | 


Rummer 231 der Beitjhrift: „MArbeiterwille” 
vom 21 Auguft 1911 wegen deg Artikels : 
„Bie man in Deutjchlanb über bie Sdhdnaiche 
Strije urteilt” in ber Stelle von „drr Grbe" 
bis zum Sdlujje nah $ 68 unb 64 Gt ©. 
gemóg $ 498 er P. ©. verboten. 


Das t. f Landeże al8 Preggeriht in 
£aibach kat mit bem Ertenntniffe bom 21 Au- 
guft 1911, Pr. VII. 5611, bie Weiterverbrei- 
tung der Nummer 532 der geitjchrijt: „Jutro“ 
Dom 21 Auguft 1911 wegen der Notiz: „Kar 
je pri nas mednarodno, to je nemsko* nach 
$ 802 Gt. ©. verboten. 


„_ ag l f. onbe, als Prekgeriht in 
Laibach hat mit bem Grfenntnifje vom 22 Nu- 
guft 1911, Pr. VIIL. 57/11, bie Weiterberbrei= 
tung der Nummer 588 der Zeitjdrijt: „Jutro“ 
bom 22 Auguft 1911 wegen der Stele von 
„nano je, da so nase“ big „neutemeljene 
ovire“ ber Notiz: „Boj slovenskim hranilni- 
cam“ nadh § 302 St. ©. verboten. 


Dag £ f Kreiz- al8 Preggeriht in 
i Görz hat mit dem Ertenutnifje vom 19 Au- 


guft 1911, Pr. V. 6/11, bie Weiterwerbreltung | 


der Nummer 68 der geitjchrijt: „La Libarta“, 
ddo. Görz, 19 Auguft 1911, wegen deg Mrti- 
fe(8: „Il bando al nome di Garibaldi e 1 Au- 
stria e salva“ nah $ 805 St. ©. verboten. 


Dag f. t Lande- als Preggeriht in 
Zriefi bot mit bem Crtenntnifje bom 20 Au- 
guft 1911, Pr. IX. 95/11, bie Weiterverbreitung 
der Nummer 87 der Beitidrift: „La Coda del 
Diavolo di Trieste“ bom 16 Auguft 1911 we- 
gen deg Artikels: „Un sffare alquanto nottur- 
no“ nah § 802 St. ©. verboten. 


Dag t. E. Landes- al8 Preggericht in Trieft 
Dat mit bem Crfenntnifje vom 22 Auguft 1911, 
Pr. IX. 96/11, bie ZWelterterbreitung der Nun- 
mer 273 ber Mettet: „L’ Emancipazione* 
vom 19 Auguft 1911 wegen der Stellen bon 
„Un popolo“ big „piutensce*, bon „La massa 
popolare“ bis „sempre sfruttata“, bon „Ora 
e un lustro“ big „con la prigione“ beg Arti- 
fel3: „Il partito del popolo“ nah $ 65 a 
St. ©. verboten. 


Das t. T. Kreiz- als Preggeriht in 
Rovigno hat mit dem Ettenntnijje bom 18 
Auguft 1911, Pr. 15/11, die Weiterverbreitung 
ber Nummer 19 der geitjhrijt: „L'Istria So- 
cialista* pom 12 Auguft 1911 wegen der Stelle 
bon „E la bomba“ big „gli altri vedremo“ 
beg Artife(8 : „Lo sciopero dei muratori“ nach 
§ 8 beż (Gelebeëë vom 27 Mai 1885, R. ©. 
Bi. Nr. 134, verboten. 


Das t t. Landes- als Preggerihł in 
Jnusbrud Bat mit bem Ertenntnifje vom 16 
Auguft 1911, Pr. 45/11, bie Meiterberbreitung 
der Nummer 137 Der geitihrijt: „Bolfszeitung 
vom 11 Auguft 1911 wegen deg Artifel3: „Poz 
litijche Rundfhau, Jnland" wegen der Uber- 
lët „Die... armee” und ber Stelle bon „Rund 
40 000 Mtenjchen* bi „betreiben fónnen" nach 
$ 302 EL ©. verboten. 


Das t. f. Landes- al8 Prekgeriht in Jnn- 
brud bat mit bem Crfenntniffe vom 19 Auguft 
1911, Pr. 47/11, bie Weiterverbreitung Der 
Nummer 130 ber Beitihrift; „Bolfs-Beitung“ 
vom 14 Auguft 1911 wegen bdeg Wrtifel8; 
„NRohmalg bie ..armee” in den Stelen von 
„Nochmal8 die” di „armee Dat ben”, bon 
„Sie fammeln* bis „entjchieden zurüdmweijfen“, 
von „aller Kraft” bis „Augen g führen“ nach 
$ 302 St. ©. und $ 24 Pr. ©. verboten. 


Das L f Rreiz- al8 Prekgerihł in 
Trient hat mit bem Grtenntnifje vom 18 Auguft 
1911, Pr. 44/11, die Weiteroerbreitung Der 
Nummer 32 der Beitjdrijt; „La grande Italia“ 
vom 6 Auguft 1911, in Mailand aużgegeben, 
wegen des Artife(8: „..e saluto con un ge- 
sto cortese i soldati italiani“ in ber Stelle 
von „Francesco Ferdinando“ big „sorridente 
- ged nadj $ 63 ubb 64 St. ©. ver- 

oten. 


Das f. f Qande- al3 Preggeriht iu 
Prag Bat mit dem Grfenntnifje vom 20 Auguft 
1911, Pr. I. 304/11, die Weiterverbreitung Der 
Nummer 93 der Beitichrijt: „Novy vek“ vom 
18 Auguft 1911 wegen der Stelen von „Ob- 
zylaste v nedeli“ big „pak manzelstvi“, bon 
„Cesky narod“ big „prznit dava“ deg ruft: 
„Mesinarodni kupliri* naj $ 302 Er G. 
verboten, 


Dag É f. Qande als Preggeriht in 
Prag Dot mit dem Ertenntnijje vom 22 Auguft 
1911, Pr. I. 305/11, die Weiterverbreitung der 
nidtpertodifhen, in Kladno erjchienenen Drud- 
dhrijt: „Nasi verejnosti. Knihtiskarna K. Ma- 
sin na Kladne. Nakl. ,„Kladenskeho kraje“ 
wegen des Gejamtinkalteg nah $ 300 St. © 
und Wrtifel IV. deg Gefeges vom 17 Dezember 
1862, R. 6. BI. Nr. 8 ex 1863, verboten. 


Bi. 195 (9569) 

Das $. t. Xanbdes< al8 Prekgeriht in 
Giną Bat mit bem Crtenntnijje vom 21 Au- 
guft 1911, Pr. X. 16/11, bie Weiterberbreitung 
der Nummer 34 der Żeitjhrijt; „Linzer Flie- 
gende Blätter” bom 20 Augnft 1911 wegen der 
Stelle von „Da er aber" big „ihrer Bifhöfe 
werden (1910)” deg Artifel3: „Briidftłcdie aus 
bem fhmwarzen Sdhuldbuche" naj $ 303 St 
©. verboten. 


Das l f Landes- alg Prepgeriht in 
Laibach gat mit dem Erfenntnijje vom 23 Mu- 
guft 1911, Rr. VII. 58/11, bie Weiterverbrei- 
tun8 der Nummer 66 der Żeitihrijt: „Zarja“ 
vom 23 Auguft 1911 wegen ber Stele bon 
„Naziranje klerikalnega lista je“ bis sf: 
dernem procesu“ deg Artifel$: „Schónaichovi 
prijatelji“ naj $ 64 St. ©. verboten. 


Nuguft 1911, Pr. 46/11, Die Weiterwerbreltung 
der Nummer 597 der Betjdhrijt: „Der Tiroler 
Wajtl" vom 13 Auguft 1911 wegen Der Mr- 
tifel: „Tie der Luzifer Waftl...” in den Stellen 
von „die in der Welt unten” bis „der Ber- 
führten“, von „da trat” bis „da Beten gelehrt 
hatte" ; „Da Papfttum im Spiegel der Welt- 
gejchidte” von „Die geijtliche Univerfjalmonar- 
hie” bis „Wberglauben der Zeiten", von „mit 
der fie" big „Glauben und Sdlaubeit", bon 
„gum Bapft" bis Mütter Der (ebe: „Miz 
fterreih" von „allein Geifteśfranie" bis „Dóne 
cherei entgegengihen", bon „dag langt: „Benn 
bać fo weiter geht” bis „zum Teufel jagen”; 
„Gin rómijcher..." von „eine Priefterfajte" big 
„DMoralfniippel zu jchwingen", von „Wäre Die 
Reformation” bis „grieden gehabt“ nah $ 
122 b, 302 unb 303 St. © verboten. 


Dag f f Rreiz- al Prebgeriht in 
Rovereto Bat mit dem Ertenntniffe bom 21 
Auguft 1911, Pr. 8/11, die Weiterverbreitung 
der Nummer 92 der Reitidrift: „L'Eco del 
Baido“ vom 19 Auguft 1911 wegen deg Artie 
te(8: „La morte di una nave“ in ber Stelle 
von „di quel mare“ big „nostro“ nad $ 
65 a EL vw verboten. 


Dag Ł f Rreiz- al8 Prekgeriht in 
Wor hat mit bem Erfenntnijje vom 23 Auguft 
1911, Br. 33/11, die ZWeiterweróreitung der Num- 
mer 66 der Beitlhcift: „Deutche Worte” vom 
vom 19 Auguft 1911 wegen des Artitel8; 
„Bertart am ©Deutjhtum" nah $ 302 St. ©. 
verboter. ` 


Bi. 196 (9570) 
dm Namen Seiner Majeftät des Kaifers ! 

Dag t. E Landesgeritht Wien als Breg- 
gerit bat mit dem Crfenntniffe vom 24 Auguft 
1911, Pr. XXXV, 228/11, auf Antrag der 
LL Staatżanwaltichaft erfannt, dag der Fnhalt 
der Nummer 34 der periobijchen Drudjdrijt: 
„Bolfstribiine", 20. Jahrgang, vom 23 Ungujt 
1911, und awar: 1. durh den Artifel: „Die 
Streits in England" in der Stelle von „Die 
bürgerliche" bis „rehtlog zu machen” (Seite 4, 
S©pvlte 1), 2. burdj ben Mrtifel: „Ofterreidh” 
in den Steller bon „Was diefe Bahl” big „bież 
jes Reih geworden” (Seite 4, Spalte 2) und 
von „Und ba fajeln" bis „darum fort damit!” 
(Seite 4, Spalte 3) ad 1. dag Bergehen nach 
$ 302 EL ©., ad 2. das Bergehen nach $ 308 
St ©. begriiude und e3 wird nah $ 493 Gt. 
P. O. bag Verbot der Weiterwerbreitung diefer 
Drudjchrijt ausgefprohen, Die von ber É t. 
Gtaatsanwaltjdhajt verfügte Bejhlagnahme nach 
$ 489 EL P. O beftätigt und nah $ 37 Pr. 
©. auf die Bernihtung der faifierten ©remplare 
ertannt. 

Wien, am 24 Auguft 1911. 


Jm Namen Seiner Majeftät des Raijer8! 

Das f. É Qandesgeriht Wien als Prek- 
gericht hat mit bem Crtenntnifje vom 24 Auguft 
1911, Br. XXXV. 224/11/8, auf Antrag der 
t. £. Staat3anivaltihaĵft erfanut, dag der Snhalt 
der Folge 191 der periobijhen Drudjchcijt: 
„AMdeutjcheca Tagblatt“, 9. Jahrgang, vom 23 
Auguft 19t1, und zwar bur den Artifel; 
„Die Sagde und Wegverhältnife im Blitgn= 
bachtale* in der Stelle von „Auf den erften 
Blid“ bis „im Parlamente haben” (Seite 3, 
Spalte 3, und Seite 4, Spalte 1) das Berbre- 
hen nach $ 64 EL ©. begründe und e3 wird 
nah $ 493 St. P O. baż Berbot ber Wei- 
terverbreitung biejer Drudjhrift ausgelprochen, 
die von Der £. f Staatzaniwaltjchajt verfügte 
Bejhlagnahme nah $ 489 St. P. O. bejtatigt 
und nah $ 37 Pr. ©. auf die Vernichtung der 
faifierten Eremplare erfannt. 

Wien, am 24 Aduguft 1911. 


Dag LL Landes als Preggericht Jnu8< 
brud fat bie Beiterverbreitung der Nummer 1 
Der Beitjchrijt; „Das neue Kärntner Wirchen= 
liht” vom 20 Auguft 1911 wegen der Artikel: 
„Die Jtiglichieit eines gdnalih ungewciften 
Sirdhenlichtes$ in Der Stele von „hre nimmer- 
glimmende” bis „und verbrennt“; „Dak bie 
tatholijhe Kirche...” bom Beginn jamt Über- 
idrift bis „abgebrudt wie folgt”, von „bag Die 
fatholifhe Kirche ate" bis „Pfaffen entgegen- 
arbeiten”; „Welh ihauerlihe Berbrehen” bon 
„da alle diefe in ben Mantel” bis „jah abge- 
rijje wurde“, bon „das Papfttum als eine" 
bis „zu erfennen" ; „Sm jogenannten Neligion8= 
nnterricht.." bom Beginn famt Lberjchrtjt big 
„der rómijchen Ghriftenbeit" ; „Der Herrgott 
jcheint auf die Bitten..." bon Beginn famt 
Uberjchrift bis „abjolut fein Gehör fenit" ; 
„Das Papftum im Spiegel der Weltgejchichte" 
von „Bederbifjen“ bis „gejchehen ift”, von „die 
angeblichen Nachfolger” bis „Briidengelb trug“, 
bon „bag mit feiner Einweihung” big „Oratel 
Det Heiten"; „Der eluitguen 8 1 von „diez 
jes neue” big „deg Papftes" nah $ 122 b 
unb 303 St. ©. und $ 24 Pr ©. verboten. 


Dag f L Landes- al8 Prekgeriht in 


Tas f f Landes- als Prekgeriht inj Prag hat mit bem Erfenutniffe vom 24 Muguft 
Junżbrudć gat mit dem GCrfenntniffe vom 16 1911, Pr. I. 307/11, bie Weiternerbreitung ber 


Nummer 34 Der Beitjjchcijt: Mar: bom 24 
Auguft 1911 wegen Der Stelen und JMuftra= 
tion jamt Zegt von „Drive nez na ne“ big 
„kola stoji“ und von „na manevristich“ big 
„5 mlitarismam“ deg Leitartifel3: „Podzimni 
mansvry*; „Militar smus a klerikalove* famt 
Tert „WVseeko* Pë „daji“ nad $ 122 a, 300 
und 802 St. © jomie gemäß Artifel IV. deg 
Gejekes vom 17 Dezember 1862, R. 6. BL 
Nr. 8 ex 1868, verboten. 


Was E £. Rreis- ol8 Mrekgerigt in 
Meitmerig hat mit dem Grfenntnifje vom 24 
Auguft 1911, Br. 7411, bie Meitererbreltuną 
Der Nummer 67 Der Beitichrift: „ZTetjchen=B0= 
Ddenbacher Zeitunge" vom 28 Auguft 1911 nad 
$ 64 St ©. verboten. 


Konkursa. 


LW. 92.449/911 (9613 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadznia jednego wsparcia do- 
żywotniego z fundacyi ś.p. dr. Tytusa Prze- 
smyckiego w roeznoj kwocie 600 kor. ogła- 
szą się niniejszem konkurs. 

Wsparcie to przeznaczone jest óla je- 
dnego z tskich starców i kalek narodowości 
polskiej. którzy w służbie sprawie narodo- 
wej polskiej poświęcali życie i mienie, w ja- 
kikolwiek sposób służyli aprawie narodowej 
i na starość bez przytułku zostają, 

Wydział krajowy może zamiast wypła- 
cania takiego wsparcia gotówką do rąk oso- 
by uprawnionej zapewnić jej utrzymanie w 
przytulisku dla takich osób założunam, wy- 
pł cając wsparcie do rąk zarządu przytu- 
liska. 

Podanie należy wnosić do Wydziału 
krajowego najpóźniej do dnia 3! październi- 
ka r. b. i załączyć metrykę chrztu i świade- 
ctwo ubóstwa, tudzież dowody wykazujące 
powyżej podane warunki. 

Wszystkie pisma polskie uprasza się o 
bezpłatne zamieszczenie niniejszego ogło- 
szenia. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Ks. Krakowskiem. 

Lwów, dnia 22 sierpnia 1911. 

Piotrowski, w. r. 


L. XIV. 2556 (9608 2—3) 
Obwieszczenie 


co do ubiegania się o nagrodę państwową 


wyznaczoną przez e. k. Ministerstwo wyznań 
i oświaty dla uczniów szkół kompozycji. 
©. k. Ministerstwo wyznań i oświaty 
rozpisuje na rok 1911 konkurs na nagrodę 
państwową w wysokości 1000 kor. dla uczniów 
kompozycji wszystkich szkół muzycznych w 
Austryi. 

Przytem mają być przestrzegane nastę- 
pujące postanowienia: 

a) starający się o tę nagrodę musi być 
przynajmniej w pierwszej połowie roku, 
uczniem jednego z wyżej wymienionych za- 
kładów i klas kompozycyi i może ubiegać 
się o tẹ nagrodę przedkładajac tylko stylowe 
utwory. 

Rozumieć przez to należy przedewszyst- 
kiem opery i fragmenty z oper, oratorya lub 
większe fragmenty z tychże, dzieła symfo- 
niezne, uwertury, koncerty z orkiestrą i dzieła 
muzyki kameralnej większych rozmiarów. 

b) Każdy ubiegający się może przedło- 
żyć do konkursu tylko jeden utwór. 

e) Utwory kompozycyi mają być wyra- 
Źnie napisane, oprawione lub dobrze zbro- 
szurowane. Na karcie tytułowej należy za- 
mieścić nazwisko i miejsce zamieszkania au- 
tora, następnie wymiesić zakład naukowy, 
do którego autor uczęszcza (względnie w 
ostatnim czasie uczęszczał), a auteatyczność 
manuskryptu musi być stwierdzona przez dy- 
rektora zakładu. 

d) Ubiegający się mają nadesłać swe 
prace do Ministerstwa wyznań i oświaty 
najdalej do dnia 1 listopada b. r., nagroda 
będzie przyznana najdalej do końca roku. 

e) Przedstawienie wniosku o przyznanie 
tej nagrody jest rzeczą ustanowionej przez 
c. k. Ministerstwo Wyznań i Oświaty komi- 
syi, składającej się z 10 członków. 

Ta komisya wybiera z pośród siebie 
podkomitet z 4 członków, który zajmuje się 
pierw:z+ m przegląćnięciem prac zgłoszonych 
do koukursu. 

f) Prace, która podkomitet uzna za 
szezegól:::ej g.dne uwagi, bein w miarę po- 
trzeby albo w eałości albo w części odegrane 
wobec calej komisyi zebranej w tym celu 
w e k. Akademii dla muzyki i sztuki dra- 
maatycznej we Wiedniu. 

Ta produkcya nie jest pub'iczną, a 
zaaranżuje ją dyrektor Akademii przybrawszy 
do tego uezniów szkoły instrumentalnej i 
śpiewu. 

Bezpośrednio po tem wyda komisya 
swoje orzeczenie b-zwzględną większością 
głosów (przyczem przewodniezacy też gło- 
suie). Gł sowanie jest tajne. Przy równym 
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Komisya może powziąć stanowczą uchwałę, 
jeżeli jest obecnych najmniej 6 członków. 
Z e. k. Namiestnictwa. 
Lwów, dnia 23 sierpnia 1911. 
Za e. k. Namiestnika: 
Grodzieki w. r. 


urate] 
Auratele. 
L. ez. P. 45/11 (1) 
Edykt 
Za marnotrawną uznano Rozalię z Ba- 
ranów Michniekową w Cichem. 
Kuratorem je; ustanowiono Jana Mi- 
chniaka „Jawolczyka* w Ciehem. 
©. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Czarny Dunajec, dnia 2 maja 1911. 


L. ez. L. 14/10 (9003) 
Edykt. 

Za umysłowo chorą uznano Maryę 
Oszezypok córkę Kościa w Dniestrzyku du- 
bowym, 

Kuratorem jej ustanowiono Stefana 
Oszczęypka syna Antoniego w Dniestrzyku 
dukowym. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Turka, ónia 10 grudnia 1910. 


L. cz. L. VI. 4/11 (15) (9143) 
Bdykt. 

Za umysłowo chorą uznano Maryannę 
Kołeczek w Kołaczycach. 

Kuratorem jej ustanowiono Franciszka 
Cichania w Kołeczycach. 

C. k Sad powiatowy, Oddzisż VI. 

Jasło, dnia 10 lipea 1911. 


L. ez. L. 10/11 (11), P. 102/11 (1) (9383) 
Edykt. 


Za umysłowo chorego uznano Grzegorza 
Bodaja syna Franka w Żeniowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Szezepana 
Mazura w Żeniowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Giinieny, dnia 4 sierpnia 1911. 


Le P. gek: (9887) 
d 

Za umysłowo chorego uznano Jana 
Nowaka w Krościenku niżnem. 

Kuratorem jego ustanowiono Franciszka 
Nowaka w Krościenku Niżnem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Krosno, dnia 14 lipea 1911. 


L. ez. P. 227/11 (6) 
. Edykt 


(9415) 


Za umysłowo chorego uznano Jurka 
Kocobasa w Delawie. 

Kuratorem jego ustanowiono Mikołaja 
Bojko w Delawie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tłumacz, dnia 19 lipea 1911. 


Le P 229/11 (9414) 
Edykt. 

Za marnotrawnego uznano Piotra Der- 
huna w Jezierzanach. 

Kuratorem jego ustanowiono Michała 
Derhuna w Jezierzanach. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tłumacz, dnia 18 lipca 1911. 


L. ez. P. 121/11 (6) 
kdykt. 
Za umysłowo chorą uznano Teodozyę 
Wereszczak zam. Danilewicz w Zbarażu. 
Kuratorem jej ustanowiono Jana Istere- 
wicza w Zbarażu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Zbaraż, dnia 5 sierpnia 1911. 


(9445) 


L. cz. P. 148/11 (3) (9435) 
Ed 


ykt. 
Za umysłowo chorego uznano Piotra 
Saprykę vel Sopków w Zabokrukach. 
Kuratorem jego ustanowiono Wasyla 
Babiska w Żabokrukach. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Bóbrka, dnia 25 maja 1911. 


FK, cz. P. V. 282,11 (0) (9451) 
Edykt. 

Za umysłowo chorą uznano Wiktoryę 
Baranowską w Zimnej wodzie. 

Kuratorem jej ustanowiono Michała 
Baranowskiego starszego w Z«mnej wodzie. 

C. k. Sąd powiatowy, 8. H, Oddział V. 
Lwów, dnia 9 sierpnia 1911. 


L cz KWYSZJI P v. i20f11 
dykt. 


Za umysłowo chorą uznano Rozę Saldat 


(9482) 


podziale głosów rozstrzyga przewodniczący. "e Chodorowie. 


Kuratorem jej ustanowiono Nutę Ko- | przeciwnym razie zostanie przewód spadko- 


hanego w Chodorowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddzias V. 
Chodorów, dnia 20 lipea 1911. 


L. cz. P. 66/11 
Edykt. 
Za marnotrawcę uznano Hrycia Łysej- 

ko syna Wasyla w Miechnioweu. 
Kuratorem jego ustanowiono Pawła Ły- 


(9560) 


(8988) | sejko w Miechnioweu. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Turka, dnia 29 stycznia 1911. 


i L. ez. L. VII. 25/9 (10) (9556) 
Za marpotrawną uznano Annę Pęksa 
w Waksmundzie. 
Kuratorem jej ustanowiono Jana Ka- 
mińskiego w Waksmundzie. 
U. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII 
Nowy Targ, dnia 3 czerwca 1911. 


L. ez. P. 86/11 (8) (9322) 
Edykxt. 
Za umysłowo niedołężnego uznano Ka- 
zimierza Włodarczyka w Targowisku. 
Kuratoram jego ustanowiono Tomasza 
Włodarczyka w Targowisku. 
C. k. Bed powiatowy, Oddział I. 
Niepołomice, dnia 13 lipea 1911. 


L. ez. P. 181/11 (8) (92877 
Za umysłowo chorego uznano Stani- 
sława Jaworskiego w Wieliczce. 
Kuratorem jego ustanowiono Anntonie- 
go Grzywacza górnika w Wieliczce. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział. I. 
Wieliczka, dnia 7 czerwca 1911. 


SEP. 15/11 (1) (8942) 
Anna z Makarów Krzyżanowska z Kra- 
marzówki uznana za chorą na umyśle. 
Kuratorem jej ustanowiono Józefa Krzy- 
żanowskiego z Kramarzówki. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział? II. 
Pruchnik, dnia 2 marca 1911. 


Le P. 94/11 (9598) 
Za umysłowo chorego uznano Tymka 
Furtaka w Ładyczynie. 
Kuratorem jego ustanowione n. Danyłę 
Furtaka w Ładyczynie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Mikulińce, dnia 27 lipca 1911. 


L. cz. L. 8/11 (4) (9599) 
Za umysłowo chorego uznano Jana 
Gasienicę Walezaka w Zakopanem. 
Kuratorem jego ustanowiono Józefa 
Gąsienieę „Srajnego* w Zakopanem. 
C. k. Bud powiatowy, Oddział I. 
Nowy Targ, dnia 17 czerwca 1911. 


L. ez. L.5/11 (1), P. 88/11 (1) (9657) 
Bdykt. 


Za umysłowo uznano Jana 
Moryla w Demblinie. 

Kuratorem jego ustanowiono Jędrzeja 
Moryla. gospodarza w Demblinie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Żabno, dnia 16 sierpnia 1911. 


chorego 


L. cz. P. 80/11 (28) (9658) 
Ed L 

Za marnotrawną uznano Apolonię Dre- 
chnową w Żabnie. 

Kuratoram jej ustanowiono Piotra Kra- 
iewskiego w Zabnie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Żabno, dnia 16 sierpnia 1911. 


L. ez. L. 12/10 
Edykt. 

Za umysłowo chorego uznano Zelmana 
Sisie Kaninka w Husiatynie. 

Kuratorem jego ustanowiono Benjamina 
Kaniuka w Husiatynie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Husiatyn, dnia 14 maja 1911. 


Spadki. 


L. cz. A. V. maj (8) 
"bas JS 


(9488) 


(9592 3—3) 


C. k. Sąd powiatowy w Horodenee po- 
daje do wiadomości, że dnia 25 lutego 1911 
zmarła w Horodence Katarzyna z Zajączkow- 
skich Schmidt, nie pozostawiwszy rozporzą- 
dzenia ostatniej woli. 

Gdy miejsce pobytu córki tej spadko- 
dawczyni Maryi Schmidt mi: jest znanem, 
wzywa się ją, aby w przeciągu roku licząc 
cd daty tego edyktu zgłosiła się w Sądzie 
i wniosła oświadczenie do spadku, gdyż w 
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wy przeprowadzony ze spadkobiercami, którzy 
się już zgłosili i z ustanowionym dla niej 
kuratorem Mikołajem Tkaczykiem z Horo- 
denki. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Horodenka, dnia 18 lipca 1911. 


L. cz. A. VI. 580/10 (9) (9484 3—3) 
Edykt 

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

C. k. Sąd powiatowy w Tarnopolu ogła- 
sza, że dnia 8 listopada 1910 w Tarnopolu 
zmarł śp. Dymitr Wacyk. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Wło- 
dzimierza Wacyka z Gajów wielkich nie jest 
znane, przeto wzywa się go, aby w przeciągu 
jednego roku, licząc od dnia niżej podanego 
zgłosił się w tutejszym sądzie i wniósł oświad- 
czenia co do dziedziczenia, w przeciwnym 
bowiem razie spadek zostanie przeprowadzony 
ze zgłaszającymi się dziedzicami i z kurato- 
rem dr. Joachimem Rosenem ustanowionym 
dla nieobecnego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Tarnopol, dnia 21 lipca 1911. 


Amortyzacye. 


L. cz. T. 68j11 (8) (9516 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Juliusza Reinigera radcy 
budownictwa i inżyniera we Lwowie wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi następu- 
jącej rzekomo przez wnioskodawcę z+pubionej 
pol:cy Nr. 667.802 wystawionej przez Towa- 
rzystwo ubezpieczeń „The Gresham Life As- 
surance Society Limited“ w Wiedniu na su- 
mę 10.000 kor., a na imię Juliusza Reini- 
gena na czas 15 lat, od 18 lipea 1902 licząc 
na dożycie i na wypadek wcześniejszej śmierci 
na rzecz prawnych spadkobierców. 
Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu Za 
nieistniejącą uznaną zostanie. 
Ok Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 20 lipca 1911. 


L. ez. T. VI. 50,11 (2) (9523 8—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Anieli Grubeckiej w Wie- 
Dezeg wdraża się postępowanie celem amor- 
tyzacyi następującej rzekomo przez wniosko- 
dawcę zagubionej książeczki wkładkowej po- 
wiatowej Kasy oszezędności w Wieliczce Nx. 
19.394 opiewającej na kwotę 800 kor. zło- 
żoną dnia 16 września 1911 pod godłem 
„Aniela Głus*, 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie powyż- 
szego czasokresu za nieistniejącą uznaną Zo- 
stanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Krzków, dnia 4 sierpnia 1911, 


L. ez. T. VI. 49/11 (2) (9524 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjūego. 
Na wniosek Aleksandra Seiborskiego 
em. starszego radcy rachunkowego c. k. Dyr. 
Skarbu we Lwowie ul. Chorążczyzny l. 16 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującego rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionego kwitu depozytowego z daty Kra- 
ków 7 kwietnia 1909 L. 4786 na złożone 
dwie police życiowe Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń w Krakowie Nr. 28.993 na 1000 
złr. w. a. i Nr. 28.995 na 1000 zdr. w. a. 
Posiadacza powyższego kwitu depozyto- 
wego wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku 6 
tygodni i 8 dni, w przeciwnym bowiem ra- 
zie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejący uznany zostanie. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 
Kraków, dnia 4 sisrpnia 1911. 


L. cz. T. 3/11 (2) (9450 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek pani Anny Horoszko we 
Lwowie wdraża się postępowanie celem amor- 
tyzacyi następującej rzekomo przez wniosko- 
dawcę zagubionej książeczki wkładkowaj gal. 
Kasy Oszczędności we Lwowie Nr. 159.422 
opiewzjącej na kwotę 58 kor. i na imię i 
nazwisko „Anna Horoszko*. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby się zgłosił ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy od 
dnia ostatniego ogłoszenia edyktu w „Giaze- 
cie Lwowskiej“, w przeciwnym bowiem razie 
po upływie powyższego czasokrasu za niej- 
stniejącą uznaną zostanie. 

Ok Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 81 stycznia 191]. 


L. ez. T. IL 4/11 (2) 
Amortyżścya | 
Na wniosek Austryacko - węgierskiego 
Banku filia Jasło zastąpioncgo przez swą 
Dyrekcyę wdraża się postępowanie amorty- 
zacyjoe następują:ych rzekomo przez wnio- 
skodawcę zagubionych weksli, a to weksia z 
daty Jasło dnia 2 lutego 1911 na 100 kor. 
opiewającego, dnia 31 lipca 1911 roku pła- 
tnego, wystawi-nego Griet Franciszka Stei- 
dla, przez Einzigera Pinkasa w Jaśle, jako 
akcepiowanego 4 udzielon*go temuż Bankowi 
do inkassa przez „Nieder Oesterreichische 
Escompe Gesellschaft" z daty Wiedeń dnia 
20 lipca 1911 roku, oraz weksła z daty Wie- 
deg dnia 30 maja 1911 na sumę 293 kor. 
opiewającego, płatnego dnia 31 lipea 1911 
roku wystawionego przez Firmę Rast & 
Gasser, przyjętego przez Abrachama Schachta 
w Jaśle, a udzielonego Bankowi do inkassa 
przez Wiener Bank Verein. i 
Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby w ciągu dni 45 weksle te 
Sądowi przedłożyli, w przeciwnym bowiem 
razie weksle te za umorzone uznane zostaną. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Jasło, dnia 18 sierpnia 1911. 


L. cz. T. 70/11 (2) i (9518 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnepo. 
Na wniosek p. Antoniny Jankowskiej 
wdraża się postępowanie celem amortyzacji 
rzekomo przez wnioskodawczynię zagubionego 
rewersu zastawniczego Nr. 7889 na 1800 
kor. opiewającego, za który wnioskodawczyni 
zastawiła w oddziale zastawniczym gal. Kesy 
Oszczędności książeczkę tejże Kasy Nr. 
109.464 na kwotę 2010 kor. 32 hal. opie- 
wającą. i 
Posiadacza powyższego rewersu zasta- 
wniczego wzywa Się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy od 
trzeciego cgłoszenia w „Gazecie Lwowskiej*, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejący uznany 
zostanie. ; f 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 14 lipca 1911. 


(9425 3—3) 


L. cz. Ne. V. 818/11 (2). 
Edykt. 

Na żądanie Leizera i Tercy Lichtschśr- 
berów wprowadzonem zostało uchwałą Sądu 
powiatowego w Limanowej z dnia 8 marca 
1911 postępowanie celem amortyzacyi zain- 
tabulowanego na karcie © wykazu hipot. 15 
ks. gr. Limanowa na podstawie skryptu dłu- 
żnego z daty Limanowa dnia 24 czerwca 
1856, jako obciążenie połowy tej realności 
podówczas Rozalii Wójcik własnej prawa za- 
stawu dla sumy dłużnej 220 złr. w. a., czyli 
440 kor. z przynależytościami na rzecz Ru- 
bina Hofstattera. 

Wzywa się wszystkich mających pre- 
tensye do tej wi-rzytelności, aby te swoje 
roszczenia najpóźniej do 1 września 1912 w 
podpisanym sądzie zgłosili, bo inaczej po 
bezskutecznym upływie tego terminu na żą- 
danie Lichtscharberów dozwolona zostanie 
amortyzacya 1 wkreślenie powyższego prawa 
zastawu. 


(9490 3—3) 


C. k. Sąd powiatowy. 
Limanowa, dnia 8 sierpnia 1911. 


Z 2nd (9464 3—3) 
e "NE sA Mordka Herscha Vogel w 
Zabłotowie wdraża się postępowanie amorty- 
zacyjne po myśli art. 78 ust. weksl. wzglę 
dem weksla z daty Zabłotów 22 kwietnia 
1911 na kwotę 200 kor. opiewającego w 6 
miesięcy od daty na zlecenie płatnego, bez 
podpisu wystawiciela, a przez Abrahama 
Greifa jeko akceptanta podpisanego, a przed 
kilkoma Log dnimi zgubionego. , 
Wzywa się tedy każdego posiadacza 
tego weksla, aby w przeciądu 45 dni od 23 
października 1911 prawa swe do takowego 
w podpisanym sądzie zgłosił, inaczej bowiem 
weksel ten za zmortyzowany uznany zostanie. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Kołomyja, dnia 29 lipca 1911. 


veer EEN 
Doniesienia prywatne. 


(EESIEZ 1 a s IG 
PRECZ Z KAŁAMARZAMI! 


Wieczne pióro 


nowość, eleganckie, trwałe, zawsze w pogo- 

towiu, pisze jednem napełnieniem 500 wy- 
razów, każdemu niezbędne. 

Do nabycia w biurze dzienników Plohna, 

Lwów, ul. Karola Ludwika 1. 5, po 80 hal., 

z przesyłką poleconą 1 kor, 25 hal., za za- 
liezką e 20 hal, więcej. 
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Ruch pociągów kolejowych obowiązujacy z dniem 1 maja 1911%r. według ¿czasu Średnio-europ.i 
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— IA: Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


| z Podwołoczysk, Kopyczyniec, Husiatyna, 


DO LWOWA 
Na dworzec główny: 


z lekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Podwysokiego, 
Kórósmezó, Kałusza, Zaleszczyk, Nowosielicy, Berhomethu, 
Czudina, Serethu i Suczawy. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy, Szezucina, Orłowa, Zakopanego, N. Są- 
cza (p. Tarnów), Mielca, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. 
Rzeszów), Rozwadowa. 

z Stanisławowa, Kałusza, Husiatyna, Kołomyi. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy), Oświęcimia, Wieliczki, Orłowa, N. Są- 
cza (p. Tarnów), Mielca, Zakopanego, Jasła, Krosna, Iwoni- 
cza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyś!). 


z Podwołoczysk (OU: as i Kijowa), Brodów. 

z ławocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy, Wieliezki, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów). 

z Rawy ruskiej, Sokala. 

z Sambora, Chyrowa, Sanoka. 

z lekan, Dorny Watry, Brodiny, Radowiec, Żydaczowa. 

z Jaworowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi 
Opawy), Lubaczowa, Sanoka, Chyrowa. 

z Sianek, Sambora. 

ze Stojanowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
badu, Pragi, Opawy), Zakopanego (p. Podgórze-Płaszów), 
Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

ze Stanisławowa, Zydaczowa, Potutor, Kórósmezó. 

z Podhajee. 

z ławocznego, Kałusza, Stryja, Drohobycza, Borysławia, Ko- 
chawiny. 

z Podwołoczysk, Kopyezyniee, Czortkowa, Husiatyna, Potutor, 
Zbaraża. 

z Tarnowa, N. Sącza, Zakopanego, Chabówki (p. Jasło), Dynowa. 

z Sokala, Rawy ruskiej, Lubaczowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 
Chyrowa, Zakopanego, N. Sącza, Tarnobrzegu, Rymanowa, 
Iwonicza, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

z Sambora, Sianek, Zakopanego, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwo- 

nieza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. 

Krakowa (od 1 czerwca do 15 września włącznie codziennie). 

z lekam, Czortkowa, Kałusza, Zaleszezyk, Wyżniey, Kocmania, 
Nowosielicy Serethu, Radowiee, Berhomethu, Suczawy. 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Potu- 
tor, Husiatyna, Czortkowa. 

z Tnehli, Skolego, Drohobycza, Boryslawia. 

z Jaworowa. 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Zbaraża, Potutor, 
Zaleszezyk, Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyczyniee, 
Grzymałowa. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 
Opawy), Oświęcimia, Suchy, Koemyrzowa, Wieliczki, Szezu- 
cina, Orłowa (p. Tarnów), Mielca (p. Dębice), Chyrowa (p. 
Przemyśl. 

z lekan, Zydaczowa, Kałusza, Zaleszezyk, Nowosielicy, Serethu, 
Berhomethu, Czudina, Rądowiec, Brodiny, Putny. 


N 


z Czerniowiec, Ickan, Suczawy, Dorny Watry, Radowiee, Nowo- 
sielicy. 

ze Stojanowa. 

ze Stryja. 

z Mszany od 15 czerwea do 30 września włącznie codziennie. 

z Sokala. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 
Opawy), Koemyrzowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezneina, Ja- 
sła, Dynowa, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Chy- 
rowa (p. Przemyśl). 

z Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonieza, Ryma- 
nowa, Sanoka, Chyrowa, Sianek, Csap. À 

z lekan (Bukaresztu, Jass, Botuszan, Galacu), Potutor, Zyda- 
czowa, Czortkowa, Kórósmesó, Nowosielicy, Radowiee, Dorny 
Watry, Suczągwy. 


Í z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświę- 


cima, Wieliczki. Tarnobrzegu, Dynowa, Lubaczowa, Jasła, 
Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 

z Krasnego. 

ze Stryja (od 18 czerwca do 10 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rz. kat. święta). 

z Podhajec, 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Zale- 
szczyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Zbaraża, Grzy- 
małowa, 8 

z Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Borysławia, Drohobycza, Ko- 
chawiny. 


Na dworzec „„Lwów-Podzamezeć: 
z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 
z Winnik. 
ze Stojanowa. 
z Podhajee, 
Cz e e 
SE ertkowa, Potutor, 
z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, 
tyna, Potutor, Kopyczyniec, Czortkowa. 
z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 
kowa, Zaleszczyk, Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Grzy- 
małowa, Zbaraża. 


Grzymałowa, Husia- 


ze Stojanowa. 

z Winnik. 

z Krasnego. 

z Podhajec. 

z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 
kowa, Zaleszczyk, [wania pustego, Skały, Husiatyna, Zba- 
raża, Grzymałowa. 

z Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. 


Na dworzec „„Lwów-Łyczaków: 
z Winnik. 
z Podhajec. 


z Winnik. 
z Podhajec. 


Pociagi 
Na dworzec główny: 


z Brzuchowie: codziennie: 7:00 rano; codziennie od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 8:32 rano, 11-05 przed południem, 5'18 po południu ; od 1 czerwca 
do 15 września 9-35 wieczór; od 1 czerwca do 30 września 348 po 
południu; od 10 maja do 30 września 745 wieczór; w niedziele i 
święta rzymsko-katoliekie od 1 czerwca do 31 sierpnia 146 po połu- 
dniu; od 7 maja do 31 maja 3:48 po południu. 

z Janowa: codziennie: od 1 maja do 30 września 111 po południu, 925 
wieczór ; w niedziele i święta rzymsko-katoliekie od 7 maja do 10 wrze- 
śnia 10:00 wieczór. 

z Lubienia: w niedziele i święta rzymsko-katoliekie od 14 maja do 10Żwrze- 
śnią 12:45 w nocy. 


z Winnik: tylko w sobotę i niedzielę 12:16 w nocy. 
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ZE LWOWA 
Z dworca głównego: 


do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Koemyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Cha- 
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezu- 
cina. 

do Iekan (Jass, Bukaresztu, ND) Kórósmezó, Ka- 
łusza, Zaleszczyk, Serethu, Berthomethu, Czudina, Nowosie- 
licy, Brodiny, Putny, Suezawy, Dorny Watry. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu, 
Opawy), Chyrowa, Sanoka, Mezelaborcza, Pesztu, Rymanowa, 
Iwonicza, Chabówki, Jasła, Mielca (p. Debiee), Orłowa, Wie- 
liczki, Oświęcima, Kocmyrzowa. 

do Podhajee. 


do Stryja, Drohobycza, Borysławia. 

do lekan (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, 
Kałusza, Kórósmez6, Czortkowa, Brodiny, Putny, Suczawy, 
Dorna Watry. 

do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniee, Hu- 
siatyna, Czortkowa, Grzymałowa. 

do Sambora, Sianek, Csap. 

do Ławocznego (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia. 

do Rawy ruskiej, Sokala, Lubaczowa. 

do Stojanowa. 

do Jaworowa. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Jasła (p. Przemyśl), Rozwadowa, Nadbrzezia, Dy- 
nowa, Orłowa (p. Tarnów), Zakopanego. 

do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Rymanowa, Iwonieza (p. Przemyśl), Tarnobrzegu, N. Sącza, 
Orłowa, Szezucina, Wieliczki, Oświęcimia. 

do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Jasła, N. Sącza. 

do Czerniowiec, Kałusza, Iekan, Brodiny, Putny, Suczawy. 

do Iekan, Delatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berhomethu, Czudina, 
Radowiec, Suczawy. 

do Stryja od 18 czerwca do 10 września włącznie tylko w niedziele 
i rzym. kat. święta, 

do Podwołoczysk, Brodów, Kopyczyniec, Potutor, Grzymałowa, 
Zbaraża. 

do łŁawocznego, Drohobycza, Borysławia, Kałusza, 

do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, 
Czortkowa, Zaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, 
Grzymałowa. 

do Czerniowiec, Żydaczowa, Podwysokiego, Korósmezó, Kałusza, 
Czortkowa, Zaleszczyk, Wyżniey, Kocmania. 

do Sokala. 

do Krakowa od 1 czerwca do 15 września włącznie codziennie. 

do Krasnego. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Berlina, Pragi, 
Karlsbadu), Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl), Lubaczowa, Ro- 
zwadowa, Dynowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego (p. Rze- 
szów), N. Sącza, Chabówki, Zakopanego (p. Podgórze PŁ.), 
Oświęcimia. ; 

do Stanisławowa, Potutor, Żydaczowa. 

do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, 

do Rzeszowa, Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśł). 

do Stojanowa. 

do Mszany. 


do Jaworowa. 

do Krakowa. 

do Podhajee. 

do Kołomyi, Żydaczowa, Kałusza. 

do łuswocznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu, Berlina), 
Orłowa, Koszye (p. Tarnów). 

do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi. Karlsbadu), Chyrowa 
p. Przemyśl). 

do Rawy ruskiej, Sokala. 

do Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

do Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, 
Nowego Sącza, Orłowa, Zakopanego. 

do Iekan, Czortkowa, Kórósmezó, Kałusza, Zaleszezyk, Wyżniey, 
Nowosielicy, Berhomethu, Czudyna, Serethu, Brodiny, Putny, 
Dorny Watry, Suczawy. 

do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno- 
brzegu, Szezucina, Orłowa, Wieliczki Chabówki, Zakopanego. 

do Podwołoczysk, Potutor, Kopyczyniece, Skały, Iwania pustego, 
Husiatyna, Zaleszezyk, Grzymalowa. 

do Stryja, Drohobycza, Borysławia, Kochawiny. 

do Rawy ruskiej (tylko w niedziele). 


Iwonicza, Jasła, 


Z dworca „Lwów-Podzameze*: 
Podhajee. 
Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyezyniec, Hu- 
siatyna, Czortkowa, Grzymałowa. 
Stojanowa. 
Podwołoczysk, Brodów, Potutor, Grzymałowa, Zbaraża. 
Winnik. 
Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Potutor, Kopyczy- 
niec, Zaleszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzyma- 
łowa, Czortkowa. 
Krasnego. 
Stojanowa, 


Podhajec. 

Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów. 

Winnik, tylko w sobotę i niedzielę. i 

Podwołoczysk, Kopyczyniec, Skały, Iwania pustego, Potutor, 
Hasiatyna, Zaleszezyk, Grzymałowa, Zbaraża. 


Z dworca „Lwów-Łyezaków”: 
do Podhajee. 
do Winnik. 


do Podhajec. 
do Winnik, tylko wasobotę i niedzielę, 


lokalne. 


Z dworca głównego: 


do Brzuchowie: eodziennie 606 rano; codziennie od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 722 rano, 10-05 przed południem, 6:31 wieczór; od 1 czerwca do 
15 września 8:20 wieczór; od 1 czerwca do 30 września 250 po połu- 
dniu; od 10 maja do 30 września 418 po południu; w niedziele i 
święta rzymsko-katolickie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 1230 po połu- 
dniu; od 7 maja do 31 maja 2:50 po południu. 

do Janowa: codziennie od 1 maja do 30 września 1025 przed południem, 
305 po południu; w niedziele i święta rzymsko-katolickie od 7 maja 


do 10 września 1'85 po 


ołudniu. 


do Lubienia: w niedziele i swięta rzymsko-katolickie od 14 maja do 10 
września 2'15 po południu. 


UWAGA: Pora nocna oznaczona jest ramkami. — Wszelkiego rodzaju bilety, taryfy, ilustrowane przewodniki, rozkłady jazdy i t. p. nabywać można 


w biurze miastowem e. k. kolei państwowych w pasażu Hausmana |. 9. Informacye zaś w sprawach przewozu towarów i taryfowych udziela biuro informa- 
cyjne e. k. kolei państwowych, ul. Krasiekich l. 5 drzwi nr. 67, w dnie powszednie „od godziny 8 rano do 3 po południu, w niedziele i święta zaś od 
godziny 8 rano do 12 w południe, 
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Die k. k. Staatsbahndirektion in Lemberg. ` 
Zi. 10010. 1911. 


Bekanntmachung der Lieferungsaussehraibung. ` Ogłoszenie przetargu. ofertowego. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych we Lwowie. 
L 1004/TV. (9660) 


Die k. k. Staatsbshndirekticn in Lemberg bringt nachstehende Lieferung zur Aus- C. k. Dyrekcya kolei państwowych we Lwowie rozpisuje przeiarg na następująca 


schreibung : dostawę : 

Gegens and der Ausschreibung bildet die Lieferung von: Przedmiot przetargu stanowi dostawa: 

1. Roheisenabgissen aler Art, Stahlguss und Temperguss, 1. szarych odlewów stalowych i ku'nej leizny. 

2. Kupferwsren und Metaller, 2. wyrobów z miedzi i innych metali, ` 

3. Reseryebestaditeilen fir Lekomctiven uad Wagen, 3. części składowych do lokomotyw i wozów, 

4. verschiedenen Speugierm aren. 4. latarń i rozmaitych wyrobów blacharskich. 

Die Lieferungsperiode dauert vom 1 Jioner 1912 bis 31 Dezember 1912. Die Lie- Okres dostawy trwa od 1 stycznia 1912 do 31 grudnia 1912. Dostawa tych mate- 
ferung wird innerhalb der beziglichen Periode nach Massgabe des eintreterden Bedarfes ryałów ma być uskutecznioną w odnośnym okresie w miare za Ee më dstawi 
auf Grund de: Teilbestellung=n zu bewerkstelligen sein. zsmówień częściowych. à 9 288 po 


Offertbeheife, Offertformnlarien, die aligs:meinen und beziiglichen besonderen Liefe- z e ) ; o , 2 EE S y 
rungsbedingnisse sowie die Relehrung über die Siempel und A chten sind bei a E dotyczące ka pe warunki dostawy jakoteż po- 
Set Staatshzhadirektion Lemberg zu helaben, oder gegen Einsendung des Porto zu | kolej E e. SC GAR , można przejrzeć, albo otrzymać w e. k. Dyrekcji 

Die Preise sind Iranko einer Station der k. k. österr. Staatstabnen inkl. aller Ne- 
bengebiihren und Spesen zn nelieren. 

Für Zian- und für Kupferwaren sind fixe Zusch'ige zu einem variablen Grundpreise 
anzusetzen, über deren Aufstellung das beziigliche Formulare näheren Aufschluss gibt. 

Dis Kaution wird im Falle des Lielerung=zuschl:ges in der Höhe von 5 Pre. des 
Gesamtwertes der erstandesen Lieferung bei der Kassa der k. k. Staatsbahndirektion 
Lemberg zu erlegen sein. 

Kinreichuegstermin. Die Offerte zu deren Verfassung ausschliesslich die hiezu auf 
gelegten Formularien benützt werden müssen, sind mit einer Stempelmarke von 1 Krone 
per Bogen zu verset:en, versiegelt und mit d-r Aufschrift Offlet fir die Lieferung von 
„Abgiissen-* bezw. „Metallen und Metalwazrea* dann „Reservebestandteilen" oder „La- 
ternen und Klempfnerwaaren* bei der k. k. Stwatsbahndirekticn in £emberg bis spätes- 
teas 20 September I. J. 12 Uhr mittags elozubringan. 

Die Offerteróffnung findet bei der k. k  Staatsbahndirektien Lemberg, Krasiekich 
gasse 5 am 21 September L J. um 10 Uhr vermittsgs statt. Jeder Offerent het das Recht 
dieser kommissionellen Off rteróffanng persönlich beszuwchnen. 

Die Zuschlagserteilung erfolgt binnen 6 Wochen vom. Schlusstermine der Offert-Ein- 
reichung an ge:echnet und bleiben die Offerenten bis zum diesem Zeitpunkte an ihre An- 
gebote gebunden. 

Offerte, welche den aufgestellten Besiimmungen nicht entsprechen, bleiben onbe 
riicksichtigt. 

Der k., k. Staatsbabndirektion steht das Recht zu, die Offerte riteksichtlich der gsn- 
zen offeriert:n Menge oder nur einss Teiles derselb n chne Angabe der Gründe anzu- 
nehmen oder ganz abzulehnen. 

Lemberg, am 1 September 1911. 
Die k. k. Staatsbahndirektion. 


Na przesyłkę należy złożyć opłatę pocztową. 
~ Ceny należy podać opłatnie w jakiejkolwiek stacyi kolei państwowych wraz z wszel- 
kicmi kosztami i należytościami ubocznemi. 

Dla cyny i miedzi należy podać stałe dodatki do zmiennej ceny zasadniczej. Sposób 
oznaczenia ceny zasadniczej jest określony w formularzach ofertowych. 

Kaueya. Oforenci, którym zostanie oddana dostawa, będą obowiązani złożyć w kasle 
e k. Dyrekcyi kolei państwowych we Lwowie kaucyę w wysokości 5 pre. wartości otrzy- 
manej dostawy. 

Termin wbeszenia ofert. Oferty, które winne być wygotowane tylko na przepisanych 
formulsrzach, należy ostemplować po 1 koronie za arkusz, zapieczętować, zaopatrzyć napi- 
sem: „Oferta na dostawę odlewów* względnie „wyrcbów z miedzi i innych metali*, 
„Części składowych dla lokomotyw i wozów* albo „wyrobów blacharskich* i wnieść do 
e. k. Dyrekeyi kolei psústwowych we Lwowie najpfźniej do dnia 20 września b. r. do 
12 godziny w południe. 

Otwarcie ofert nastąpt dnia 21 września b. r. o godzinie 10 przed południem w bu- 
dynku e. k. Dyrekcyi kolei państw. we Lwowie, przy ul. Krasiekich 5. Oferenci mogą 
być przy otwarciu ofert obecni. ; 

Oddanie dostawy nastąpi w przeciągu 6 tygodni, ege od końca terminu wnoszenia 
ofert. Aż do tej chwili pozostają oferenci w słowie. 

Oferty nie odpowiaosjące warunkom dostawy nie będą uwzględnione. 


f C k. Dyrekeyi przysługuje prawo rozdania dostawy w częściach, jak i w całości, 
jakoteż całkowitego nieuwzględnieniu ofert bez podania powodu. 


We Lwowie, dnia 1 września 1911. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych. 


___ K. k. Staatsbahndirektion in Stanisławów. __| G. k. Dyrekcya kolei państwowych w Stanisławowie. 
Zł. 1288JII. (1) p L. 1283/11. ex 1911 (1) d 8 (9665) 
Ausschreibung Rozpisanie 

der Lieferung von Druck- und Litografiearbeiten. dostawy robót drukarskich i litograficznych. 

Für den Bedarf der k. k. Staatsbabndircztion jn Din iawów wird für die Dauer Dla okręgu e. k. Dyrekcyi kolei panstwowych w Stanisławowie oddaną będzie 
von drei Jahren d. i. für die Zeit vom 1 Jänner 1912 b:s 31 Dezember 1914 die bie- | w drodze ofert na przeciąg trzech lat t. j. na czas od 1 stycznia 1912 do 31 grudnia 
ferung : 1914 dostawa: 

a) der Druckarbeiten und zwar: Kundmachungen, Kontextarbeiten und Manipula- a) robót drukarskich, a mianowicie ogłoszeń, robót kontekstowych i manipulacyjnych 
tionsdrueksorten inkl. Papier mit Ausnahme jener, deren Lieferung die k. k. nie zer- | wraz z papierem z wyjątkiem tych robót, które obecnie wykonuje e. k. uprzyw. Ozerlańska 
laner Papierfabrik Gebrüder Koliseher gegenwärtig besorgt; fabryka papieru braci Kolischerów ; 

b) der litographischen Druckarbeiten. b) odbitek litograficznych. 

Die allgemeiner und besonderen li ferurgsbed'ngaisse, sowie Offertformularien Ogólne i szezęgółowe warunki dostawy, tudzież formularze ofert można przejrzeć 
können bai der Abteilueg II. der geferiigten k, k. Staatsbahndirektion eingesehen und ji otrzymać w odd:tele IL. c. k. Dyrekcyi kolei państwowych w Stanisławowie. Również 
bezogen werden. otrzymać można w powyższym oddziele „pouczenie o obowiązkach co do opłaty stempli 


Daselbst kann auch die „Belehrung über di: Verge'uog staatiicher Lieferungen und |i należytości ciążących na ofercie wzgłędnie przedsiębiorcy, nawiązującym umowę ze 
Arbeiten dem Anhotsteller bezw. den mit dem Arar ver'rsyschliessenden Unternehmer | Skarbem Państwa odnośnie do dostaw i robót“. 
obliegenden Stempel und Crebiihrenp/lichten* eingesehen werden. Oferty, względnie ceny na powyższe roboty należy wpisać w formularzu, znajdują- 

Die Oilertprejse sind in den diesbeziigl chen Rubziken der „besonderen Bedingnisse* | cym sę w „szezegółowych warunkach na dostawę robót drukarskich“ (B. H. Form. Nr 
(B. H. Form. 90 b) einzuste!len, vom Offerenten am Schlusse zu fertigen mit einer | 90b) zaopatrzyć w własnoręczny podpis, należycie ostemplować, opieczętować i umieścić 
Krone Stempelmarke res Begen zu versehen und mit der Aufschrift sm Kouvert „Offert | napis na kopercie: „Oferta na dostawę robót drukarskich i litograficznych*. Oferty należy 
für Lieferung von Druck und Litogrzphischen Arbeiten“ zu versehen und beim ŚKinrei- | wnosić do protokołu podawczego e. k. Dyrekeyi kolei państwowych w Stanisławowie naj- 
chungsprotokoll der k. k. Staatsbahndirektion Stanisławów bis längstens 20 September | dalej do dnia 20 września 1911, 12 godzina w południe. 


1911, 12 Uhr mittags einzubringen. Wzory cferowanych papierów należy dołączyć do ofert. 
Die Papiermuster sollen der Offerte beigegsben werden. Ceny rozumieją się franko e. k. Dyrekcya kolei państwowych w Stanisławowie 
Die Preise gelten franko Staatsbehndirektionsgebiiude Stanislau bezw. die den vom | (gmach Dyrekcyi) wzalędnie franko do stacyi kolei państwowych położ 'nej najbliżej miej- 
Erzeugungsorte nächstgelegene H nbruchstatien der k. k. österr. Staatsbahnen. sea wykonania robót. 
Für die richtige Kinnaltung der Offerte ist nach Vorsehift des Art. 5 der allge- Celem zapewnienia należytego dotrzymania zobowiązań ofertowych należy stosownie 


meinen Bedingnisse* gleichzeitig mit der Ofterte jedoch abgesondert von derselben ein | do art b ogólnych warunków dostawy złożyć w kasie e. k. Dyrekcyi kolei państwowych 
Vadium im Betrage von 1000 Kronen bei der Kassa der k. k. Staatsbahndirektion Stani- | e Stanisławswie równocześnie z ofertą lecz oddzielnie od niej wadyum w kwocie 1600 


sławów zu erlegen. koron. 
wi M nach obigem Termine oder ohne Vadium eingebracht werden, blei- Oferty później lub bez wadyum wniesione, nie będą uwzględnione 

ben unberucksichtigt. ROZA z” i i o DEE E A ; ; 
l Oseerófnung findet am 21 Swptąmb.F | J. um 10 Uhr Vormitlegs bei der Otwarcie ofert, przy którem mogą być obeeni oferenci lub tychże pełnomocaicy, 


nsstąpi dnia 21 września 1911 o godzinie 10 przed południem w budynku ek Dyiekeyi 


k. k. Słaatsbahndirekticn Stanisławów stait; den Oflerenten oder der n Bevolimichtigten AB Ki S 5 
kolei państwowej w Stanisławowie. 


steht es Dei der Offerterófinung be'zuwohnen. 


Die Offerenten bleiben durch 6 Wochen vom Taga der Offerleróftnung gerechnet Oferenci będą związani swemi ofertami przez 6 tygodni, licząc od dnia 
an ihr Angebot gebunden. otwarcia cfwit. 

Die k. k. Stsatephibndirektion behäit sich das Recht v r, über Annahme oder Nicht- C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Stanisławowie zsstrzega o bie prawo rozstrzy- 
annahme der Offerte nach freiem Ermessen zu entscheiden, eventue!| auch sämtliche | gnienia wedle swego uznania co do przyjęcia lub nieprzyjęcia ofert, ewentualnie także 
eingelaufenen Offerte abzulehnen. odrzucenia wszystkich wniesionych ofert. 

Stanisławów, im August 1911. Stanisławów, w sierpniu 1911. 
Die k. k. Staatsbahndirektion in Stanisławów. C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Stanisławowie. 


ez WC Le ae TALIA "2438,74 


ze Lwowa do wszystkich stacyj 


Lt E 
RUE! 
w 


| - „NOWOŚCI LITERACKIE“ 


a” Se wykwintne tamie wydawnictwo oryginalnych dzieł naszych współ 
kolejowych w Galicyi i Bukowinie ezesnych anterów 


przez M. FISCH L ERA BER ROCZNIE WYCHODZI 24 TOMY. 


Cena 2 kor., z przesyłką pocztową 2 kor. 10 hal, za| frgzumerata kwartalna wynosi 5 kor. 20 hal, z przesyłką 5 kor, 80 hal. 


EE " kor. 55 hal. Prenumeratę przyjmuję i prospekta wysyła 
Główny skład: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO St, SOKOŁOWSKI, Biuro dzienników i ogłoszeń 
Lwów, pasaż Hausmana 9. Lwów, pasaż Hausmana 9. 
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Lk | Naliańsza Mustracya dla rodzin polskich, >= 


Pod Redakcyą: Stanisława Bełzy. 


12 bezplatnych dodatków książkowych, 
Kä 


| Telefon 452. 


|| Powieści. — Podróże. —- Historya. — Literatura, — Z dziedziny przyrody. 


y 7 TARN( pomieszeza stale: Listy z mojej pracowni. Odgłosy ostatnich 
p: VA dni. Z za kulis dyplomacyi. Kroniki społeczne i polityczne 
4 | pióra Redaktora — Powieści i nowele oryginalne i tłómaczone. Wspomnienia wiel- 
$ | kich rocznie dziejowych i rocznice wielkich zmarłych. Przeglądy literackie i artystyczne. 
g| Poezje. Podróże po kraju i po obczyźnie. Opisy zjawisk przyrody. Dla śmiechu. Każdy 
 |zeszyt ZIARNA stanowić może Album. Arcydzieła swoich i obcych mistrzów malarstwa 
2 | starannie dobrane, ozdabiają literacką jego treść. Szinka ojezysta uwzględniana jest przez 
& | Redakcję pr medowszystkiem. = 2 E 
Z dniem 1 stycznia 1911 roku rozpoczniemy druk wielkiej powieści historycznej 
WALEREGO PRZYBOROWSKIEGO z czasów Konfederacyi Barskiej. 


we LWOWIE; 
pasaż Hausmana l 9, 
wydaje 
bilety zestawialne w jednym kierunku do wszystkich 
miejsgowości kąpielowych. 


Cp 71 ZIARNO obejmujące 52 zeszyty wytwornej ilustracyi, wraz z 12-oma 
GC miesięcznymi książkowymi dodatkami kosztuje: 
d W WARSZAWIE: 
1 rb. 25 kop. kwartalnie; 2 rb. 50 kop. półrocznie; 5 rb. rocznie. 
NA PROWINCYJI z przesyłką pocztową: 
1 rb. 50 kop. kwartalnie; 3 rb. — kop. półroczaie; 6 rb. rocznie. 
ZA GRANICĄ: 
% rh. — kor. kwartalnie; 4 rb. — kop. półrocznie; 8 rb. rocznie 
W WARSZAWIE za odnoszenie do domu AŚ się 15 kop. kwartalnie. 


DD ze 


Ważność biletu dni 45 z dowolnem 
zatrzymaniem się we wszystkich sta- 
cyach. 


Telefon 452, Telefon 402. 


Dla zapewnienia dodatkom książkowym trwałości, redakcya „ZIARNA“ wydaje pewną ich 

ją |ilość w oprawie z wyborowego płótna z wyciskami zioconymi. — Kto z prenumeratorów 

3 | „ZIARNA“ zechce zamiast tomów zbroszurowanych otrzymywać oprawne, dopłaca 50 
kop. kwartalnie na koszta oprawy. 


dla wszystkich prenumeratorów. Każdy miej 
“| Bez platne premium SGOWY WE „Ziarna otrzyma REH 
$ |od miesięcznych dodatków książkowych bezpłatnie 12 tomów dzieł, które wybrać do- 
wolnie może z poniżej zamieszęzonego spisn, każdy zes zamiejscowy, pa nadesłaniu na 
koszta e a i opakowania nieoprawnych 12 tomów rb. 1, oprawnych rb. 2. 


Na BE bez ES PISMA codziennė 


miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, , PISMA m "E a | Prenumeratę przyjmują wszystkie księgarnie i kantory pism. 
YE ARTYSTYCZNE, MODY, ZURNALE, przyjmuje! prenumeratę z dostawą Ké 
MEI w miejscu lub wysyłką na prowincyę Co SGM redakcyjnych WA kd : go rrai WA GE W 
renumeratę na Galicyę przyjmuje biuro dzienników i ogłosze 
encya dzienników | ogłoszeń St, Sokołowskiego Lwów, Pasaż Hausmana ©. 
M j K_a do wszy stka pago 32 St SOKOŁOWSKI. Lwów, Pas AZ Hausniana Q. 


beer EE EE EE 


SEWKE 
Š (. k. uprzyw. galicyjski e 


f GA „BE G R 
Filie: EW. ds Kapitał akcyjny 20,000.000 kor. 
w Krakowie w Stanisławowie 
w Czerniowcach w Podwołoczyskach | Rezerwy 000.000 kor. 
w Tarnopolu w Nowosiolicy Listy hipoteczne 200,000.000 kor. 


Ba _ a U EIR WO W PEART Y 
ECOLE, je i sprzedaje $ i 
wszelkie papiery wartościowe i monety po najdokladniejszym kursie dziennym, nie 
licząc żadnej prowizyi. 


aALecenila giełdowe 
uskutecznia się pod najprzystępniejszymi warunkami i udziela wszelkich informacyj 
co do pewnej i korzystnej Lolkacyi kapitałów. 


Węzelkie kupony 1 wylosowana papiery wartościowe wypłaca sią boz polrąconia prowizyi 1 KOSZÓW. | 
Bezpłatne przeglądanie numerów losów i innych papierów podlegających losowaniu. 


Ubezpieczenie losów przed stratą z RE wylosowania. 
Oddział dopozytowy 


przyjmuje wkładki na Weck bieżący od K. 500 — Č począwszy, oprocentowuje takowe 
po Æ, od sta, BE na wkładki 

i-woty do Z000 Orern WY PŁACE. bez nyp powiedzenia. 

ele za (DR KU 3 EE lub roczną 

(Safe beet 


w kasach stalowo paneernych do wyłącznego użytku depozytaryusza pod własnym jego kluczem, gdzie bezpiecznie i dyskretnie 
przechowywać można papiery wartościowe, dokumenta i kosztowności. 
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DROBNE OGŁÓSZEŃ I 4 
od wyrazu petitem 3 halerze, tłusty ta 
petitem + haterzy. 


zz PÓZ AG Zem, 


mai Ma GA a Wn M w c WA AI e e- 
Lwów, uł. Hłetmańska 4. 
asjwiekszy magazyn jubilerski i zeyzrmiutrzuwski 
JULIANA DĄBRGWSKIEGO 
kupuje | sprzedaje stare srebro, złoto i kamienie. 
Zlecenia załatwiać można pocztą i przez kove- 
spondency 


R 


Urzęńnikom: 


1 6) pp. studentów do wyższego gimnazy um 
— m jub panna, z domów obywatelskich znajdą 
wykwintne umieszezenie przy bezdzietnem małżeń- 
stwie. Pokój frontowy (wspólny przedpokój) światło 
ulektryczne. wikt doborowy. Blisko gimnazyuim WP. 
Petelenza lub Franciszka Józefa. Bliższa wiadoniość 
w biurze ogłoszeń, Pasaż Hausmana. 


A a 


iuro Nauczycielskie Niemczynowskiej 
Lwów, place Akademicki 3. telefon 
L96,1V. poleca wszelkie siły nauczycielskie, bony 
Polki, cudzoziemki, oficyalistów gospodarczych, służ- 

bę wszelka doborową. 
deserowe najle- 


= 
Winogrona pszy gatunek, du- 
że grona słodkie świeżo rwane 5 klg. K. 290. Miód 
pszezelny pod gwarancyą prawdziwy 5 klg. 0. 
L. ALTNKU, Wersecz, 15 Węgry. 


d okoi z kuchnią i przedpokojem o dwu weho- 
dé (pożądana łazienka) w czystej kamienicy 
poszukuje blisko miasta spokojna partya. Zgłoszenia 
u portyera banku hipotecznego. 
mw Wa 


a a 


peer“ z wspólnym przedpokojem i usługa do 
wynajecia dla Pań, Domaguliczów l. 3 bacznu 
Ochronek. 


gegen 
rail do jadalni, owalny do rozsuwania na 34 
PY osób do sprzedania, ul. Zyblikiewieza 20, parter. 


= Winogrona Stołowe 


dobre, słodkie o dużych grorach, najd: ika 
tniejsze; gruszki cesarskie t. zw. „Ńuiser- 
birnea* w psezkach po 10 funtów, po K. 
4:75 i miód pszczelny K. 7 za 10 furtów, 
ręcząc za czystość, dostarcza opłataie 


J, Perlmutter, VerseCz, 


Wegry południowe. 


FRANCISZEN 
Lwów, Chorążczyzna 7. 


NIEWCZY 4 


Pierwsza krajowa 
fabryka instrumen- 
tów orkiestralnych, 
smyczkswych | tę- 
tvch poleca swój jo- 
dyny w Kraju na 
większą sksię zato- 
żony fabryczny skład 
nstrumontów własaego wyrohu. ilustr cenniki franco. 


Dirr, AE e ms 


K rze i na J. piętrze: PO 
SZEŚĆ POKOI Z PRZEDPOKOJEM, KUCH- 
NIĄ, BALKONEM. ELEKTRYCZNE URZĄDZE- 
NIE. — Bliższa wiadomość tamże na IL. pię- 
trze po prawej, lub w Redakeyi „Gazety 


Poszukuje się kupna 


starych MEBLI mahoniowych 


ale w dobrym stanie. 
Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biuro oqłoszań, 
pasaż Hausmana 3, Lwów. 


A EEN 
„Osobliwości świata widzialnego i niewidzialnego 


napisat profesor uniwersytetu dr. M. Perty. Treść: Sympatya i anmt$patya. Artystka prześladowana z za 
grobu. rel ki który ozuje nieprzyawyciężony wstryt do pieniędzy. af świat olbrzymim szpitalem. Dosto- 
eństwo Duchowe. Czytanie w sumieniach ludzkich. Lunatycy. Dua która słyszy i widzi sercem, Dzia- 
łania magiezne. Fizyologiczne endo. Klektryczna pani. Elektryczne dziecko. Halucynacye narodowe. Ludzie 
Ludzie którzy bardzo długo żyją. Ludzie którzy mie 


jako bańki mydlane. Brak zatrudnienia skraca freie, 
przez zambnięte drzwi i przez Ściany. Ludzie którzy 


pie jedzą i nigdy nie śpią. Ludzie którzy przechodzą 
liżą mury i połykają kamienie. Ludzie którzy umierają z przyjemnością, Ludzie którzy zabijają wzrokiem. 
Pachnący ludzie. Mania samobójcza dziewcząt. Mazzini o ideałach. Mowa powszechna. Muzyka w główce 
umierającego dziecka. Osobliwa muzyka na ostatnie urodziny poety. Osobliwy śpiew przy śmierei szlachetnej 
ziemianki. Panienka zbudzona z letargu. Pręt do poszukiwania podziemnych wód i pokładów metalowych. 
Przepowiednie i przeznaczenie. Sen. Skutki imuginacyj Ślepy profesor wykłada optykę i objaśniu w nocy 
stan gwiazd na niebie. wiat jest pałun cudów, Szezególań wrażliwość. Wzajemne oddziatywanie duszy 
I ciała. Zmysł centralny. Zjawieka m wnierających, Zwłoki ludzkie które pachną i nia psują się. 4 paieię- 
tników sławnej artystki. Staruszek który robił sobie nadzieję. że WER mógl żyć wiecznie. Serce nie stug, 
nie zna co to pany. Ostatni sen turysty. Wskrzeszusie umarłych. Królowie, którzy istnieją jeszuse tylko na 
tapetach. Hrabina która nie znosi widoku swoich dzieci. Ludzie którzy Żyją sawym zapachem. Itd. itd 
Cena 2 kor., z przesyłką poczt 2 kor. 10 hal, za zaliezką 2 kor, 60 hal. Do uatycia 


w biurze 8. SOKOŁOWSKIEGO we Lwowie, pasaż Hausmana 9 


Krajowy Związek zdrojowisk i uzdrowisk 


Pożyczki 


AEO ME AR 


Peer eA 


Let. 


3 letnią płacę na 3 do 4 lata, ewentualnie bez poręki, 
nawet po kondykcie, 


Właścicielom dóbr i realności; na drugie i trzecie miejsce, 
Przemysłowcom: 


za jednym podpisem, 
rychło przeprowadzam. 


MARE C © EE E © EEN 
FABRYKA ASFALTU | PAPY DAGKOWEJ 


ż. SZELIGI-ŁYSZKIEWICZA 
LWÓW, UL. PANIEŃSKA.2L. 


"PŁYTY IZOLACYINE E 
DO FRSA 


re 
= 


[ ASPALT DO 


Le 


Ek = zd 


Kleren Ze San masywne polilnrowane, w różnyć | 
Wie, RO 4 . mych kolorach po kor. 
By piałnie 350, 370, 400, 480, 660 do 690, światowej fabryki Ja- 
ba i Józ. kohna. Wyłączna sprzedaż: JOZEF SCHUSTER, skład mebli. dywa- 
nów i pościeli we Lwowie, przy ulicy Trzeciego Maja 5. - - Telefon 2123/11. 


Lemon? Eegen 


gg AER im PORZE 0 
A ren AAA EE EH O 


Szczawnica 
Słynie szczawy alkaliczno-sione 
eksport „Józefiny* około 200.000 butelek stacya klimatyczna pod- 
górska (500 m n p m.) pierwszorzędnej wartości w cierpieniach 
dróg oddechowych. 

ZAKŁAD INIALACYJNY posiępodo odnowiony, zaopatrzony w nowe aparat". Dwa za- 

kładły Lapielowe. Mleko prostu z udeju od krów szczepienych tnberkuliną. 

A Dezynfekcya formaliną obowiązkowa po wszysikich gościach. 
WSKAZANIA: choroby dróg oddechowych, trawiennych, moczowych, przemiany maer 
choroby nerwowe. | 
Stacya kolejowa Stary Sącz albo Nowy Targ. 

Pr spekty na żądanie wysyla zarząd dóbr i zakładów zdrcjowych Adama hr. Stadnickiego 
Tamże wysyłka wód mineralnych, tylko w c asie bezmroźnym, w skrzynkach po 25 i 50 
butelek. W mniejszych ilościach wodę sprzedają wszystkie apteki i składy wód mineralnych 


K>92292322)32) 2>>2>2%»2992293299N 
W ZAKLADZIE NAUKOWYM 


z prawami szkół rzadowych 


im. W. NIEDZIAŁKOWSKIEJ 


w czterech klasach gimnazyum realnego, w liceum i w szkole 
normalnej wpisy uczenie dochodzących i pensyonarek rożpoczy. 
nają się z dniem 2-go września. -- Egzamimna wstępne dnia 6-g0 
i 7-go września. Lekcye dnia 9-go września. 
IWwÓWw, ul. Kopernika 20. 
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we Lwowie, ul. Czarnieckiego |. 6 


udziela Osobom chcącym się udać 


do zdrejowisk i uzdrewisk, Ion zakładów 


bowiem co tygodnia w 25,000 egzemplarzy po wszystkich dzielnicach Polski. Bywa bowiem to pismo rozsyłane wszystkim lekarzom w kraju, za kordonem 

i zagranicą, znajduje się we wszystkich pociągach państwowych kolei żelaznych na przestrzeni od Szezakosy i Czerniowiec aż do Wiednia i Karlsbadu 

jak również w poczekalnisch, agencyach i na parostatkach Lloyda austro-węgierskiego, belgijskiego i północno-niemieckiego, jakoteż w pociągach 
S 2 U ie) 


cifie. 


a wiec w sprawach podatkowych, technicznych, asekuracyjnych, kredytowych i zawodowych, udziela ebutnie rad i wskazówek i zastępuj Ządani 
interesy tych zakładów wobec władz i instytucyi. k i i a o a Gs 


- SCH e 
/ drukarni Wł, Łozińskiego (pod zarządem J, Niedopada), ul. Czarnieckiego l. 12. -- Telefon 527, i 


